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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie G po południu 

i  wyjątkiem dni poświątecznych,
Numer pojedynczy kosztuje w miejscu. 10 hal., 

pocztą 16 hal. — Biura Redakcyi i Administraeyi 
ulica Czarnieckiego 1. 10. — Ekspedycya miejscowa 
w biurze dzienników S t. Sokołow skiego, ulica Trze* 
cieg o  Maja 5. — Bisty należy frankować. 

Heklamacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakcyi Nr. 8-5.

Telefon Administraeyi Nr. 637

rocznie . 
półrocznie

k r e fi u i
z a m i e j s c o w a :

32 K ! ówierórocznie 8 K — h. 
16 K | rsiiesięcznie 2 K 70 h.

l r a t a

rocznie 
półrocznie. .

m i e j  s e o w a -
24 K I ów ierórocznie . . 6 K 
12 K | m iesięcznie. . . 2 K

W Niemczech 3 K 20 b miesięcznie. We wszystkich innych państwach 4  K 60 h. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy 1 literacki", dodatek miesięczny do Gasfty Lwowskiej, otrzymują cało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tyikc. którzy ot.'num erują od 1 stycznia do końca czerwi-.?, 
lub od 1 iipea do końcu giudnia, ćwietćroczni i. miesięczni u ■- dopłata: pierwti f K 50 h., drudzy 60 b. 

i „Przewodnik" prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła­
ne po 60 hal., za wiersz lub jego miejsce miary pe­
titowej.

Ogłoszenia liczbowe i tabelaryczne statutowe 
towarzystw akcyjnych i ubezpieczeniowych, po 60  
hal. za wiersz petitowy lub jego miejsce.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje w yłącznie: Biuro dzienników1 Sokołow skiego  
we Lwowie ulica T rzeciego  Maja I. 5. W Paryżu 
wyłącznie A gencya: 0. Adam ( V. de Kaczkowski) 38 
Rue de Yarenne.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.

Cywilny geom etra  Bronis ław  O ś n i a -  
i o w s k i ,  przeniósł  sw ą  sied z ib ę  u rzęd o w ą  z 
M y ś len ic  do Wadowic.

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.
Lw ów , 4 czerwca.

Nowe Najw. rozporządzenia Cesarskie.
Wiener Ztg. ogłosiła  nas tępujące Najw. 

r °.zporządzenia Cesarskie w ydane n a  podsta- 
^.le § 14 ustawy zasadn icze j: 1. rozporządze- 

w spraw ie  zm iany postępowania w cy- 
, nych kw estyach p raw nych  (nowela o ul- 

niu są d o m ) ; 2. rozporządzenie o podziale 
b ^ r 6 'fatas r̂ a lnych i zapisaniu do ksiąg  na- 
q la n ieruchomości małej wartości (nowela 

Podziale p a rce l) ;  3. rozporządzenie o zmia- 
)cb ustawy z 23 m aja  1 8 8 3  Dz. u. p. Nr. 

o ewidencyi katastru  podatku g ru n to ­
wego.

N ow ela o u lże n iu  sąd om .

N ow ela  ta  p rzed ew szy stk ie rn  chce  za- 
Pobiedz w ie lk im  n ieb ez p ieczeń s tw o m , na k tó - 
Ws^ 8̂ aw i°n y je s t  w y m ia r  sp raw ied liw o śc i

soba  n L liezQJrch P rzeszk ó d ; J ak ie  P oc iąga  za 
" C ią ż e n ie  sądów .

cieżurn UQ’§.ci e ty ch  p rzeszk ó d  p rzez  u lżen ie
utrzymać s ta ło  się nieodzownem,' aby
8P raw ied liw afrOŻOny należyty  tok wymiaru
n *eprawidłv! a ta in ’ gdi!le okazałJ  S19 J UŻ
inalne- <°woscu, przywrócić stosunki nor-

’ wym aga  tego też oczywisty in teres

ludności,  k tó ra  słusznie może się domagać 
tego, aby szybko i pewnie mogła dochodzić 
swego prawa.

Rozwój spraw  sędziowskich, który do 
r. 1898 szedł trybem  spokojnym i rów no­
m iernym , od tego czasu okazuje wzrost n a ­
gły, co rok w niebywały sposób się wzma­
gający, a który do tej pory  jeszcze się nie 
zatrzymał.

W ystarczy przytoczyć najważniejsze 
cyfry wpływów w r. 1899, a potem w r. 
1909, kiedy to ogólne już było zdanie, że 
bez in g e re n c j i  prawodawstwa w ym iar  sp ra ­
wiedliwości narażony będzie na  wielkie szko­
dy, oraz zestawić z tom cyfry roku os ta tn ie­
go, co do którego są już wykazy (1912). 
Osobno przy tem należy podnieść stosunki w 
okręgach wyższych sądów krajowych w K ra­
kowie i Lwowie.

W r. 1899 ogólny w pływ  skarg  w są­
dach powiatowych wynosił 1,247.448, w r. 
1909 było 1,884.783, w r. 1912 zaś 2,290.449, 
zatem wzrost wynosił 51 '4  i 8 8 -6  prc.

W skargach tych G alic ja  i Bukowina 
uczestniczą liczbą 1,447.873. Tam też w czasie 
od 1900 do 1912 liczba skarg  bagate lnych  
podwoiła się, liczba innych  ska rg  w sądach 
pow. w tym  samym czasie z 91.000 podsko­
czyła na  303.000, zatem więcej, niż w trój- 
nasób się powiększyła. Od szeregu lat dwie 
trzecie wszystkich skarg  bagate lnych, oraz 
wskutek będącego jeszcze w toku sprostow a­
nia  ksiąg g ru n to w y c h , cztery p iąte wszyst­
kich skarg  prowizoryalnych przypada na  Ga- 
lioyę i Bukowinę. Odpowiednio do tego liczba 
skarg  przeciętnie przypadająca w tych  k ra ­
jach  na  głowę ludności, je s t  p rawie cztery 
razy większa, niż w innvch  krajach.

Nakazy zapła ty wzrosły z 185.806 na 
291.930 i 366.404, eo rów na się przyrostowi 
procentowemu 97'7 prc.

Liczba egzekucyj n a  rzeczy fizyczne pod­
skoczyła z 605.981 w r, 1 8 9 9 ‘ na  1,014.929 
w r. 1909, a na 1,228.012 w r. 1912. P ro ­
centowo więc wyraża się to cyfrą 67 '5  prc. 
i 1 0 2 ’6  prc. w jeszcze silniejszym stosunku

(91-5 i ]4 5 '7  prc.) wzrosła liczba dokona 
nych fantowań.

W trybunałach  okazuje się w postępo­
waniu cywilnem 1 . in s ta n c j i  wzrost liczby 
skarg  wekslowych, które doprowadziły do w eks­
lowych nakazów zapłaty, z 88.843 na 116.184 
i 173.851: a innych skarg  z 39.412 na 
62.690 i 95,528. Odpowiada to wzrostowi 
procentowemu w wekslowych nakazach za­
p ła ty  o 118-2 prc., w skargach o 142-4 prc. 
Chociaż zwiększenie się liczby wyroków było 
nieco mniejsze, m ianowicie o 43 i 116 prc., 
to jednak  z tak ogromnego pomnożenia się 
procesów wynika jasno , jak  bardzo ucier­
pia ły  trybunały  w skutek ogólnego wzmożenia 
się interesów. Prócz tego trybuna ły  wskutek 
mocno zwiększonego napływu konkursów 
m iały  spełnić znacznie większą robotę. Liczba 
konkursów w r. 1899 wynosiła 1124, w 1909 
r. 1294 a w r. 1912 1834, zatem wzrost w 
porównaniu r. 1899 wynosił 63*2 prc. W zro­
stem liczby spraw co do procesów przed 
trybunałam i i konkursów dotknięte  są oprócz 
Wiednia przedewszystkiern oba okręgi wyż­
szych sądów w Krakowie i Lwowie, na  któ­
re w r. 1912 z 95.528 procesów przed t r y ­
bunałami wypada 39.001.

W  równym niemal stosunku powigkszyłf 
s ię liczba odwołań w sprawach cywilnych 
mianowicie w sądach krajowych i obwodo­
wych z 11 778 n a  18.936 i 22 .742 , t. j. o 
931  prc,, w sądach wyższych z 8477 na 
5245  i 6757, t. j. o 94'3 prc.

Rekursy w tym samym okresie wzrosły 
w sądach krajowych i obwodowych o 8 L 3 
prc., w sądach wyższych o 58-9 prc.

Także we wszystkich innych  gałęziach 
działalności sądowej widać stały  w z ro s t ; tak 
sprawy ksiąg gruntow ych pomnożyły się z 
1 ,2 2 7 .5 8 5  na 1 ,8 0 9 .6 4 2 , t. j.  o 4 7  p rc .  W z ro s t 
ten  prawie wszędzie jest większy, niżby od­
powiadało przyrostowi ludności.

Je s t  tylko rzeczą natu ra lną ,  że rozwoj 
interesów w sądach I. in s tan c j i  ma swoje 
pendant w napływie spraw  w trybunale  Naj­
wyższym. T rybuna ł ten  wobec zwiększenia

się personalu tylko o 14 sił  (65 wobec 79) 
od r. 1900 musiał załatwić przyrost rewizyi 
z 6284 na 9886, rekursów z 4540 na 6609, 
zażaleń nieważności z 1973 n a  3422, rozpraw 
kasacyjnych z 646 na 1229, a spraw  dyscy­
plinarnych  z 121 na  245.

Stały wzrost od tak długiego lat sze­
regu dowodzi, że je s t  to objaw trw a ły  i n ie ­
powstrzymany. W  osta tn im  czasie pod w pły­
wem niepomyślnego położenia gospodarczego 
szorokich kół ludności,{przyrost dosięgnął ta ­
kiego szczytu, że sędzia częstokroć o kilka 
razy więcej musi zdziałać, niż dawniej od 
niego wymagano.

Zarząd sprawiedliwości m ia ł  przed sobą 
dużo drogi, aby zaradzić wzrastającemu rok 
rocznie przeciążeniu. Pomnożenie personalu 
i uproszczenie oraz zmniejszenie spraw  śro­
dkami administracyjnymi, obie te  drogi oka­
zały się niedostatecznemi. Jeżeli z początku 
można było z t rudem  jeszcze dotrzymywać 
kroku zapotrzebowaniom personalu sędziow­
skiego i kancelaryjnego, to takie ębsadzenie 
sądów, któreby wytworzyło w nich  norm alne 
stosunki pracy, byłoby w obecnym przypły­
wie spraw wprost niewykonalne. Pominąwszy 
już połączone z tem bardzo znaczne koszta
i niemożność w ystarania się o lokalności
n a  pomieszczenie sędziów i urzędników kan­
celaryjnych, to Zarząd sprawiedliwości nio
zdołałby wcale pozyskać dostatecznej Jiczby
odpowiednich kandydatów na potrzebne nowe
posady. W łaśnie w tych okręgach, gdzie po ­
moc je s t  najsilniejsza, oddawna już okazał
się brak kandydatów  sędziowskich, któremu 
niebyło można zaradzić dostatecznie nawet 
przez specyalne ulgi, jak  skrócenie przygoto­
wawczej służby sędziowskiej i szybki awans 
młodych sędziów. Stan ten trw a dalej bez 
zmiany, w  okręgach tych nawet pewna 
część obecnie wakujących posad sędziowskich 
nie może być obsadzona, ponieważ brak po­
trzebnej liczby egzaminowanych auskultan- 
tów, a w ym iana s i ł  między okręgami nie­
możliwa jest z powodu wymagań językowych. 

P rezydya sądów wyższych od szeregu
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A N N A  N E U M A N O W A .

z a b ł ą k a n i .
POWIEŚĆ n a  T L E  WSCH0DNIEM.

((Jiąg dalszy).

W • ,VIL
^ r u s z a ł y  do Sudarm jW0-iska angielskie
P ę d z i ły  wieści o rosnące? nad"
1 Jego zaborach ° S^ ceJ Po t§dze M ahdiego

1

Jego zaborach.

nt ! l yh}‘I y do lxam > m is jo n a rz  włoski," usyonarz
^ 8 4  szkółkę n ln f i ł  ’ 7  J6SZCZe w zimie

afLj.y wyjawił r - i l Z C hartum u  wypro- 
R'I‘.ski i ano jPn i- ; 't Praw d 9> w k tóra  rządy 

. lJa J'idność w <r<- • nyJ • n i0  «hciały, że 
f ' Wlt,|a p r' . j  g )n } m Egipcie, rozfanaty- 
J*j£o ... ProkJamaeyami Mahdiego, by ła  po

^tak, że na wierność’ egipskich

; Vaiia Drokbm-G ■ iijrg-.Pcie> r ozfanaty- 
kl? W mi Mahdiego, by.|a po

M in e rz y  *®> ta k : ze na wierność egipskich 
J" " in a  M  ff™nicziiyeh załogach liczyć nie 
P^obistej odWaGoi'doIł> ktorłr’ z»any  ze swej 
Jednym t y l t r g l> wybrai sic do K har tum u z 
l’llzpaezliWe ' adJutantem , sir  S te w a r fe m ,  w 
to c z o n y  Zllajdował się poL '*""®  -1- -
tlvż teraz J L  , ° k ° ła  zdrajcami. 

w  sam t0wnie Posiftów.

rz
się

W  SarQ .o w n ie  p o s i ł k o w .  
e h i i r z e n ie  Qa A n g l i i  p o w s t a ł o  w r e s z c i e  
^  t a k  o b o j ę t n i J I l l s te r s ^W0 G l a d s t o n e ’a, k tó -  
d a n i e  i p a t r z y ł  n a  w y p a d k i  w  S u -

' ° r d o n a .  y s t a ł  o r a t o w a n i u  b o h a t e r a

, Rządowi anir- i
(m ak w ó w c z a s  w f a i s k i e m u  n i e  c h o d z i ło  j ę ­

drny b y  b y ł  l n :i;  0 u s p o k o j e n ie  S u d a n u ,  
° u y  p o c h ł o n ą ł ; r o z c i ą g a ć

zaś protektorat nad tak  rozległem państwem  
w chwili, gdy E u ro p a  n iechę tnem  okiem na 
okupacyę samego E g ip tu  patrzyła, byłby to 
chwilowo krok zbyt ryzykowny.

— A to m ądre  bestye te Anglik i — 
m ó w i ł  do S tan is ław a wuj Ju l ian  — chcą 
pierwej ugruntow ać swą potęgę w Egipcie,
a dopiero powoli, gdy tu zapuszczą korzenie, 
posuną się dalej i będą pierwszym narodem, 
który tym dzikim ludom narzuci swą cywi- 
lizacyę i obdarzy siecią kolei angielskich tę 
skarbnicę Egiptu , ja k ą  je s t  Sudan. _

— A czy nie myśli wuj, że ów Mahdi 
wzrósłszy w potęgę zagrażać będzie^ Egipto- 
wj ? Wszak lud tutejszy każdej chwili rzucie 
«ie może na  Europejczyków. Cóż znaczy n. p. 
to uarstka  Europejczyków 30.000 wraz z 
G rekam i i O rm ianami tu  w Kairze, wobec
4 0 0 .0 0 0  krajowców. , ,

O, co do tego to mozesz byc spo-
to inv  lud tutejszy tak się zżył z E urope j­
czykami, tak przywykł korzystać ze wszyst­
kich dobrodziejstw cywihzacyi naszej, tak 
ńc  zepsuł, można powiedzieć, wygodnem ży- 
* m że nie łatwo da się rozfanatyzować 
ascetycznym wysłańcom Mahdiego, wzywają- 

m do pokuty i życia w prostocie.
L — A  jednak  mieliśmy przecież nio da- 

n a nowstanie A rabicgo i rzeź w Aleksan- 
JJJ5 -  p w erw ał  S tanis ław.

— A czy wiesz mój S tasiu , ile funtów 
s te r l in g ó w  kosztowało to powstanie, które 
ułatwiło okupacyę E g ip tu  i jak ich  hord be- 
duińskich użyto, aby wywołać krwawe zaj­
ścia które zmusiły do bombardowania A le­
ksandry) i uczyniły n iezbędną interwenoyę

Czy ta k ?  więc ta rzeź?...  N ie ,  to 
n ie p o d o b n e . . .  — szepnął Stanisław.

_  Mój kochany, w polityce wszystko 
iest podobne. Tu w Kairze jednak  dopóki 
Khedyw idzie na  rękę Anglikom, dopóki ta 
2-roźna chmura z Sudanu idąca, tem c e n n ie j­

szą czyni opiekę A nglii  nad Egiptem, do 
rozruchów nie przyjdzie. Zresztą n ie wiem, 
czy wiesz, że rząd egipski przedłożył im a­
mom i szeikom szkoły E l-A-har,  proklama- 
cye Mahdiego dla osądzenia, czy ten  derwisz 
jest is totnie owym obiecanym przez proroka 
M ahdim,

— No i cóż ? — spytał ciekawie S ta­
nisław.

— Otóż wszyscy osądzili, że podający 
się za M ahdiego derwisz je s t  fałszywym pro 
rokiem, a słowa jego są k łamstwem. Wido 
cznie uczonym kairskim nie podobała się za­
sa d a 'now ego  p roroka:  Ncchrab cl duma, ne- 
ssaner cl akra , (świat zły zniszczymy, stwo 
rżymy inny),  bo kto wie, czy w "tym innym 
takby im dobrze było.

— A  jednak  z górnego Egip tu  straszne 
w prost nadchodzą wieści.

— Mam nadzieję, że samo ukazanie się 
armii waszej przypłoszy tych zwolenników 
nowego proroka. Sudan zaś chwilowo odcięty 
zostanie od Egiptu, bo sir Baryng już dawno 
nam aw ia Kbedywa, aby tylko kordon wojska 
wyciągnąć na  gran icy  koło Wadilialła, a Su­
dan pozostawić w łasnym  losom.

— A Gordon ?
— H a ! może potraficie go ocalic, ehoc 

zdaje mi się, iż padnie on oJiarą polityki an­
gielskiej.  M ógłby wprawdzie dziś może j e ­
szcze ratować się ucieczką, - ale tego nie 
uczyni; znain go osobiście i wiem, że nie 
ustąpi ze stanowiska, ale do ostatniej kropli 
krwi bronić będzie honoru swego i Anglii- 
Ale dość o tem, mówmy teraz o tobie mój 
chłopcze, cóż ? żal ci będzie za Kairem ?

— O! pew no; tyle miłych chwil tu 
przebyłem, tyle też z nich  zawdzięczam wu- 
jow».. • .

— Tak, tak i pewnej rudej księżniczce, 
która przez chwilowy kaprys upodobała sobie 
angielskiego żołnierza.

S tan is ław  zaczerwienił się, ale n ie  za­
przeczył; zresztą wuj Ju lian  wiedział o 
schadzce; spojrzał więc tylko z uśmiechem 
n a  siostrzeńca i spy ta ł  patrząc badawczo
w jego oczy.

— No, powiedz mi tylko teraz, gdyś 
to cudowne zjawisko zbliska oglądał i.... do­
tykał, czy byłbyś w stan ie  taką laleczkę po­
kochać sercem calem, dzielić z n ią  myśli i
wrażenia, co?

— Nie wuju, może ona podniecać m o­
je zmysły, drażnić nerwy, ale kochać ją  taką 
miłością, ja k  się kocha kobietę, z którą chcia­
łoby się żyć i umierać — nie! nigdy!!

",, Widzisz wiec, że A rabow ie mają 
słuszność, kiedy mówią, że kobieta tak, jak  
róża, upoi pięknością, odurzy, ale n ie  ma 
duszy.

S tan is ław  z żalem żegnał stolicę E g i ­
p tu ;  żal mu było za wujem, do którego 
szczerze by ł przywiązany, żal za p iękną Ze- 
nab, nio mającą wprawdzie duszy, jak  tw ier­
dził wuj Ju lian ,  ale dla której można było 
zatracić w łasną w nam ię tnych  jej uściskach. 
Żal mu było wreszcie i wiernej opiekunki, 
młodej kuglarki Zory, k tóra  zalewała się łza­
mi na  samą myśl o wyjaździe Krzęckiego i 
zaklinała się na  wszystkie świętości i na  
wszystkie złe i dobre „dz inny“, że piechetą 
pójdzie za n im  przez pustynie.

Z drugiej s trony młody żołnierz podnie­
cony by ł myślą o wyprawie w o jen n e j ; bu­
dziła się w n itn  szalona ambieya zdobycia 
sławy, ciekawość poznania stron zupełnie 
nieznanych, niedostępnych p r a w ie ; p rag n ą ł  
walki z dzikimi ludźmi, w której osobista 
odwaga i siła mogły się jeszcze zdać na  coś.

(Ciąg dalszy nastąpi),
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la t  tylko w ten  sposób mogły radzić sobie 
w nieodzownej potrzebie, że odbierały  perso- 
nal sądom mniej za trudnionym , a doda­
wały bardziej dotkniętym . Teraz w yrów nanie  
to tak dalece postąpiło, że n iem a już mowy
0 zaradzeniu złemu tą  drogą.

Środki adm inis tracy jne ,  jak ie  ma do 
dyspozycyi M inis ters tw o sprawiedliwości,  od­
noszą się jedyn ie  do ulepszenia służby kan­
celaryjnej,  a zatem tylko pośrednio mogą 
przydać się sędziemu. W tym względzie Mi­
n is te rs tw o  w osta tn ich  la tach uczyniło wszy­
stko, co można było zrobić w ram ach  is tn ie­
jącej ustawy i środkami, k tórym i można było 
rozporządzać, a mianow icie przez sporządze­
n ie  skróconych formularzy, uproszczenie zna­
czne p isaniny, zakupienie przeszło 2 0 0 0  m a­
szyn do pisania, urządzenie oddziałów pisa­
n ia  i dyktowania, zwłaszcza zaś przez wzmo­
żone używanie kancelaryi do pomocy dla sę­
dziów. A le  te  wszystkie środki n ie  sięgają 
do sedna działalności sędziowskiej i dlatego 
są niedostateczne, .leżeli ma się poinódz sę­
dziemu, to trzeba zatamować nap ływ  spraw
1 uprościć samo postępowanie, co je d n ak  da 
się zrobić tyiko na drodze prawodawczej.

M inis ters tw o sprawiedliwości w r. 1909 
opracowało projekt ustawy o zmianie posta­
nowień o rewizyi i rekursie ,  potem w r. 
1910 pro jek t  zwany ustawą o ulżeniu sądom 
w spraw ie  zm ian postępow ania  w cywilnych 
spraw ach, i przedłożyło je  radzie P ań s tw a  
do konstytucyjnego trak towania .  P ro jek ty  te, 
zaopatrzone w bardzo szczegółowe uzasadnie­
nie, poprzedziły g run tow ne  s tudya i badania, 
p rojekt w ym ieniony na  drugiem  miejscu 
m ia ł  kilku  poprzedników we wnioskach, po­
s taw ionych  w Izbie posłów. P ro jek ty  te, po 
części zm ieniane co do poszczególnych po­
stanowień, w nas tępnych  sesyach ciągle były 
na  nowo wnoszone, ale ich nie załatwiono. 
P ro jek t  noweli o rewizyi przedewszystkiem 
by ł bardzo dokładnie omawiany przez korni- 
syę sądową Izby panów i w nieco zmienio­
nej formie zyskał przyzwolenie Izby panów. 
Większość komisyi sądowej Izby posłów ró­
wnież była widocznie przychy lna  projektowi ; 
bez wyjątku przyznawano, że s tosunki w T ry ­
bunale Najwyższym koniecznie wymagają 
naprawy.' M in is ters tw o sprawiedliwości,  nie 
pozbywając się przewodniej myśli projektu, 
zaproponowało w osta tn iem przedłożeniu 
rządowem (Nr. 535 dodatków do stenogr. 
protokołów Izby posłów, XXI. sesya 1911), 
nowy, nieco in n y  sposób wyjścia. P ro jek t  u- 
s tawy o ulżeniu ciężaru sądom by ł g ru n to ­
wnie omawiany od lis topada z, r. w komisyi 
sądowej Izby posłów, a mianowicie  po części 
w pełnej komisyi, po części tylko w jednym  
jej oddziale, i w łaśn ie  by ł  dojrzały do przed­
łożenia p e łn e jQkomisyi, gdy odroczenie Izby 
przerw ało  dalszą pracę prawodawczą.

Obciążenie większości sądów — prze­
dewszystkiem idzie tu o sądy w Galicyi i na  
Bukowinie, ale też o sądy w Wiedniu, Trye- 
ście i G racu — tymczasem tak wzrosło, że 
n ie  tylko doszło się do g ran icy  możności 
spros tan ia  zadaniu, ale w wielu wypadkach 
j ą  przekroczono. Grozi niebezpieczeństwo, że 
sąd i kancelarya mimo wszelkie środki za­
radcze, jakie wymyślono, runą  pod brzemie-
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M A T K A .

(A rtur Dourliac: L e supplice d ’ une mere).

XXI.

(Oiąg dalszy).

Zrozumiała dopiero teraz rozsądne s ło ­
wa P arkera .  Miał słuszność! Chcieć wzlecieć 
wyżej, niż skrzydła poniosą, mogło to zna­
czyć narazić się n a  śm ier te lny  upadek. I  w 
głowie je j  się mąciło, myśląc o *em, nie z 
powodu jej samej, lecz dzieci, syna!

Jakże mu zadać cios podobny ? ona, 
m atka ?

W szystkie siły opuszczały ją wobec tej 
s trasznej fatalności, która ciężkiem brzem ie­
n iem  opadała na n iewinnych.

Czemu opuściła A m ery k ę ?  czemu po­
zwoliła synowi przekroczyć próg pałacu Des- 
neu i l le?  C zem u?  czem u?

Z próżności, aby widzieć syna skazań­
ca szanowanym  i honorowanym  przez każde­
go ; z dumy, aby widzieć krzyż zasługi, p rzy­
p ię ty  na jego piersi ręką Reny Desneuille.. ..

Jakże jej to wszystko wydało się pró- 
żnem i bez treści w tej c h w i l i ! jakże chę­
tn ie  poświęciłaby wszystko, aby wykupić syna 
od tego krzyża, za ciężkiego na ram iona  męż­
czyzny !

— I  cóż, matko ! n ic  n ie  odpowiadasz?
Milczała, nie znajdując już w sobie od­

wagi na to odkrycie konieczne, przewidywa­
ne, fatalne.

w+ei a a kże o n . na logat,  już zaniepokojo- 
7- edy, szukając słów, odwracając oczy,

niem coraz bardziej nap ływ ających  spraw. 
Tylko dzięki gorliwej obowiązkowości i ofiar­
ności s ta n u  sędziowskiego można było wo- 
góle p rze trw ać lata ciężkich p rzes ileń  gospo­
darczych bez tego nas tęps tw a , żeby aparat 
wymiaru sprawiedliwości odmówił służby. 
Ale co przytem najgorsze, że pośpiech w ro­
bocie z konieczności musi oddziałać na  spo­
sób wym iaru  sprawiedliwości.  Nie da się u- 
n iknąć zwłok, które mogą bardzo szkodzić 
stronom, usterek  i powierzchownego opraco­
wania aktów, skoro wszędzie panuje  ogro­
m ne przeciążenie. W niektórych sądach g a ­
licyjskich zaległości wzrosły do rozmiarów 
zastraszających, a pomoc nadzwyczajna, za­
rządzona przez M inisters tw o, nie m ogła temu 
zaradzić. T rw an ie  postępow ania  wykazuje 
coraz większe z każdym rokiem zwolnienie 
tem pa procesów ; n iejedno odstąpienie od u- 
stawowoj drogi t łumaczy się wzrastającą z 
dn iem  każdym biedą pod tym względem.

Zupełnie zaś niemożliwe s ta ły  się sto­
sunki w Najwyższym Trybunale .  W edług wy­
kazu za r. 1913 przypada n a  jednego sędzie­
go rocznie 138 rewizyj, 93 rekursów, 48 za­
żaleń nieważności i 3 i pół sprawy dyscypli­
narne j ,  prócz tego około 80 spraw  innego 
rodzaju, t. zn. w 132 dniach roboczych (po 
odliczeniu czasu choroby, urlopu, dni posie­
dzeń, k tóre  nie mogą służyć do studyowania 
aktów i przygotowania za ła tw ień) dziennie 
za ła tw ienia więcej niż jednej  rewizyi i jeszcze 
dwóch spraw innych . W porównaniu z dzia­
ła lnością sądów najwyższych w innych  p ań ­
stwach, to obciążenie nazwać należy bezprzy- 
k ładnem  i ze względu na  wysokie w ym aga­
nia, jak ie  trzeba  stawiać do judyka tu ry  na j­
wyższego sądu pod względem rzeczowym, 
wprost niedopuszczalnem. Wobec trudności 
uzyskania kandydatów  pod względem języko­
wym zupełnie  odpowiednich i wobec suro­
wych wymagań fachowych, od których musi 
być uzależnione powołanie n a  urząd sędziego 
najwyższego, wprost wykluczone je s t  uzupeł­
n ien ie  s tanu  T rybuna łu  Najw. do potrzebnej 
liczby 130 do 140 sędziów, a i zresztą — 
co wszyscy przyznają — wywołałoby to bar­
dzo poważne wątpliwości ze względu n a  utrzy­
m anie jednolitości prawnej.

Wobec takich  stosunków Rząd n ie  mógł 
pozostać bezczynnym. Głośne zewsząd wołanie 
o zaradzenie złemu nie mogło przebrzmieć 
bez echa. Obie Izby Rady pańs tw a  obradu­
jąc nad w spom nianym i pierwej projektami 
ustaw, uznały  nag łość  zarządzeń ku ulżeniu 
sądom.

Zapytanie, wystosowane przez Izbę po­
słów w maju z. r.,  wywołało dyskusyę o s to ­
sunkach w sądach, opisyw anych  już  wówczas 
jako nie do zniesienia. Najwyższy T ry b u n a ł  
Sprawiedliwości n ie jednokro tn ie  występował 
z nag lącem  żądaniem ograniczenia toku po­
s tępow ania  rewizyjnego i już w r. 1909, k ie ­
dy napływ  spraw  był jeszcze znacznie m n ie j ­
szy, stw ierdził ,  iż sędziowie zupełnie n ie  są 
w s tan ie  całkowicie swym obowiązkom po­
dołać. Dwie okoliczności w najnowszym  cza­
sie sp raw iły  jednak, że reform y w łaśn ie  obe­
cnie odwlekać już niepodobna. N ajp ierw  n ie ­
spodziew any wzrost spraw z powodu przesi­
len ia  ekonomicznego, które, zdaje się p rze­

z zaschniętem  ga rd łe m  i g łosem  pełnym  wa­
hania:

— Moje b iedne dziecko..,. — rzekła — 
przebacz jn i  ból, który ci sprawię....  Obowią­
zek je s t  ciężką rzeczą.... Muszę rozwiać s łod ­
kie twoje nadzieje. Ani dziś, ani ju tro ,  ani 
n igdy, n ie  możesz myśleć o Renie Des- 
neuille.

—  Ma t k o !
— Mój Janku ,  bardzo cierpisz?...  Serce 

mi się rozrywa.
I  młody człowiek uczuł dwie łzy, p a ­

dające, jak  rosa gorąca, na  jego czoło rozpa­
lone.

To rozczulenie, tak rzadkie u tej roęz- 
kiej p raw ie  natury ,  głęboko go wzruszyło, 
en e rg ia  jego odżyła po tym  nowym chrzcie 
łzawym.

— Nie płacz, matko — wyrzekł s ta ­
nowczym głosem — jes tem  mężczyzną; nie 
będziesz potrzebow ała  mi tego przypominać. 
Więc ten  związek je s t  niemożliwy ?

— Niemożliwy.
— Z p o w o d u ?
— Z powodu !... z p o w o d u ! ..
Nie, n ie mogła...  drżące jej usta rue 

chciały  wyznać s trasznej prawdy...
— Powód ?... słuchaj, Jan k u ,  masz 

prawo wymagać ; lecz w imię m o j e j  miłości, 
w imię dwudziestu lat c ierpienia, błagam cię 
na  kolanach, n ie  pytaj m nie  o nic!

1 mówiąc to, usunę ła  się przed synem  
na kolana.

— M a m o !
Ten okrzyk dziecka, okrzyk rozpaczy, 

miłości, w ydarł  się bez zastanow ienia  z jego 
serca. Podnosząc biedną, bezsilną p raw ie  ko­
bietę, J a n  przy trzym ał ją  w ram ionach, o- 
k ryw ając-pocałunkam i białe jej włosy z czcią 
g łęboką.

— Nie .płacz, nie mów, nic mi n ie  
mów, kocham ciebie, szanuję, wszystko co 
robisz jest, dobre, będę ei posłuszny o n ic

było już punk t kulm inacyjny, ale oddziaływa 
nadal w n ieosłab ionym , a naw e t  w jeszcze 
większym stopniu n a  sądy — pow tóre u re ­
gulowanie postępow ania  wykonawczego w sto­
sunku do W ęgier.

Zmiany, które według nowej węgier­
skiej procedury cywilnej nas tąp i ły  w przed­
miocie w ykonalności austryackich ty tu łów  
egzekucyjnych, groziły bardzo szkodliwemi n a­
s tępstw am i dla naszych stosunków h and lo ­
wych z W ęgram i.  Powiodło się obecnie za­
warcie między obu rządami układu, mocą 
którego zachowuje się dla naszych kupców 
przynajmniej część tego, co obecnie posia­
dają. W ym aga to atoli w n iek tórych  ważnych 
punk tach  zmiany i uzupełnienia naszych prze­
pisów o przynależności. Ponieważ nowa wę­
g ierska procedura cywilna wejść ma w życie 
1 stycznia 1915, muszą być dosyć wcześnie 
zaprowadzone owe uzupełnienia i zm iany w 
naszej norm ie ju rysd jkcy jne j .

Ze względu na  sytuacyę sądów i in te ­
resy ludności n ie  pozostawało Rządowi nic 
innego, jak  oba wymienione projekty nstaw 
wydać n a  podstawie § 14. Nagłość wobec o- 
p isanycb stosunków nie ulega wątpliwości. 
Skarb P ań s tw a  nie zostaje bynajm niej obcią­
żony.

Sądy powiatowe doznają między innemi 
ulgi przez rozszerzenie postępowania upo­
minawczego. W Galicyi,  na  Bukowinie i w 
Dalmacyi, gdzie dotychczas postępowanie u- 
pominawcze nie weszło w życie, przewidzia­
no specyalne postanow ienia  na  pięcioletni 
czas przejściowy.

Dla t rybunału  zaprowadza projekt tę 
nowość, że w sporach do 2500 koron roz­
strzygać ma nie senat,  ale jeden  sędzia.

W wyższych sądach krajowych, w .spra­
wach za ła tw ianych  przez jednego  sędziego z 
trybunału ,  rozstrzygać będzie sena t  złożony 
z 3 sędziów, zam iast jak  dotąd z pięciu ; bę ­
dzie to pomoc dla bardzo przeciążonych t ry ­
bunałów drugiej in s tan c j i .

Najwyższy T rybuna ł kasacyjny ma w re­
szcie doznać tej ulgi, iż rewizye co do ró- 
wnobrziniących wyroków w sprawach poniżej
1 .0 0 0  koron będą niedopuszczalne; nadto za­
prowadzono kilka ograniczeń w dopuszczal­
ności rekursu  rewizyjnego.

Wreszcie idzie szereg innych  postano­
wień, które znoszą n iepo trzebne  formalności, 
usuwają luki i n ie jasność ustawy, a tem sa­
mem przyczyniają się do ulżenia sądom.

Z m ian a u sta w y  o u tr zy m a n iu  e w id e n c j i
k a ta stru  p od atk u  g ru n to w eg o .

Zapomocą artykułu  I. noweli o po­
dziale parcel, wraz ze zm ianą § 1 ustawy 
z 23 maja 1883 Dz. p. p. 83, powiększa się 
liczbę owych organów, k tóre  m ają  prawo 
sporządzania planów, służących za podstawę 
do przeprowadzenia w księgach g run tow ych  
podziału parcel. W in teresie  zgodności ka ta ­
s tru  podatku g runtow ego z księgami g runto-  
wemi było tedy rzeczą konieczna zaprowa­
dzone przez to Cesarskie rozporządzenie nowe 
postanow ienia uzupełnić przez odpowiednią 
now elizację  odnośnych przepisów ustawy o 
podatku grun tow ym . Równocześnie przeto 
wydane zostało Cesarskie rozporządzenie z 1

n ie pytając, nic nie rozumiejąc, bo wierzę w 
ciebie bezw zg lędn ie! Mamo ! ukochana moja 
mamo !

Posadził  j ą  łagodnie  na  fotelu i k lę­
cząc przy niej,  jak  wtedy, gdy był ruałem 
dzieckiem, przyciskał do ust biedne jej ręce 
wychudłe, wyszukując najpieszczotliwsze wy­
razy, aby ją  uspokoić, u śp ić  jej boleść.

— I  to ja  cierpienie ci s p ra w ia m ! — 
wzdychała ona z rozpaczą.

— Nie mówmy już o tem, m atko; za 
nic w świecie n ie  chcę, abyś przezem nie łzy 
w ylew ała; mam odwagę, odjadę.

— Nie — odrzekła jak  w obłędzie —  
wszyscy wyjedzicmy... Byłam nieprzezorna, 
szalona!...  lecz jakże mogłam  przewidzieć?.. .  
Mój Boże!,.. Pujedziemy daleko, bardzo da­
leko!... Tam ci powiem... osądzisz mnie!.. .  
przebaczysz mi boleść, którą ci zadałam...  
gdy się dowiesz... Będziemy żyli we troje, 
zapominając o całym świecie...  zapomnieni !.,.

— Nie wszyscy troje, tylko my oboje, 
matko, — zauważył młody człowiek z me­
lancholijnym uśmiechem. — Lucy nie może, 
tak  ja k  ja, pozostać w celibacie, a powody, 
które przeszkadzają mi poślubić Renę Des- 
nenille, nie mogą jej przeszkodzić wyjść za 
mąż za Andrzeja.

/ a  A n d rz e ja !
Tak, polecił mi przed chwilą, że­

bym prosił  ciebie w jego imieniu o reko 
Lucy.

— Mój Boże!
Biedna kobieta zachwiała  się pod tym 

nowym ciosem : W alka znowu się zaczynała, 
zbierając więc wszystkie swoje siły :

—  N ieste ty ! m oje dziecko  — s z e p n ę ła — 
to m a łżeń s tw o  ta k  samo n ie  m oże do jść  do 
sk u tk u , ja k  tw o je .

— A zatem... to n ie  z powodu rodziny 
Desneuille  ?... Przeszkoda jest więc z naszej 
s trony?. . .

—  Tak.

czerwca 1914 w spraw ie  n iek tó rych  zrni®11
ustawy z 23 maja 1883 Dz. p. p. 83 o utrzT\ 
m aniu  ew idenc j i  katas tru  podatku g ru n t3' 
wego.

N ow ela  o d z ie le n iu  p a rce l.
Nowela ta w ydana w drodze Najw. De' 

sarskiego rozporządzenia, ma ludności zwB' 
szcza we wschodnich i południowych krajach1 
koronnych, umożliwić spe łn ien ie  ustaw ow y^ 
obowiązków, co do współdziałania w zapr°' 
wadzeniu i u trzym aniu  porządku w księgach 
gruntow ych. Obecnie podział parceli w ksif 
dze g runtow ej z regu ły  tyiko w tedy moż« 
być przeprowadzony, gdy co do nabycia gruO' 
tu przedłożony zostaje p isem ny kontrak t ,  ora* 
plan  podziału, wykonany  przez państwowego 
lub cywilnego geom etrę.

W n iek tórych  krajach, zwłaszcza w Ga' 
lieyi i na  Bukowinie, jakoteż Pobrzeżu i Dal' 
macyi, dostarczenie takiego planu je s t  barda3 
t rudne  i kosztowne, ponieważ n ie  wielu jed 
geom etrów  cyw ilnych, a państw owi geoin3' 
t rzy poza urzędowemi czynnościami rzadk3 
kiedy mają czas na  p ryw a tne  roboty. Ułoż°' 
n ie  kon trak tu  kupna także połączone je s t  1 
kosztami, n iestosunkowo wielkiemi woba3 
małej wartości d robnych  parcel w wiejskich 
powiatach. Z tego powodu s trony często ta' 
kich podziałów grun tów  do ksiąg  gruntowych 
nie zgłaszają. W ynika ztąd coraz większe pa' 
gorszenie się ksiąg  gruntow ych, które już te- 
raz n ie  odpowiadają w wielu miejscach fa' 
k tycznym  stosunkom.

A by  temu zaradzić Rząd już w r. 189° 
przedłożył Radzie pańs tw a pro jek t ustawy 0 
podziale parcel ka tas tra lnych  w księgach 
g run tow ych  i o sporządzaniu w sądach d«j 
kum entów  o kupnie i sprzedaży mniejszej 
wartości n ieruchomości.  W  nas tępnych  s®' 
syach wnoszono tę ustawę ponownie, Izba 
panów  uchw aliła  j ą  trzy razy w drugiem * 
trzeciem czytaniu, w Izbie posłów nie pos«' 
nięto się dalej poza pierwsze czytanie. Zar»' j 
dzenie złemu okazało się niezbędne, gdyż za' 
prowadzenie porządku w księgach gruntowych 
napotyka na  największe trudności .  Zachodź’ 
obawa, że także w owych gm inach , w któ; 
ryeh w osta tn ich  la tach  z wielkim trudem ’ 
kosztem sprostowano księgi g run tow e, zapanu' 
je  znów daw ny nieporządek.

Uporządkowanie ksiąg  g run tow ych  je d  
też w ścisłym związku z ulżeniem sądoiU’ 
gdyż z niezgodności ksiąg z is to tnym  s tanę#  
posiadłości w ynika wiele zaw ikłanych spra* 
p raw nych.

P aństw ow ym  urzędom, dysponujący'*' l 
organam i technicznym i, będzie teraz wyfJ' 
źnie przyznane prawo sporządzania planów 
podziału dla w łasnego użytku, co już dzia*0 
się w prak tyce i bez ustawy. Także urzedf 
budowlane większych miast, W jdz ia łów  kr®' 
jow ych  i t. d. m ia ły  już w prak tyce dl® 
swych planów  praw o tabularności.  Niejedno' 
l ity tok p raw ny  będzie teraz usta lony  przeZ 
to, że d rogą rozporządzenia wyliczone będą 
te władze i urzędy, którym przysługuje pra ' 
wo wygotow ywania planów podziału, mają' 
cyeh walor dla ksiąg g runtow ych.

Ponieważ to upraw nien ie  obejmuje tyl' 
ko zakres w łasnego służbowego zapotrzebo'

J a n  przeszedł się po pokoju, a potem- 
stając przed wdową:

— Moja matko — rzekł poważnie 
dopóki chodzi tylko o m nie  samego, mog§ j 
się zrezygnować i milczeć, lecz tym razem- j 
przyszłość i szczęście mojej s iostry  się ro*' 
grywa. Je s tem  głową rodziny i mam praW°
i obowiązek wiedzieć prawdę...

— Janku.. .
— Z największym szacunkiem, z p°! 

korą, proszę cię matko, nie odmawiaj 13,1 
t e g o !

— Ty chcesz?.,.
— Proszę o to.
Ton jego mowy, pełen  szacunku, j 

stanowczy, świadczył o niezłom nem  p o s ta n 0' 
wieniu.

Nie można się już było cofać; m a tk a 40 
zrozumiała i zamykając oczy, by nie widzi°c 
ciosu, k tóry  m ia ła  zadać:

— Jan ie ,  mój synu — rzekła — p rzT 
wołaj całą twoją odwagę... ty w ie s z .. wiw 
ojców spadają n a  dzieci... nazwisko, 
nosisz, n ie je s t  twojem... je s t  skaza na 
nazwisku...

Krótkie, u rw ane  łkan ie  w piersi ni u ^  
ozwało i pochylając czoło rum ieńcem  wsty0 
oblane :

— Mój ojc iec? — sp y ta ł  cicho.
— Tak — odrzekła g łuchym  tonę"1.
Zaległo ciężkie milczenie.
On obawiał się pytać...
Ona drżała przed możliwa odpowiedz’̂
Nagle, wesoły wybuch śmiechu ob'ld!L  

ich oboje. Różowa twarzyczka Lucy nk^ 8 
się przez okno. ,y.

— Ależ to cicho się sprawujecie!  
chać jak  muchy la tają!  — zawołała ^ eS

(Ciąg dalszy nastąpi).



wania, jak  to sobie dotyczące urzędy już do­
tąd  w tej lub owej formie pomagały, przeto 
nowe uregulowanie spraw y n ie  narazi in te­
resów geometrów cywilnych n a  szkodę. Przed 
wydaniem dotyeząeyeli rozporządzeń będzie 
jeszcze zasięgnięta  opinia Izb inżynierskich.

Aby zaradzić trudnościom , które z b ra ­
ku dosiatecznej liczby geom etrów  cywilnych 
na wsi wynikają dla u trzym ania  porządku w 
księgach g runtow ych, maja być droga rozpo­
rządzenia oznaczone owe obszary, w których 
.Minister sprawiedliwości w porozumieniu z 
M inistrem  robót publicznych, na tak długo, 
jak  lego stosunki wymagają, może poszcze­
gólne organa techniczne, z geodetyeznein wy­
kształceniem  akademiekiem upoważnić do 
w ygotow yw ania  p lanów dzielenia gruntów , 
ważnych dla tabuli.

Rozmaite  ograniczenia służyć m ają  po 
temu, aby to prowizoryczne zarządzenie 
wytworzyło k o n k u ren c j i  dla techników 
wilnych. Tak n. p. upoważnienie owo, 
żdego czasu odwołalne, może być

nie 
cy- 
ka-

udzielone
tylko w takim  okręgu sądowym, w którym 
nic osiedlił się żaden geom etra  cywilny, a 
gaśn ie  ono, skoro geom etra  tam  osiądzie. 
Działa lność owego organu technicznego nie 
może też rozciągać się poza g ran ice  powiatu
sądowego.

F ak t ,  że przed wydaniem  tego osta­
tn iego rozporządzenia, w ysłuchana  będzie 
opinia Izb inżynierskich, daje cywilnym geo­
metrom  rękojm ię, iż przy  wyborze owych 
okręgów, w k tórych  ten  tymczasowy stan  
rzeczy będzie obowiązywał, postępować się 
będzie z największą ostrożnością i tylko pod 
przym usem  naglącej publicznej potrzeby.

Projekt ustawy finansowej
pro 1914/15.

( I.)  P re lim inarz  budżetu pro 1 9 1 4 1 5 ,  
w niesiony wczoraj w Kadzie państw a, za­
mknięto. jak już z depesz wiadomo, nadwyż­
ką 201.746 koron, w ynik łą  z odciągnięcia 
wydatków, przewidyw anych w sumie koron 
3,460,987.903 od dochodów przewidywanych 
w sumie 3 .460,726.156 koron.

W  poszczególnych eta tach zapotrzebo­
wania zaznaczyć wypada między innem i n a ­
stępujące w porównaniu  z zeszłorocznym bu­
dżetem różnice.

W  rozdziale „Kada pańs tw a"  zapotrze­
bowanie j e s t  mniejsze o 52.000  kor., dzięki 
temu, żo 7 powodu n iefunkcyonow ania  par­
lamentu  odpadły  koszta różnych druków.

W ydatek  n a  przyczynienie się do ko­
sztów Zarządu spraw  wspólnych uróść ma o 
109 577,583 koron, z czego 58.454.760 kor. 
Przypadnie na  „Przyczynienie  się do spe- 
fcJa lnych ,  nadzwyczajnych zapotrzebowań Za­
j a d u  armii i m a ryna rk i" .

W  dziale M in is te rs tw a  spraw  w ew nętrz­
n y c h  ogó lno
4,059.855 -

z a p o trzeb o w an ie  w ynosi koron
w ty tu le  „C entra la"  okazuje się 

zapotrzebowanie niniejsze o 1 .2 3 3 .2 o0  koi i 
g łównie skutkiem przesunięcia prelim nm  ^  
riych w r. 1913 „różnych wydatków sani ‘ 
nych"  pod ty tu ł  „Zarząd polityczny". u 

W  ty tu le  „Bezpieczeństwo p u b l ic z n y  
podnosi się w ydatek  n a  władze i organy P 
licyjne o 1 ,906.994 koron, nadzwyczajny 
w ydatek  zm niejsza się  o 107.672 koron.
D la  G a l i c y  i przeznaczono n a  urządzeni^ 
lokalów urzędowych nowoutworzyć się 
cego korni,saryatu policyjnego w Borysław 
2 0 0 0  koron, na  spraw ien ie  zaś dwu w° zO0_ 
celkowyeb z zaprzęgiem dla przewozu ai
sz tan tów  we Lwowie 6900 koron. .

M i n i s t e r s t w o  o b r o n y  k r a j  
w  e j  wykazuje zapotrzebowanie  więasze 
22-36 mil. koron. - i

W  e t a c i e  M i n i s t e r s t w a  w y x 11 ajia i 
i o ś w i a t y  przyrost wydatków podano j 
4 ,081.152 koron, z czego 3.452.577 koi o j 
p rzypada n a  dział nauczania . D la „W yższ.vc _j 
zakładów naukow ych" dom aga się zwigks*’ 1 
n ia  wydatków o 609.546 k., dalej przeznaczeń 
2,119.638 koron na  szkoły średnie , a 447.7 * 
koron n a  szkoły Iudo\ve. Co do zapotrze ° 
w ania  tego e ta tu  d la G a l ic j i  zaznaczyć " J /  
pada ,  że ty tu łem  snbwenevj i dotacy.j Prze 
znaeza pre lim inarz  dla Akademii Um iejętno- 

w Krakowie 26.000 koron (o 6000 mnioh 
w r. z.); dba Akadem ii sztuk p ięknyc 1 

w Krakowie 134.981 koron  (w roku j>oprze7 
dnirn 130.678); ty tu łem  in n y c h  subwencyj 1 
dotacyj d la Galicy! 27.000 k o ro n ;  n a  cc 0

syte tu  we Lwowie wynosi 1,612.981 koron 
(w roku poprzednim  1,529.712 koron), wy­
datki n a  urządzenia, zarząd i cele nauczania  
81.380 koron (w  roku poprzednim  126.336 
koron), dodatki n a  wynagrodzenia 2 6 1 8  ko­
ron ( tak  samo w roku poprzednim). D li  
l n i wersy te in  Jagiellońskiego w Krakowi i 
przeznaczono 2,153.667 koron (w roku p o ­
przednim  2,066.550 koron), na  koszt, u rzą­
dzenia, zarządu i na  cele naukowo 1 2 7 .5 0 5  
koron (w roku poprzednim 192.866 koron;.  
Dla Politechnik i we Lwowie przypadło  nu 
urządzenia, zarząd i celo naukow e 215.741 
koron (tak samo w roku poprzedn im );  d l i  
A kadem ii w eterynaryi we Lwowie n a  ten  
sam  cel 42.126 koron ( tak  samo w  roku  ze­
szłym).

W  dziale szkół średnich  dla Galicy! 
przeznaczono na urządzenie, zarząd i cele 
naukowe 284.523 koron (tak sam o w roku 
poprzedn im );  n a  szkoły akuszerek 1500 ko­
ron ( tak samo w roku p o p rz e d n im ) ; na 
szkoły ludowe 33.899 koron (w  roku poprz. 
18.697 koron), n a  fundacye i ty tu łem  przy­
czynienia się 50.000 koron ( tak  samo w roku 
poprzednim).

E ta t  M i n i s t e r s t w a  s k a r b u  wyka­
zuje zapotrzebowanie ogólne w sumie koron 
1.025,551.323, co równa się przyrostowi o 
139,756.366 koron. N a „Zarząd skarbow y" w 
ścisłem  tego słowa znaczeniu przypada sto 
sunkowo nieznaczny przyrost zapotrzebowa­
n ia  mianowicie 658,583 kor. Bardzo znaczno 
zwiększenie wydatków (o 54,530.420 koron) 
okazuje się konieczne w dziale „Loteryi i 
loteryi k l a s o w e j p r z e d e w s z y s t k i e m  na cele 
tej drugiej, zaznaczyć jednak  wypada, że r ó ­
wnocześnie przewidywane je s t  zwiększenie 
dochodów z tego ty tu łu  o 68,430.000 kor.

E ta t  M i n i s t e r s t w a  h a n d l u  wyka­
zuje obniżenie zapotrzebowania o 269.760 
koron.

M i n i s t e r s t w o  k o l e i  ż e l a z n y c h  
zwiększa swe zapotrzebanie o 15,059.500 kor. 
Dział „Ruchu kolei pańs tw ow ych" domaga 
się podwyższenia wydatków o 20,450.230 kor., 
z czego przeznaczonych być m a  14,465.700 
koron na  podniesienie wydatków persona l­
nych, a mianowicie na polepszenie doli ma- 
te rya lnej personalu kolejowego, jako to na 
automatyczne podwyższenie płacy, na  stabi- 
lizacyę urzędników pomocniczych i służby, 
jako też na pomnożenie liczby posad.

E ta t  M i n i s t e r s t w 7 a r o l n i c t w a  
wykazuje podwyższenie wydatków o 1,945.000 
koron, z czego 606.487 kor. przypada na la- 
sowość i domeny.

E ta t  M i n i s t e r s t w a  s p r a w i e d l i ­
w o ś c i  p re lim in u je  zw ięk szen ie  w yda tków  o 
2.129,790 k o r. S p ro s to w a n ie  k s iąg  g ru n to ­
wych w G a l i c y  i i n a  Bukowinie pociągnie 
za sobą zwiększenie wydatków o 574.000 
koron (w r. popr. 500.000 kor.).

W etacie M i n i s t e r s t w a  r o b ó t  p u- 
b l i c z n y c h  podwyższy się wydatki o koron 
3,572.195. Z tego przypada n a  cele nauki 
przemysłowej 993.241 kor., n a  budowę dróg 
1 ,5 4 0 .8 4 0  kor., na  budowy wodne 6,793.776 
koron.

D la G a l i c y  i przeznaczono koszta nau ­
czania i zarządu w szkołach przemysłowych
77.600 kor. (w r. poprz. 72.500 k o r ) ,  na  ry­
czałtowe zapotrzebowanie tych  szkół 2 2 .0 0 0  
kor., (w r. poprz. 6400 kor.); n a  nadzwyczaj­
ne budowy dróg i spraw ienie potrzebnych 
do tego celu aparatów  i t. p. 114.089 kor. 
( tak samo j a k  w r .  poprz ), n a  budowy wo­
dne 6,713.878 kor. (w r. poprz. 4,184.353 
kor.), na  nowe budowy, produktywno zakła­
dy i zakupno realności w Brzeszczach 182.600 
kor. (w  r. poprz. 380.500 kor), na  fabrykę 
nafty w Drohobyczu 1,030.000 kor. w r.

48.000 kor,) , n a  ratę  roczną kosztów

SCI
niż

poprz.
u tworzenia tej fabryki i sukursalnych zakła­
dów 1,500.000 kor. (tak samo w r. poprz.).

E ta t  Z a r z ą d u  b u d y n k ó w  p a ń ­
s t w o w y c h  będzie m ia ł  tym razem wydatki 
większe o 5,721.000 koron. W  dziale tym 
zwiększa się zapotrzebowanie M inis ters tw a 
spraw w ewnętrznych dla G a l i c y  i o 64.205 
koron (w noku poprzednim 330.437 koron);
zapotrzebowanie M inis te rs tw a wyznań i c-
światy 2,452.084 koron (w roku poprzednim 
1 380.037 koron), M in is ters tw a skarbu  koron
729.600 (w roku poprzednim 437.480 koron), 
M inisterstw a hand lu  419.660 koron (w roku 
poprzednim 87.950 koron); M inisters tw a rol­
nictwa 124.260 koron (w  roku poprzednim 
239.860 koron);  M in is te rs tw a sprawiedliwo­
ści dla Galicyi zachodniej 867.179 koron ( \f 
roku poprzednim 820.464 koron), dla Gah- 
cyi wschodniej 498.017 korou (w roku po- 

rzednim 690.955 koron); M in is te rs tw a robot  .........  , , ; „ ,.,/ean im  w w w u  nuruuy, m u iw tc i
archeologii 60.000 kor. (w r. poprz. 77‘.600 k.)> 1 ^ p U c z n y c h  118.000 koron (w roku  poprz

Na cele przebudowy i dobudowy, M ' 0'  i jin jm 359.661 koron), 
też wewnętrznego urządzenia 96.430 koron |
(w r. z. 15.600), ty tu łem  innych  dodatków 
koron 192.212 (w r. z. 82.00U k o r o n ) ;  
m a ją te k  zakładowy tego F unduszu  koron 
21.000 (w r. z. 629.000 koron) i 2 0 0 0  ko­
ron, p o n a d to  specyalnie dla Krakowa na bu^
dowy, przebudowy, dobudowy i w e w n ę t rzn e  
Urządzenia 3 8 9 3 '  koron. Z ap o trzeb ow an ie  
Grzęd u lasów  i domen galicyjskich wykazi 

sumę 583.797 koron (w roku p o p rzed n im  
271.190 k o ro n );  n a  b u d o w y  i wewnętrz 
Urządzenia 38.935 koron (w roku P°Prz° '  
dnim 5000 koron). Zapotrzebowanie L n iw e

KRONIKA.
Lwótc, 4. czerwca.

K alen d arz .
P i ą t e k  (5 czerwca);
Bonifacego. — D obrom ira. — M ychaiła isp. 
W schód słońca  o godzinie 3 '2 0  rano, za­

chód słońca o godzin ie  7-23 po południu .

5 rill ilLUI 4im
dnie -f- 14 Gel.

_  f {. z ja z d u  S o d a l lc y j  M ury liń sk ich  
we L w o w ie .  W odpow iedzi nu te leg ram  h o ł­
dow niczy. w ysłany  do Ojca św . przez zjazd 
Sodulieri nadszed ł ju ż  po zam knięciu  zjazdu

l,;ce J i j  i; syuow sl.i.j
e/ci okazany ze s trony  Sodałisów  m aryańsk io li, 
zebranych we Lw ow ie, i p rzysy ła  m  na jm iło - 
śeiw iej A postolskie b łogosław .en  stu  o .

P od  telegram em  tym  podp .sauy  je s t  k a r­
d y n a ł ks. M erry del Val.

J W śród życzeń, k tóre nadeszły  _ ze w szy­
stk ich  stron  k ra ju , od w ielu  osób i  u is ty tucy j, 
zna i duj a sie także życzenia z b ło g o s ław ień ­
stw em  od księcia  b iskupa k rakow skiego  ks. 
Sapiehy, od b isk u p a  przem yskiego ks. I  mcza­
ra  od b iskupa-su fragana krakow skiego  ks. N o ­
w aka i od b iskupa-su fragana lw ow skiego ks. 
B andurskiego.

_  z  T o w a r z y s tw a  h i s to r y c z n e g o .  N a
y a ln em  zgrom adzeniu dn ia  30 m aja  b. r. za- 

w ieleo zasłużonych  około spraw  
C S s t w a  znakom itych au torów  prof. L u ­
d z k a  K ubalę i T adeusza W ojciechow skiego

d r E m il K ipa  odczyt 
t  W  przededniu  w ojny 1809 
■ ” Z U n iw e r s y t e tu ,  p .  H en ry k  S tra ­

szew ski rodem Z K rakow a, po złożeniu  egza- 
ścisłych z bo tan ik i jako  p rzedm io tu  

m in°w  5 t m  magna cum lawie , o trzy-
S T T  t ó S i .  w  M onachium  , t o p i . i  

dok to ra  s t r M m i e ń e Z) k  W ojn a-
r o w s U  zasłużony dziennikarz, z m a r ł w czoraj 

h  iu iu  w naszew  m ieście w  62 r. zyoia. 
P° P Szczery g łęboki żal s ta je  n a d  o tw iera jącą  

. W której spocznie człow iek
się św ieżą b osta tn i p rzedstaw icie l
niepospolity, 2 ; / ; azie jed en  z o sta tn ich
r S o ‘’ ™ e L  X , « h ,  s k » P » ń « r ch „ i ,

ongi dokom  W o jn a ro w sk i sta-
. „ trn k i na aren ie  dzienn ikarsk ie j,

w ia ł pierw sz ^  p rzebyw ała najśw ie-
p rasa  P°J* ‘ . eg gweg0 XOzw oju. M łode je -
tniejszy doL,. t „ tn(,viue i  au tonom iczne w y- Szcze życie k o n s tjtu c « n e  i

niosło ua  wu_o ę ;eszCze pełnym  b laskiem  
publicystów , a  D obrzańsk iego ; trz ą s ł

brzań skini w n ierozegranycli zapasach. A do
ko ła  tych  seniorów  p o d ra s ta ł ju z  mlo ^
rybek" , zdobyw ali sobie szl4 > ; D nich 
S tebelski, S pausta  i  K om an aby
to p rzy łączy ł się S tan isław  y gtan0_
w krótce w ybitne w  owem gron ie  , J .

WiSk° ‘w ła śc iw ie  zupełn ie inną
tu i ej sza karyerę  do’b a ł sobie
ziem ianie. Ale i onfra tern ii dzień-

ZSm !^ 8 w
P ierw sze  zaraz 0w»edBle w ykształ-

mmpWaT yw a b ystrą  in teligencyę. ł a t w o ś ć J
° / I  Z ri a zw łaszcza tem peram entg ładkość p ió ra , a j  to ezł0.
i co za tem peram ent! Bo tez n j  g ra ła
w iek ze zwykłej u leP’°” y. ^ d i ś j esZcze echa

d « . s ? stkiom  <‘» ^ o » “ , ? m 51 j , ,  l W
zas ciętym  dyalektyKiem. _ a
się z tropu , kontenansu m g  y sokiej kul-
obok sw ady m iał ow ą u M «s wysokie] 
tu ry , w skazującą zaw sze należ g

R ozpoczął ŚP- W ojnarow sk i p i £

n ik a rsk ą  około i- do j ) s icnrńlM
Lwowskiego, zkąd przem  , nie

mticjoi p . « :  -  r *  1 i 7 . r r . r n  «?■.
opuścił, ustąpiw szy dopiero ,/anieCh ać  zajęć
,L n le  « »  t e a l .  m  '-“ S j k , .  t *
pisarskich. Pol,?ę  i S specjalnością artykuły
chleb codzienny gazet, a.specy ^  m(jh
w stępne. B ystrość

z troskliw em , 6^ sto “ “ S ^ p o d n ie s ie n ie  zasłu-

s?^ki S a ^ “  a s ;  *»-
w zór godny naśladow ania. . Ke]ictrysty-

O ddaw ał się takzo przy0 '• - strzesze
ce. W spó łp racow ał czas g  austy, a
R ich te ra , w Ziarnie  pod  ledal A uzyw ał 
now ele E stw oyna ( talj lftg 0u poWieść „ H ^
pseudonim u), np. 4  ^ s k a iz  p0Wszechną
g itim i th o ri"  zw racały  na  siepi f  ua

uw agę. B ył w d°ZW° '
dzielnego p isarza-a itystę , a l y 
liło  m u zużytkow ać tych zd»ln  ’ a  zaćmę, 

P rzed  la ty  k ilku  zf P adS 0 wszakże nie ’ 
opuścił szeregi dziennikarskie; d ług

m ógł oswoić się z m yślą, że ju ż  n igdy  nie za­
siądzie przy reduktorskiem  biurku. Kalectwo, 
zm iana trybu  życia i niepow odzenia ug ię ły  go; 
a le  ieszeze i w tern przykrem  położeniu, ile ­
kroć znalazł sie w  doborowem gronie p rzy ja ­
ciół, odżyw ał na  chw il bodaj kilka ow daw ny 
S tan isław  W o jn a ro w sk i o bezgranicznej fnnta- 
zvi i nieugaszonym , płom iennym  tem peram en­
cie. Chwil tych n iestety  coraz m niej było.

P rzed dwoma laty , odziedziczywszy po 
zm arłym  bracie, śp. Feliksie , znaczny m ajątek, 
założył, pospołu z d rug im  bratem , inżynierem  
p K onstantym  W ojnarow sk im , 1'undaeyę sty- 
pendyalna dla sieró t po dziennikarzaeh. N ie 
móo-ł chyba piękniej zadokum entow ać swego 
z a m i ł o w a n i a  do zawodu, k tó ry  tak m ało dał 
m u kw iatów , a tak  wiele cierni. _

Sm utne m iał la ta  ostatnie ten człowiek, 
jakby stw orzony na to, aby żył radością  życia 
i ja  k rzew ił; 'te n  bywalec, w noszący z sobą 
wszędzie ożywienie, liczący przyjació ł na  setki, 
naw ykły  szum nie i hucznie ekspensować sw ą 
energię życiową, a spieszący skw apliw ie z p rzy­
jacielska u słu g ą  wszędzie, gdzie znalazł jej po ­
trzebę. * N iedom agając coraz bardziej,  ̂ skazany 
by ł ua sam otność. W yw iazała  się ciężka sklc- 
róża, wobec której naw et w tow arzystw ie n a j­
bliższych przyjació ł nie m óg ł znaleźć rozw ese­
lenia “ Od kilku m iesięcy siły  ubyw ały  coraz 
pospiesznie]; by ła  to ju ż  tylko pełna  udręk i 
w egetac ja , wobec której śm ierć przyszła, jak
wyzwolenie. .

Spokój jego duszy, cześć jego  pam ięci!
*

E ksportacya zw łok ś. p. S tan isław a W oy- 
n a r o w rs k i e g o  odbędzie się dnia 5. b. m. z domu 
żałoby przy ulicy Zyblikiewicza 1. 32 , na cmen­
tarz ł y c z a k o w s k i ,  do grobow ca rodzinnego.

*

W ydział T ow arzystw a dziennikarzy pol­
skich p rzes ła ł na  ręce wdowy ś. p. S tan isław a 
W o j n a r o w s k i e g o  pism o z w yrazam i w spółczu­
cia " i żalu, oraz sk łada  u  trum ny  Zm arłego
wieniec.

_  I .  Salon w io se n n y : N iezw ykłe po­
wodzenie I. tom boli dzieł sztuki sk łoniło  zarząd 
T o w a r z y s t w a  P rzyj, s z t u k  pięknyeh do urządze­
n ia  II-o'!ej tom boli w sobotę dnia 6-go czerwca 
b. r. o°godzinie pół d o  6 w ieczorem  w P a łacu  
sztuk i na placu Po w ystaw owym . W ygrane roz­
dzielone sa  w  bonach i każdy w ygryw ający 
m a praw o “w ybrać sobie z pośród dzieł w ysta­
w ionych w Salonie obraz lub izeźbę w  cenie 
odpow iadającej wysokości bonu.

Od ilości sprzedanych k a rt tom bolowych 
zależna je s t w ysokość w ygranej. .

Podczas tom boli p rzegryw ać będzie zna­
kom ity k w i n t e t  złożony z pierw szorzędnych s ił 
m uzycznych. Nowy ten sposób n ła tw ien ia  sze­
rokiej publiczności nabyw an ia  dzieł sztuki spo­
tyka  się wszędzie z w ielkiem  uznaniem  i przy­
ciągnie n iew ątp liw ie, podobnie ja k  i zeszłej so­
boty, tłum y publiczności do P a łacu  sztuki.

— W  T o w. P r z y j, sz tu k  p ięk n y ch  
w y stiw a  zbiorow a B ulasa, N iesiołow skiego i 
W ach tla  z pow odu wielkiego zain teresow ania 
p rzed łużoną została  na  tydzień tj. do 7 czerwca
b. r. C ały szereg zakupionych obrazów W achtla  
św iadczy o zasłużonem  uznaniu  d la artysty

— F esty n  R y m a n o w sk i. Festynom  
lw ow skim  nie sprzy ja  pogoda: potoki deszczu 
n iw eczą w szelkie przygotow ania, doprow adzając 
u rządzające je  kom itety do rozpaczy. W yjątkiem  
jedynym  je s t dzień, przeznaczony na  Festyn  R y­
m anow ski. N aw et niebo zachm urzone, zap ła­
kane, uśm iecha się w tym dniu zawsze i w lew a 
z sw ym  uśm iechem  tyle dobroci w serca ludz­
kie, że kto żyw, naw et .najw iększy przeciw nik  
festynów , spieszy na  w zgórze po w ystaw ow e, aby 
przez skrom ny datek w stępu, przyczynić się do 
stw orzenia funduszu, k tóryby m ógł zapew nić 
najbiedniejszej, bo chorej dziatw ie pobyt w zdro­
jow isku , gdzie odzyskuje zdrow ie.

Festyn , na  k tóry  kom itet zaprasza w szy­
stk ich  ludzi dobrej w oli, odbędzie się dn ia  7 
czerwca, w niedzielę, na  p lacu  pow ystaw ow ym . 
N iechże więc nikogo nie b raknie , bo tu  chodzi 
o cel w zniosły  i żyw otny.

K om itet przytem  donosi, że w roku  ze­
szłym, festyn p rzyn iósł dochodu czystego 1280 
koron, przez co m ogło z dobrodziejstw a bez­
płatnego  leczenia korzystać 3 0  dzieci.

— G a lie . T ow arzystw o  ło w ie c k ie  od­
było w czoraj — j ak  ju ż  donieśliśm y pokrótce — 
doroczne w alne zgrom adzenie. Obrady zagaił 
J E .  S tan isław  lir. S tadnicki, k tóry  po pow ita­
n iu  zebranych oznajm ił o zam iarze urządzenia 
w ystaw y łow ieckiej. N a o łtarz  św. H uberta  w 
kościele św . E lżbiety  w e Lw ow ie zebrano do­
tąd  około 7 0 0 0  korou i prezes w yraził na­
dzieję, że w  n ied ług im  czasie dzieło to, u p ra ­
gnione przez w szystk ich , będzie mogło być d o­
konane.

1’oświęciwszy gorące słow a w spom nienia 
zm arłym  członkom T ow arzystw a, otw orzył pre­
zes J E . S tadnicki obrady.

P rzyjęto  do w iadomości pro tokół z p o ­
przedniego w alnego zgrom adzenia.

W  dyskusyi nad spraw ozdaniem  z czynno­
ści w ydziału  za rok ub ieg ły  przem aw iało  w ielu 
mówców, poczem przystąpiono do w yborów  uzu­
pełn iających  do w ydziału.

O rdynat G zarkow ski-G olejew ski podn iósł 
w ielkie zasług i obecnego w ydzia łu , pod którego

„Gazeta Lwowska" z dnia 5 czerwcu 1914.
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rządami Towarzystwo ogromnie się rozwinęło i 
zaproponował ponowny wybór wszystkich ustę­
pujących.

Wybrano więc ponownie przez aklama- 
cyę prezesem JE . Stanisława hr. Stadnickiego, 
wiceprezesami Juliusza hr. Bielskiego (juniora) 
i Seweryna Krogulskiego, członkami wydziału 
pp, Maryana Małaczyńskiego, Stanisława Pie- 
głowskiego i Juliusza hr. Tarnowskiego, za­
stępcą p. Teofila Gordaszewskiogo. Nadto wy­
brano członkiem wydziału p. Aleksandra Prze- 
drzymirskiego, a zastępcą p. Ludwika Eoelira.

Z kolei omówiano liczne sprawy związa­
ne z Tow. i łowiectwem u nas.

W głosowaniu przekazano wydziałowi do 
rozważenia wnioski p. Sehechtla o utworzenie 
inspektoratu delegatów i pp. Mniszka i dr. Mals ■ 
bnrga o przedłużenie czasu ochronnego sło­
nek i ptactwa wodnego, oraz życzenia dra 
Malsburga o ubezpieczeniu straży leśnej od wy­
padków i p. P reka o zmianę formatu kart my­
śliwskich i zmianę odznak straży leśnej.

Na tern JE .  hr. Stadnicki zamknął zgro­
madzenie, dziękując serdecznie uczestnikom za 
żywy udział w obradaeh. Na wniosek ordynata 
Czarkowskiego Golejewskiego zebrani podzięko­
wali gorącymi oklaskami JE . Stanisławowi lir. 
Stadnickiemu za przewodnictwo i wogóle za tak 
dodatnie i pożyteczne sprawowanie kierownictwa 
Tow. łowieckiego.

— Spraw y m ie j s k ie .  Na posiedzeniu 
sekcyi finansowej uchwalono zamówić w fa­
bryce Zieleniewskiego i sp. w Krakowie nowy 
garnitur pomp dla wyższej strefy wodociągo­
wej za IB.000 kor. Dalej uchwalono przerobić 
ogrzewanie centralne w teatrze, sprawie nowe 
kotły i t. d. a dostawę oddano firmie łrzyk 
i Lasocki, kosztować to będzie 30.000 kor. 
Pewnej pracowni powozów uchwalono udzielić 
pożyczki przemysłowej w kwocie 0 0 0 0  kor.

— Z w iązek  n a u c zy c ie le k  zawiadamia, 
że kurs przygotowawczy do egzaminów kwali­
fikacyjnych dla szkół ludowych, rozpocznie się 
dnia 20 lipca b. r. w lokalu Związku przy ul. 
Klonowicza 7. Zgłoszenia przyjmuje biuro 
Związku codziennie od 10 — 1 po południu.

— W  zak ład ach  n au k ow ych  p. Z. 
S tr za łk o w sk ie j  eg/amina prywatne i wstępne 
odbędą się dnia 26 czerwca b. r, o godz. 8 
rano. Zgłaszać się można od 0 czerwca.

— E g za m in  d o jr z a ło śc i w gimnazyum 
żeńskiem im. J. Słowackiego we Lwowie odbył 
się w dniach od 25 — 29 maja pod przewodni­
ctwem delegata Rady szkolnej kraj. p. Władysława 
Dropiowskiego, dyr. filii IV. gimnazyum we 
Lwowie. Do egzaminu przystąpiło 38 uczenie, 
nie reprobowano żadnej. Świadectwo dojrzałości 
z odznaczeniem otrzymały: St. Anezycówna, M. 
Baumówna, M. Fiedlerówna, A. Flcckówna, Z.. 
Gumowska, M. Hamerska, C. Herziżanka, J. 
Knossewówna, I. Kosińska, St. Ostaszewska, A. 
Przedrzymirska, Z. Słoniewska, A. Terlecka, 
I. Willheimówna, Z. Witzówna, A. Wojciechowska.

Świadectwo dojrzałości otrzymały: T.
Cetnarska, E. Distlerówna, 11. Dunikowska, E. 
Feldówna, J .  Fraenklówna, Z. Grackówna, W. 
Grefnerówna, Z. Horowitzówna, I. Juehnowi- 
czówna, R. Kahanówna, A. Kasprowiczówna, 
M. Kiernikówna, H. Krautówna, E. Mandelbro- 
dówna, W. Natalliówna, J. Osbergerówna, H. 
Paparówna, B. Prendkówna, T. Reiningerówna, 
E. Sandauerówna, E. Śmiglewska, 0 . Wittli- 
nówna.

— W ie lk i w y śc ig  d rogow y cyklistów ' 
z K rak ow a do L w ow a urządza lwowskie 
Tow. kolarzy i motorzystów w dniach 27 i 28
b. m. Wypuszczenie jeźdźców nastąpi 27 b. m. 
w Krakowie z mostu podgórskiego o godz. 10 
wiecz. Chcący wziąć udział w tym biegu, mają 
do 19 b. m. zgłoszenie przesłać przez swe To­
warzystwo na ręce p. Panka we Lwowie, Tt- 
atyńsbo. 19, dołączając do zgłoszenia poświad­
czenie lekarskie i wpisowe 10  kor.

— W alne zg ro m a d zen ie  delegatów 
zarejestr. Kasy z a p o m o g o w e j  stowarzyszenia 
kupców i młodzieży handlowej, odbędzie się 
w dniu 6  czerwca w sobotę, o godzinie 6  80 
wieczorem w lokalu Stowarzyszenia przy ulicy 
Czarnieckiego 1. 1 II. p.

— O tw arcie sk ła d n icy  p ocztow ej w  
P ila w ie .  Z dniem 1 b. ra. zaprowadzono w 
miejscowości Pilawa, należącej do okręgu dorę­
czeń urzędu pocztowego w Buczaczu składnicę 
pocztową z rozszerzonym zakresem działania i 
służba doręczeń. — Składnica ta połączona bę­
dzie z urzędem pocztowym w Buczaczu zapo- 
moca tygodniowo sześeiorazowego posłańca pie­
szego.

A  7j  Izb y  sąd ow ej. W nowej kadencyi 
przysięgłych odbyła się wczoraj w małej sali 
sądowej pod przew. st. radcy Rybickiego rozpra­
wa przeciw Eugeniuszowi Hoffmanowi, pocztmi- 
strzowi w Przystani o sprzeniewierzenie 1950 
koron z kasy pocztowej. Oskarżony, którego 
bronił dr. Zarzycki, tłumaczył się tem, że pie­
niądze zabrał z nędzy, spowodowanej dłuższą 
chorobą. Sędziowie wydali werdykt, zaprzecza­
jący 1 0  głosami winę, wobec czego trybunał 
uwolnił Hoffmana i wypuszczono go na wolność.

A  Z gu biono złoty damski zegarek; 
czarny pulares zawierający 19 koron; w wozie 
miejskiej kolei elektrycznej biały „ ra jer“ do 
kapelusza.

A  Z n alezion o  pulares czarny z srebrną 
m onetą ; w wozach miejskiej kolei elektrycznej

dwie książki powieściowe, dwie parasolki, pa­
rasol, kobiałkę, portmonetkę z pewną kwotą, 
puszkę zawierającą kukurudzę, srebrne litery 
A. W., paczkę herbatników i pomadek.

A  Z z e m s ty .  Właścicielka realności przy 
ulicy św. Zofii 1. 71 wypowiedziała mieszkanie 
murarzowi Piotrowi Pawlukowi, ten zaś, podej­
rzewając, iż wypowiedzenie spowodowała zamie­
szkała tam Katarzyna Lachowic,zowa, napadł na 
nią i zbił ją  tak drągiem po głowię, iż zacho­
dzi możliwość pęknięcia podstawy czaszki.

Pogotowie Tow. ratunkowego udzieliło 
pierszej pomocy pobitej, a Paw laka  poszukuje 
polieya, zbiegł bowiem z domu.

A  O lb rzy m ie  z b ie g o w isk o  wywołał 
wczoraj w ulicy Łyczakowskiej jakiś człowiek, 
który stanąwszy na kupie piasku, przemawiał 
w tonie kaznodziejskim do zebranych, na temat 
końca świata.

Jak  się potem okazało był to umysłowo 
chory, em. urzędnik, Józef K., którego zabrała 
z ulicy rodzina.

A  S a m o b ó jstw o  p o lic ja n ta . Dziś o 
godzinie 7 nad ranem zastrzelił się w hotelu 
„Narodowym “ przy ul. Kamińskiego plutonowy 
policyi Grzegorz Tkaczuk. Pozostawał on od 5 
lat w służbie policyjnej, a wczoraj o godzinie 
11 w nocy miał służbę koło budowy na Bo- 
gdanówce. Zamiast wrócić do koszar poszedł, 
zdaje się, na zabawę, a około godziny 2  w nocy 
przybył do hotelu; około godziny 9 służba za­
stała na łóżku w pozycji leżącej martwe zwłoki 
z przestrzeloną głową. Kula przeszła przez głowę, 
przebiła dwie poduszki, ścianę żelaznego łóżka 
i utkwiła w murze.

Po spisaniu protokołu przez komisyę po- 
licyjno-wojskową zabrano zwłoki denata do ko­
stnicy szpitala wojskowego.

A  K ro n ik a  p o lic y jn a . Z zamkniętego 
mieszkania dr. Bronisława Paldikowskiego pod 
1. 5 przy ul. Łyczakowskiej skradziono stalową 
puszkę gal. Kasy oszczędności, zawierającą 80 
koron w srebrze.

Zarobnicy Katarzynie Matejezukowej skra­
dziono z mieszkania pulares czarny, zawierający 
60 koron.

Za liczne drobne kradzieże na szkodę 
służbodawców, oraz zbiegnięcie ze służby, od­
dano do aresztów Annę Strzelecką.

W kinoteatrze Lus w pasażu Mikolasclia 
przytrzymano na usiłowanej kradzieży kieszon­
kowej Antoniego Patyraka i Annę Bruchowi- 
czównę, trzecia zaś spólniczka tej szajki zdo­
ła ła  zbiedz w powstałem zamieszaniu. W poli­
cyi znaleziono przy rewizyi osobistej przy are­
sztowanych pulares, zawierający 30 kor., a o- 
sobuo w kieszeni 5 kor. 60 hal.

Z ganku realności przy ul. Domagaliczów 
1. 6 , skradziono długi zielony w czerwone pasy 
chodnik, wartośei 18 koron.

Za katow anie koni odano do aresztów  
rozwozi cielą p iasku  M ajera G utten taga.

|  W ład ysław  D ie tr ic h , w ybitny  arty- 
sta-m aiarz , zm arł w W arszaw ie.

Ś. p. Władysław Dietrich urodził się w 
Warszawie w r. 1862. Po ukończeniu szkół, 
bardzo młodo wszedł do warszawskiej szkoły 
rysunkowej, gdzie pracował pod specyalnym 
kierunkiem Wojciecha Gersona, blizkiego swe­
go krewnego. Około 1885. r. wyjechał do kra­
kowskiej szkoły sztuk pięknych, będącej wów­
czas pod zarządem. Matejki i tu rozpoczął swą 
samodzielną pracę szeregiem niewielkich krajo­
brazów, wystawianych od r. 1890 na widok 
publiczny. Wraz z Wł. Tetmajerem, Żelechow­
skim, Radziejowskim i innymi znalazł się w 
Monachium, gdzie, pracując w Akademii sztuk 
pięknych, malował również we własnej praco­
wni. W ciągu r. 1892 był w Wiedniu jako
uczeń słv nm>go dekoratora Kaulzkiogo. W kie­
runku tym posiadał dużą wiedzę, którą nieje­
dnokrotnie miał m o ż n o ś ć  zużytkowoó.

Przez ostatnich 16 lat nie opuszczał War­
szawy, latem tylko robiąc wycieczki pejzażowe 
po Polsce. P e j z a ż y  tych zostawił bardzo dużo, 
ostatni, „Za«hód“, zdobi Salon wiosenny w W ar­
szawie.

-  C z te r d z ie s to le c ie  lu b e lsk ie g o  T o ­
w arzystw a le k a r sk ie g o . AV Lublinie odbył 
się z okazyi tej rocznicy zjazd lekarzy. Uro­
czyste jubileuszowe posiedzenie zagai! prezes 
dr. Dębnicki, dr. Jaworowski w y g ł o s i ł  odczyt. 
Przybyło na zjazd 172 lekarzy. — Mianowani 
członkami honorowymi doktorowie: Laskowski 
z Genewy, Babiński i Motz z Paryża. Kostane- 
nki, Jakubowski i Ciechanowski z K ra k o w a; 
Chłapowski i Lazarewie.z z Poznania, Schuman 
z Torunia, Ziemacki i Nojszewski z Petersbur­
ga, Ohełchowski, Gajkiewicz, Goldflain, Kamo- 
eki, Neugebauer, Pawiński, Puławski, R a j l i ­
man, Sokołowski, Sawicki i Zieliński z War­
szawy, Sterling z Łodzi, Fidler z Radomia, 
Yłlleaumy z Bychawy, Lasocki z Nałęczowa. 
Wieczorom odbyła się uczta koleżeńska. Towa­
rzystwo lekarskie krakowskie mianowało swymi 
członkami honorowymi Lublinian drów : Stan. 
Dobruckiego i Al. Jaworowskiego.

— E eliii s tra sz n e g o  m o rd erstw a  w P i-  
k u lic a c li pod P r z e m y ś le m . Śledztwo w spra­
wie ohydnej zbrodni postępuje naprzód. Eyb- 
czak, który w pierwszy dzień płakał i narze­
kał, nie ciicąc nic więcej mówić ponad t,o, co 
zeznał w piorwszem śledztwie, poczynił wczoraj 
zeznania, z których wynika, że był jeszcze je­
den wspólnik, mianowicie Rudolf Trzaska, 24-

letni syn dorożkarza z Przemyśla, awanturnik 
i bandyta. Według zeznań, Trzaska był tym, 
który dostarczył mu ubrania cywilnego i pil­
nika. Trzaska był na miejscu zbrodni i był 
zapewne owym mężczyzną, którego na drugi 
dzień rano widziała szynkarka Fiiblerowa. Po 
dokonaniu zbrodni przez trzy dni nie pokazy­
wał się w domu rodzicielskim, cały czas za­
bawiając się w towarzystwie wesołych dzie­
wcząt. Wczoraj po południu aresztowali go 
agenci policyjni. Trzaska wypiera się wszel­
kiego udziału w zbrodni. Polieya niezależnie 
od tego czyni poszukiwania za dalszymi wspól­
nikami, na których trop już wpadła.

Ciężko p o ran iona  Ł ap icka , służąca, żyje
1 jest nadzieja utrzymania jej przy życiu. Jak  
lekarze twierdzą, Łapicka wnet odzyska przy­
tomność i będzie mogła agnoskować zbrodniarzy.

— M ajątek  sp rzed any cztery  razy w  
p ięc iu  la ta c h . Bardzo zmienne koleje prze­
chodził majątek rycerski Luppe w powiecie 
zgorzeliokim, w W. Ks. Poznańskiem. Przed 
pięciu laty kupił Berliński bank ziemski tę 
posiadłość i zapłacił za nią 2 0 0 .0 0 0  marek. 
Niedługo potem sprzedał bank majątek leśni­
czemu Zelterowi za 250.000 marek. Niespełna 
w dwa lata sprzedał tenże znowu wieś za
850.000 morek. Nowy nabywca, w tym razie 
firma drzewa Knpsch & Seidcl z Berlina, ścięła 
wielkie lasy znajdujące się w majątku, i za 
samo drzewo otrzymała 200.000 marek. Nastę­
pnie firma ta sprzedała majątek jakiemuś oby­
watelowi z Lipska, który znowu uprawiać bę- 
dzie gospodarkę wiejską. Wynika z tego, że 
majątek, który w ciągu 5 lut zmieniał cztery 
razy swego właściciela i u tracił wielkie obsza­
ry leśne, dziś jeszcze o 1 0 .0 0 0  marek przyniósł 
więcej, jak  pierwszemu właścicielowi przed 
pieniil laty.

— K u rsa  Giełdy zbożowej i towarowej 
we Lwowie, dnia 8 czerwca 1914, godzina pół do
2 po południu. Ropa: a) marka borysławska 
na czerwiec płacą 6'2-5 kor,, bez transakeyi.

Usposobienie : wyczekujące.

Kronika zagraniczna.

* Z b r o d u  i a r  ki .  W galeryi Dorego w 
Londynie sufrażystki uszkodziły siekierami dwa 
cenne rysunki i zraniły dozorcę.

Sufrażystki obiły harapem lekarza wię­
zienia londyńskiego dr. Edwardsa, zaś w Bel­
fast podpaliły jedną willę.

* S o k ó ł  p o l s k i  w B e r l i n i e  obcho­
dził w ubiegłą niedzielę 25 rocznice swego 
istnienia. W pierwszym clnin świąt rano od­
były się ćwiczenia wolne Sokołów i Sokolic na 
boisku przy ul. Bellermanna. Wypadły one 
składnie i wywarły bardzo dobre wrażenie. Po-, 
tem nastąpiły ćwiczenia odrębne gniazd, bieg 
rozstawny Towarzystw żeńskich i ćwiczenia 
wolne, w których wzięli udział goście z Po­
znania, jakoteż z innych części Dolski. Wszyst­
kie te popisy odbywały się mobec rozentuzjaz­
mowanych tłumów ludności polskiej.

Dalsza część uroczystości odbyła się dru­
giego dnia świąt w  ogrodzie i na sali Kellera 
przy ul. Koepenikowskiej, gdzie przy w s p ó l n y m  
śpiewie krzepiono ducha na dalsze wytrwanie 
w ciężkiej walce a ideały narodowe.

Na uroczystość przybyli delegaci ze 
wszystkich trzech dzielnic, nadeszło także 
mnóstwo telegramów i listów, między innymi 
list od Henryka Sienkiewicza, który podnio­
słymi słowy wskazał na wychowawcze znacze­
nie Sokoła.

:f± W e t e r a n  ś w i a t a  r o ś l i n n e g o .  
W roku 1808 odkrył słynny przyrodnik nie­
miecki Humboldt w swej podróży naukowej po 
Ameryce środkowej na cmentarzu małej wioski 
Santa Maria del Tule w okręgu Caksaka w 
Meksyku sławne już przez swą starość drzewo 
cyprysowe i opierając się z jednej strony na ol­
brzymieli jego rozmiarach, z drugiej na okoli­
czności, iż cyprys rośnie bardzo powoli, ozna- 
czył jego wiek na 5 do 6  tysięcy lat, a profe­
sor Asa Gnay, który badał to drzewo po Hum­
boldcie, przyszedł do tego samego przekonania, 
na podstawie n istępującej:

Asa Gnay badał pień innego drzewa cy­
prysowego już ściętego i z liczby znanych po­
wszechnie pierścieni rocznych oznaczył jego 
wiek na 6 / 0  lat. Cyprys ten miał zaledwie .14 
stóp obwodu, a średnicy 54 cali, co oczywiście 
dowodzi bardzo powolnego rozrostu toj rośliny.

Otóż wymieniony cyprys z Santa Maria 
del Tule ma 136 stój) obwodu czyli nieco wię­
cej, niż 0 8  metrów, W obec tego można było 
słusznie oznaczyć wiek tego drzewa na 5 do (i 
tysięcy lat, jak  już nadmieniono.

Te rozmiary  ̂ sławnego drzewa sprowa­
dziły w roku 1913, a zatem w HO lat po 
Humboldcie dr. Schrenka, dyrektora drz.ew w o- 
grodzie botanicznym w Saint Louis do Santa 
Maria del Tule i oznaczenia, choćby w przy­
bliżeniu, wieku tak wspaniałego i interesującego 
drzewa. Drzedstawił się przeto merowi owej 
wsi i wyjawił mu swe życzenie. Mer przyjął 
go bardzo uprzejmie i zaprowadził na cmentarz 
w celu obejrzenia interesującego drzewa. Dr. 
Schrenk oświadczył chęć zbadania drzewa przez 
wywiercenie w niem otworu mającego dwie

stopy długości i wyjęcie odłamu drzewa mają­
cego zaledwie pół cala średnicy. Mer stanowczo 
odmówił tej prośbie motywując swą odmowę 
tem, iż cała okolica uważa to drzewo jakby za 
święte i nietykalne. W obec tak stanowczej od­
mowy postanowił dr. Schrenk ograniczyć się 
tylko do zmierzenia obwodu drzewa i jego sfo­
tografowania, przyezem znalazł napis zrobiony 
na tem drzewie przez Humboldta w roku 1808 
i otoczony grubą warstwą kory tak jednak, iż 
własnoręczny podpis Humboldta był jeszcze cał­
kiem wyraźny.

Cyprys w Santa Maria del Tule uważać 
trzeba, jeżeli nie bezwzględnie /.a najstarsze, to 
jednakowoż za jedno z najstarszych drzew na 
kuli ziemskiej. Gdyby mu nawet przypisać tylko 
5000 lat życia, co jest minimum, to i tak po­
zostałyby za niem daleko wtyle inne drzewa, 
dotychczas uważane za najstarsze na kuli ziem­
skiej, a mianowicie drzewo smocze w Oratowie 
na wyspie Tenreryfie mające 4500 lat, dwa inne 
drzewa, jedno w Kalifornii, drugie w Senegalu, 
liczące po 4000 lat.

M U  lite ra c ta tF S tF H G .

(Q h \)  Z tea tr u . Nie było do tej pory 
w świecie aktora, któryby w roli Hamleta po­
trafił zadowolić wszystkich krytyków. Naprzód 
każda epoka miała swój sposób interpretowania 
tej ro li;  w miarę przybywających nowych ko­
mentarzy powstawały ciągle wątpliwości, jak 
traktować tę postać o Janusowem obliczu. Z b ie ­
giem lat wyrobiły się jednak pewne tradycje 
co do gry aktorskiej i annały teatralne prze­
chowują wiadomości o tryumfach Garrieka, De- 
erienta, Dawizonn, Sonnenthala, Sahiniego, Ros- 
siego i innych znakomitych artystów.

W  dziejach teatru polskiego z ostatniego 
trzydziestolecia zapisały się trwale kreacje La- 
dnowskiego i Kotarbińskiego, aktorów nieprze­
ciętnej miary — wreszcie w najnowszych cza­
sach na scenie lwowskiej i krakowskiej z tru ­
dnościami tejże roli zmierzyli się Żelazowski, 
Adwentowicz i Chmieliński.

Wczorajsza próba pani Wysockiej nie była 
tylko ekscentrycznym eksperymentem artystki 
znakomitej, lecz miała pewne uzasadnienie głęb­
sze. Nie działał tutaj jedynie przykład Sary 
Bernhardt, która jako Hamlet zdobyła wielki 
sukces, ale na podjęcie się tego zadania cię­
żkiego wpłynęło przekonanie, iż w organizaeyi 
psychicznej królewicza duńskiego tkwi wiele 
pierwiastków kobiecych. Wiktor Hugo nazy wa 
Hamleta człowiekiem biernego geniuszu; wecłie 
Tam e’a wyczerpuje jego wolę ognista wyobra­
źnia, mocą obrazów, które nagromadza i szalo­
nej namiętności, która ją  trawi. I  posuwając 
się dalej po linii takiej in terpretacji możnahy 
zaakceptować aktorkę w roli męskiej, z tein 
wszakże zastrzeżeniem, ż e b y  kobiecości nie za­
cierała i nie ukrywała.

Niechaj widz ani przez chwilę się nie 
łudzi,  że. rolę Hamleta gra mężczyzna — to 
wówczas nie będzie nieporozumień. U pani Wy­
sockiej tymczasem w niektórych momentach 
ginęła ta różnica i efekt chybiał celu, wrażenie 
malało. W całości jednak przyznać trzeba, iż 
rola opracowana była bardzo starannie w naj­
drobniejszych szczegółach, iż gra  mimiczna 
miała wyraz mocny, iż siła głosu nie zawo­
dziła. Szczerze wyznaję, iż kreaeya Hamleta nie 
dała mi tego zadowolenia artystycznego, jakie 
odnosi się z innych ról, interpretowanych zna­
komicie pizez panią Wysocką; nie chcę wszakże 
mimoto obniżać wartości tych wysiłków szla­
chetny cli.

Z innych wykonawców zasługują na 
wzmiankę pochlebną punie Miehnowska i Rotte- 
rowa, oraz panowie: Feldman, Hierowski,
Ratsebka, o reszcie lepiej zachować milczenie.

T ea tr  k ra k o w sk i. Ostatni wieczór pre­
mierowy w obecnym sezonie poświęcił teatr 
miejski w Krakowie, korzystając z gościny 
Frenkla, „Tartuffowi“ Moliera, wznawiając tak 
dawno niegraną kouiedyę, będącą prawdziwą 
ozdobą starego francuskiego repertuaru, konty­
nuowanego dotychczas z taką pieczołowitością 
w „Thoatre f ranęa is“ w Paryżu. W insceniza­
c j i  utworu dyrekcja sceny krakowskiej poszła 
za wskazówkami Antoine a, odbipgajaeemi od 
wskazanej przez teatr pseudoklasysznej jedności 
miejsca i czasu, wprowadzaj * em i zamiast je­
dnej i tej samej dekoracyi, trzykrotną zmian? 
kulis Rzecz, wystawiona w czasie gościnnych 
występów, a wiec gdy na próby i staranniej'  
sze opracowanie spektaklu pozostaje mało cza­
su, nie mogła przedstawić się w takiej formie 
w jakiej ujrzelibyśmy ją  niechybnie w pełni sezo­
nu. Na tom dorywczem przygotowywaniu mu­
siał przedewszystkiem ucierpieć piękny przekład 
Żeleńskiego, którego wiersz przy znakomite!* 
jedynie opanowaniu pamięciowem ról mógł w j '  
stąpić we właściwym blasku i dźwięku.

W rolach, zgrupowanych dokoła tytuło­
wej postaci, zespół krakowski wytężył wszys*( 
kie siły, aby stanąć na wyżynie artystycznej ł 
utrzymać się w stylu kreacyj. Żywy smak te8' 
tralny w przystosowaniu do epoki i sposob* 
pojmowania produkcji scenicznej okazała f rte'



dewszystkiem Pytlińska, jako Elwira. W sil­
nych tonach, aczkolwiek nieco za jaskrawię, 
odmalowała postać Pernelle, doskonała w we­
wnętrznej sylwecie, Kosmowska. Rolę Doryny 
powierzono Czaplińskiej, jakkolwiek rodzaj jej 
talentu typowi rzeczy nie odpowiadał. Pomimo 
Wszystko wyborna artystka dołożyła starań, aby 
Sra jej tętniła prawdo życia — chociaż poza 
liniami, zakreśloneiui przez Moljera. Wiersz ko- 
niedyi najlepiej brzmiał w nstacli W. Nowa­
kowskiego, który rolo Kleandra ustawił z arty­
styczną powściągliwością. W zespole, interpre­
tującym „ T a r t u ( T a m i e l i ś m y  również debiu­
tanta : rolę Hanusa g ra ł  poraź pierwszy wnuk 
Modrzejewskiej p. Bonda. Młody adept wiele 
jeszcze powinien się uczyć, jeśli naprawdę my­
śli o za.wodzie aktorskim. Wypowiadanie kwe­
stuj jest u niego niekiedy niezłe, gra jednak 
chwiejna, a ruchy i gesty w stanie zupełnej 
Marchii. WTystawieniem Moljpra zamknął teatr 
ńiiejski sezon 1913/14, którego premiery, wzno­
wienia i wybitniejsze momenty z kroniki arty­
stycznej w ciągu całego sezonu notowałem, a 
0 którym kilka uwag natury ogólniejszej po­
mieszczę na szpaltach Gazety Lwoicslciej w 
^ jb liższym  swym „Liście krakowskim".

Ja n  P i d r.71/dci.

J ó ze f O lszew sk i, tak wytrwale pracu- 
lnjCy nad szerzeniem zamiłowania i spotęgowa­
niem rodzimej wytwórczości, agituje, w myśl 
głoszonych przez siebie haseł, nie tylko słowem, 
nie i piórem. Świeżo ogłosił on znowu ciekawą 
r,>zprawę p. t. „Waronabsatz im Handwerk und 
Kleingewerbe a is  Problem modorner Geworbe- 
-órderung".

W acław  i l o r d y s z .  „Primitiva“. Poezye. 
Kraków. G. Gebethner i Spółka 1914.

(zg. s.) Ukazujące się kiedy niekiedy to­
my i tomiki poezyj nieznanych, debiutujących 
poetów, bierzemy zwykle do ręki z pewną nie­
ufnością, usprawiedliwioną licznymi zawodami, 
jnkich doznaliśmy szukając w nich napróżno 
górnych myśli, świeżych wzruszeń i głębiej od 
czutych wrażeń, ujętych w piękne kształty a r ty  
ntyeznie rzeźbionego słowa. Tym razem jednak 
Przyznaó musimy, że o ile w lirykach zatytuło 
wanyc]» „P r im ith a
,le rytmiczne 

chwaszozon
g r o t a m i  obcej 
mh treści

Hamlety kobiece.
L o n d y n ,  30. maja 1914.

(Z okazyi występów pani Wysockiej).

P rzedstaw icie lam i Szekspirowskiego 
„H am le ta"  by ły  częstokroć kobiety, które 
z ról swoich wywiązywały się n iekiedy lepiej, 
niż ich mgzcy koledzy. P rzed półtora n iem al 
wiekiem is tn ia ł  w Niemczech is tny  ku lt „ko­
biecych H am le tó w " ;  w Anglii, zwłaszcza w 
p ro w in c jo n a ln y ch  teatrzykach, spotkać mo­
żna było Hamleta w k reac ji  kobiecej.  A gdy 
S a r  a b  Ii e r n  h a r  d t odważyła się wystąpić 
w roli szekspirowskiego królewicza, w tedy 
zjawisko to, przez prasę tak żywo omawia­
ne, nie było bezsprzecznie nowe we F r a n ­
cy i. W  ogólności przyznać trzeba, że udatna  
ta  impreza wykazała dosadnie, iż ciasny do­
tychczas horyzont kobiecej sztuki scenicznej

rażą nas często wiersze 
rymowane niedbale, za 

m dziwacznie ukutymi wyrazami
mowy, o tyle przeważna część 

uczuciowej i impresyjnej budzi nie- 
“przeczone zajęcie. Cała prawie serya ustępów 

Uświęconych nastrojowym opisom konania 
śmierci ukochanej przez poetę żony. jest skom 
bonowana i nakreśloną w sposób n ow y io ryg i  
ńalny ; dysze przytem szczerością gorącej miło 

i mocą głębokiego wzruszenia. Następnie 
ki® U®’m sz«regu obrazów z toczącej się na dale- 
CZnjJVSk ° (lz'e wojny — w której autor brał wido 
>desioner2ymUsowv udział — odwzorowuje on od 
źno -mr -na raa-ndżurskicli polach smutne i gro

. r s  wf  * "tar“ k
"ttlownlM . n“ w (t  » w ™ iy  " 's
Wojny" i - lersz zaś „W  drodze z teatru 
r <5wnie ’w f°n?7“v y powyższą grupę utworów 
do nair '  t  aie  ̂ uczuciu, jak  w formie, należy 
ści. ś j - '  ‘j  n*ei 8zyoh, jakie książka w sobie mie- 
kryvyaJ a CZy 0 rzecz.ywistym talencie poety, u 
^Macława'^ SWC nazw’sko pod pseudonimem

nie

ysza.

W

R e p e r t u a r  t n a t r o  m le  
we, L w o w ie .

We czwartek, 4 czerwca, „Hamlet", tragedya
w t ,z , sPK'a ; gościnny w ystęp St. W ysockiej 
raz . 0Wei roli. -  W  piątek, 5 czerwca, po 
gonaP Br ' I SZy Nowość) „Elektra", tragedya Hu 
St tkt ansłba la ; ostatni gościnny występ
w o J ys“Ci iej: -  w  sobotę, 6  czerwca, (no 
Savoira i * ! W*lat zadziwić", kom edya A lfreda 
wyster. m- zeia Picarda. Pierwszy gościnny 
rządówvcv!'eeZyS^awa Frenkla, artysty teatrów 
czerwea -j^arszW skich.  — W niedziele, 7 
działek ' s ” świat zadziwić". — 1
We wtoret CZ o Wea’ »BJ ,e świat zadzr 
Jakób" u ’ czerwca, (wznowienie)
Wryston’ \T°mt^ ya Tadeusza E it tnera ;  gościnny 
czerwL Zy-H'awa Frenkla. — W e środę, 10

, "Pan  Geldhab", komedya Aleks. hr.
kom edya M ichała  Ba-

Kre.dry ’i ’/ f a a  G eldhab"

W  czwa i ^ ° ś ° 'n n y  w ystęp . Miecz. F ren k la . — 
tie czerw ca. (wznowim-nrA Pnv-»ea, (wznowienie) „Por 

brzeą IJa0 'n ek“, komedya I1', i P.Schbnthanów; 
ĆV p u f  LtTI’ gościnny występ M. Frenkla. — 

Pres ^  czerwca, „Zemsto", komedya Al. 
___ ; ostatni gościnny występ M. Eron-

Szy ( „ 0 s&botę, 13 czerwca, po raz jucrw- 
•łerzepA ^Wycieczka do raju", krotochwila 
cieezifn ,  r ra - ~  W niedzielę, 14

' Ka do raju"

br,
kia.

czerwca, „Wy-

skiego 
>i W i

T e a t r
W

N iez a leż n y  w e  L w o w ie .
piątek 5  

premie,^ czerwca w sali Kasyna miej- 
leczory n d y a l o g ó w  Juliana Klaczki: 

garni Altenb°r°U(,k' e ' - Bilety wcześniej w ksic-

rozszerzony być może nawet az poza grani 
ce zwyczajnej działalności a r tystycznej .’

P ierw szą  wykonawczynią „H am le ta"  w 
Niemczech by ła  swojego czasu wielce cenio­
na A ktorka,  F e l i  c i  t  a s  A b t ,  wychowaw­
czyni i uczeniea Wiełanda. W  lecie 1778 
roku k reow ała  po raz pierwszy w gotajskim 
teatrze nadw ornym  rolę Hamleta , ku zado­
woleniu „dworu i uczonych". Jedyn ie  Boeck, 
który przed tem  popisywał się wyłącznie kre- 
aeyą H am leta  i który w owych czasach 
usta loną m ia ł s ławę najlepszego przeds taw i­
ciela duńskiego księcia, z niechęcią odnosił 
sig do „niebezpiecznej ryw alk i" .  Podczas 
genera lne j  próby, kiedy pani A b t w porywa 
.jacy sposób rozentnzyazinowała audytoryum, 
podał jej Boeck ciężki h iszpański pałasz, za­
m iast lekkiej szabelki, specyalnie dla niej 
zrobionej, i rzekł uszczypliwie: „Nie w lek­
kiej szabelee je s t  symbol męskiej siły, w j a ­
kiej H am le t  widział swój idea ł" .

B iograf  Abla, męża aktorki, sądzi,  że 
trudno  je s t  dowieść, jakie powody skłoniły  
ją  do odtworzenia takiej niezwykłej roli. P i­
sze bowiem: „...Nie wiem, co pobudką było 
czy dum a i wygórowana świadomość ar ty  
stycznych zdolności, oraz n iezadowolenie z 
męskich rywalów w _ tejże roli, czy toż chęć 
wykazania silniejszej pici, że przy pewnej 
odwadze potrafi i kobieta zagrać po... mg 
sk u “ . Felic itas A b t  w yg ląda ła ’ zresztą w kre­
a c j i  Hamleta — ja k  ówczesny recenzent do 
nosi — -pięknie i kształtnie.  „W ygląda ła  na  
18-lotniego młodzieńca" i z tego powodu 
rob iła  ogólne wrażenie lepsze, niż koledzy 
je j mozey, u k tó ry c h  „trzydziestkę odczytać 
z twarzy można było często." Ten sam kry­
tyk teatra lny  pisze w końcu: „...Książe, ma 
jacy lat trzydzieści,  przed ki lku naw et wie­
kami n ie  m ógł uczęszczać do A k a d e m i i ; 
odpowiada to bardziej młodzieniaszkowi lat 
20, jakim  była urocza M adame A bt,  w swo 
jej przepysznej ham letowskiej in te rp re ta c j i" .

Puściznę po niej -  w sto lat prawie 
później -  objęła n ie jaka A n n a  M arya S t e  
g e m  a n n ,  w Szczecinie 1828 r. urodzona, 
która pod scenicznym pseudonim em  Felicy tas  
v. V e. s t v a 1 1 występowała  w- drugiej poło­
wie wieku chlubnie, niet.ylko w ’ o!i Hamleta, 
lecz także z olbrzymiom powodzeniem kreo­
wała Ronie a, I otruecia i Hriela Akostę na 
angielskich scenach, gdzie przy „Panteonie  
chwały zb ie la ła  w awrzyny rosnące" .  Oczywi 
ście nie zabrakło^ i obozu niezadowolonych, 
wyszydzających i m ig ra w a jąe y ch  się ze 
szczytnych arabieyj aktorki, n a  czyny jeno 
mężczyzn porywającej się. Ho bohaterskich 
ról męzkicii doszła Vhstvali droga opery, a l­
bowiem z początku swej scenicznej kary ery 

vła cenioną śpiewaczką w medyolańskim 
eatrze „La Scala", gdzie po raz pierwszy 
ichwycała Verdio’go w kreacyi Eoinea. Ró­

wnież i w Anglii  i w S tanach Zjednoczonych 
śpiewała jedynie role męzkie (Romea, Tan- 
creda i t. d.), a kry tycy  w  n aj wy s z u ka ri s zy o h 
słowach chwalili,  obok pięknego, o wielkiej 
skali głosu, d ram atyczną zwłaszcza część kre- 
aeyi, jako tc i  „idealnie p iękną postać mło­
dzieńczą", która przyczyniła się wielce do 
olbrzymiego sukcesu aktorki. I  P aryż m ia ł „-te 
n i e b y w a l e  szczęście" podziwiania Hamleta i Ro­
mea w osobie p. Vestvali. Napoleon III. obda­
rzył ja i>awet Pan(!erzem aluminiowym, który 

szumnych reklamach s ta ł  się nagle „zbroją 
s reb rną  o niezmiernym walorze". N a g e r ­
mańskiej scenie jednak  gwiazda jej szczęścia 
o-asnać powoli zaczęła. Przeszła do dramatu. 
Lecz co śpiewaczce wolno było w operze, w 
roli mezkiej wystąpić publicznie, w drama- 
turffii „państwa dobrych obyczajów" uważano 
to za „estetyczny wrzód", za spodloną rekla­
mę dla artystki za świeżą sławą goniącej.  
Wyśmiewano ją  ogólnie. W  Anglii jedynie, 
o-dzie a t ra k c je  takie n ie  by ły  rzadkością, 
znalazła poklask i wzięt>ść u 'największych 
nawet mężów czasu, jak  u Dickensa, Bul- 
wera i innych.

Po tryum fach na ziemi albiońskiej zdo- 
imh, powróciła  w r. 1868 po raz  wtóry 
Niemiec i występ swój zainaugurowała 

tam „Hamletem ". Wkrótce znalazła wielką 
rzeszę wielbicieli i en tuzjastów . „Panie  z 
. .^przedniejszej nobili m iasta  H am burga (tam 
bowiem w ystępowała) dawały się fotografo­
wać, byle tylko z podpisem przesłać najwię­

kszej przedstawicielce H am leta ,  pozdrowienie 
swoje i cześć głęboką".. .  Tak opowiada U hde 
w dziele swojem „H am burger  T heatergesch i-  
cb ten" .  N aw et sędziwy H enryk  M arr ,  je d en  
z najwybitniejszych krytyków ówczesnych, 
znany ze swej bezwzględnej bezstronności i 
uszczypliwej ironii, bił je j  poddańcze pokło­
ny w „Allg. Thea terehron ik" .  W swoich re ­
cenz jach  prześciga się w pochwałach : „Vo- 
s tra l i  in te rp re tu je  H am leta  z m aestryą  n ie ­
zwykłą. Je s t  nieprześoignioną inkarnacyą  d u ­
chową „H am leta" w wydaniu najlepszem i 
może. być klasycznym wzorem dla męzkich 
naw et przedstawicieli".  N iemniej pochw aln ie  
brzm iały  krytyki o niej, p isane przez Maksa 
K urnika z Wrocławia, najlepszego znawcę 
Szekspira i Grallibona z Wiednia, k tóry  w r. 
1869 nazwał ją  „kobiecym D av idsonem “ . 
A le  n ie  brakło i złośliwych; gdy  p. Vestvali w 
Dreźnie zapowiedziała swój występ w roli H a m ­
leta, wówczas niejaki dr. Keiler lokalny, le ­
karz policyi, znany  z tego, że wszystkie sen ­
sacyjne zdarzenia z drezdeńskiego życia wy­
śm iew ał w humorystyczny sposób w insera- 
taeb  miejscowych dzienników, rozplakatował 
wtedy następujący dowcip_: „Z powodu go­
ścinnego występu p. Felic itas  v. Vestvali w 
tutejszym teatrze miejskim w kreacyi H am le ­
ta, wystąpi równocześnie —  jak  z au ten ty ­
cznego źródła nas poinformowano — za­
szczytnie znany lekarz policyt dr. Keiler w 
roli... Ophelii!".. .

Eugeniusz Isolani, jeden  z n a jw y t ra ­
wniejszych znawców dram aturg ii ,  donosi w 
swych essay ach o innych jeszcze kobiecych 
H am letach , ród swój wywodzących z Anglii ,  
Ameryki, F ra n c j i  i Włoch, Obok wielce ce­
nionej Adeli S a n d  r o c k ,  najsławniejszą an ­
gielską przedstawicielką roli duńskiego księ­
cia by ła  Sara S i d d o n s .  P ub licys ta  Terey 
Fitzgerald , zaznaczył uszczypliwie, iż „czarny 
płaszcz zarzucała na  siebie, jak  damski sza­
lik teatralny.. ."  W  r. 1821 w ystępow ała  w 
londyńskiem „Liceum" niejaka Mrs. G l o v e z ,  
ja k o 'H a m le t ,  w której w ychwalano sz lache­
tn ą  figurę, klasyczny patos i wyraziste uczu­
cie. S am 'K han  naw et w yraził się o niej z 
n iebywałem  uznaniem. VV „Iiwing teatrze" 
kreowały  rolę H am le ta :  Mrs. M a r e c i l t  i 
Mrs. S e a i n a n .  W ogólności nie mieli A n g l i ­
cy uprzedzenia do kobiecych Hamletów. W  A- 
meryce, w tym kraju  sensacyi, oddawma by ­
ło w modzie, że kobiety in te rpre tow ały  H a m ­
leta. Już  w r. 1819 występowały w nowo­
jorsk im  „P ark tea trze"  Mrs. B a r t l e y  i Mrs. 
B a r n  e s  ku uciesze wybrednej publiczności, 
po nich puściznę objęły Mrs. S h a w s  w 
nowojorskim „Boreppteatrze" i Charlo tta  
G u h s m a n  (zin. 1876), która g ra ła  naw et 
Romea, podczas gdy  je j s ios tra  Lusan z po­
wodzeniem Ju lie  odegrała. Gościnnie w ystę­
powała w roli Romea i w Londynie  (1846), 
gdzie krytycy w tea tra lnych  kronikach pisali 
o niej,  że pod względom „nam ię tne j i j»ło- 
miennej miłości prześcigała  wszystkich do­
tychczasowych aktorów"... W Ameryce in te r ­
pretow ała niejaka Mrs. K n o w l e s  prócz roli 
H am leta  także... Otella, a naw et Shylocka! 
Również wc F raney i  nie była S a r a h  B e r n -  
h a r d t  pierwszym kobiecym H amletem. P o ­
przedniczkami je j  były Mad. J n d i t h ,  A de­
li na B u d l e j  i Mad. B  e v i  g n y .  Wreszcie 

W łochy poszczycić się mogą kobiecym Hain- 
etem w osobie s ławnej Giacinthy P e z z a n o ,  

jr-dnej z najznakomitszych aktorek, której w 
swoim czasie wolno było wystąpić w roli 
męskiej i rozentuzyazmować publiczność, tein- 
bardziej zwłaszcza, że wedle t rad y c j i  i zwy­
czaju włoskiego narodu zabronione było wo- 
góle występowmć kobietom publicznie na sce­
nie, a wszystkie role w szekspirowskich d ra ­
matach były g rane  jedyn ie  przez siły  mę­
skie.

U  nas  dopiero znakomita ar tys tka  k ra ­
kowska pani S tan is ław a W y s o c k a  po raz 
pierwszy na scenie polskiej odtworzyła rolę 
bohatera tej genialnej tragedyi.

Ins. dr. Eugeniusz M dlcr.

Będąc egze-

Sw.: Nie.
P r z e  w.: A o Ciechanowieckim św ia­

dek nie s łyszał?
Sw.: Już po śmierci księcia opowiadał 

mi p. Ciechanowiecki, iż na seryo, czy żar­
tem w hotelu „Bristo l" zagadnął go książę, 
o pożyczenie pieniędzy.

Obr. P  a p i e s k i : J a k ą  opinię ma świa­
dek o p. B isp iugu?

S w.: Nie znając go osobiście, znałem 
jego  wyborną repu tac ję ,  później zaś przeko­
nałem  się, że była ona słuszna. W p. Bi- 
sp ingu  widziałem człowieka szlachetnego, ale 
nerwowego, który jednak  umiał panować nad 
sobą.

Świadek następny, W ładysław  hr.  P u -  
s ł o w s k i ,  mniema, że książę nie rozporzą­
dzał kapitałami, wspominał nawet, że m a ją ­
tki kupuje na kredyt. O p. Bispingu hr. Pu- 
słowski wyraża się jak  najkorzystniej.

Obrońca W r ó b l e w s k i :  
kutorem testamentu, jaką .sumę długów ks. 
Druckiego - Lubeckiego s twierdził świadek, 
oprócz hipotecznych.

S w.: Czterysta do pięciuset tysięcy, dziś 
cyfry tej dokładnie nie pamiętam, gdyż już 
nie zajmuję się tymi interesami.

P r z e  w.: Czy to były długi prywatne?
Sw.: Bankowe i p ryw atne  wekslowe, 

naprzykład p. Pietraszkiewiczowi i hr.  R a ­
czyńskiemu za Złoczew.

Przed sądem staje p. Bolesław J a s i  a k, 
inżynier kultury rolnej, wzrostu średniego, 
ale, zdaje się, nieco wyższy od Bispinga. 
Nosi on wąsy i bródkę, ale znacznie ja śn ie j­
sze, an iże li 'podsądny  ; na  oczach ma binokle, 
a n a  lewym policzku szramę, która zapewne 
je s t  pamiątką po ętudyach uniwersyteckich, 
odbytych w Strzelcach.

P r z e  w.: P an  zwracał się telefonicznie 
do adw. prz.ys. P ap ie sk iego?

S w.: Tak jest.
P r e w . :  D laczego?
S w.: Czytajac sprawozdania, przekona­

łem się o niedokładności zeznań świadków. 
Zatem spytałem, czy ma jakieś znaczenie dla 
sprawy, że szedłem w dniu krytycznym po 
lewej s tron ie  toru  ?

P r  z e w . :  O sprawie Bispinga pan czy­
ta ł  dawniej ?

S w . : Owszem.
P r  z e  w.: Nie wiedział świadek przed­

tem, że z robotnikami rozmawiał jak iś  pan

Sprawa Bispinga,

do

Na poniedziałkowej rozprawie zeznawał 
pierwszy E ustachy  ks. S a p i e h a .  Świadek 
prosi, aby mu pozwolono mówić po polsku, 
ściśle bowiem swoich myśli n ie zdoła formu­
łować po rossyjsku. Przewodniczący je s t  zda­
nia, że ks. Sapieha mówi biegle po rossyj- 
s u i zwraca uwagę, że tłumaczenie każdego 
zdania powoduje wielką s tra tę  czasu. Książę, 
krewny zabitego, odpowiada na  pytanie pro­
kuratora, że, istotnie, m ia ł zamiar nabyć S ta­
nisławów i w sprawie tej t rak tow ał z p. Bi- 
spingiem. Świadkowi dwukrotnie w r. 1911 
i 1912 oświadczył W ładysław  ks. Drucki-Lu- 
becki, że m ianow ał go jednym z egzekutorów 
testam entu .

P r z e w . :  Czy książę n ie mówił świad­
kowi o zamiarze w ykreślenia Bispinga z li" 
czby egzekutorów.

S w.: Nic podobnego.
P r z e  w.; Znane są św ia d k o w i  p rz y p ad ­

ki,  aby książę pożyczał pieniądze qó osob 
prywatnych ?

że według aktu oskarżenia panem tym miał 
być Bisping ?

S w . : Tak.
P r z e w . :  Dlaczego n ie  zgłosił się pan 

zaraz ?
S w . : Bałem się., żeby mnie nie zaareszto­

wano, zważywszy, iż byłem w pobliżu miej­
sca zbrodni.

P r z e w . :  Niech pan  opowie o swoim 
pobycie w  Teresinie.

S w . : W poniedziałek, dnia 21 kwie­
tnia 1913 r., wyjechałem z Warszawy po 
godz. 12 w poł. do Błonia, zamierzając udać 
się ztamtąd do Bieniewic. Zagadawszy się z 
towarzyszami podróży, przejechałem Błonie i 
wysiadłem dopiero w Teresinie. Tam dowie­
działem się, że pociąg do Błonia odchodzi 
dopiero za godzinę, wiec aby nie tracić cza­
su, wyszedłem na szosę w poszukiwaniu 
kmiotka, któryby odwiózł mnie do Bieniewic. 
Na szosie, w oddaleniu pół wiorsty od s ta ­
c j i ,  spotkałem  wóz, którego właściciel za­
dośćuczynił mojemu życzeniu. W ieśniak nie 
znał drogi, więc, poleciwszy mu jechać dro- 
gą, ciągnącą się po prawej stronie toru, sam 
poszedłem p la n t e m ; w odległości jakichś 
dwu wiorst od Teres ina  skręciliśmy n a  p ra­
wo i droga polna udaliśmy sie do Bie­
niewic.

P r z e w . :  Rozmawiał świadek z robo­
tnikami, pracującymi na szosie?

Ś w . : Być może, ale n ie pam iętam  o
ezem.

P r z e w . :  Jak  pan był ubrany?
Ś w . : Miałem czarne palto z szerokim 

kołnierzem z tegoż m ateryału , miękki kape­
lusz bronzowy i ciemne żółte obuwie.

P r z e w . :  Nie spacerował świadek po 
parku w T eres in ie?

u w . :  Nie.
P r z e w . :  Dróżnik nie zwracał świad­

kowi uwagi, że po plancie chodzić niewolno?
Ś w . : Zdaje .się, źe ja  pyta łem  go o to.
Obr. P a p i e s k i :  Czy świadek pali i 

gdzie nosi pap ierosy?
Ś w . : P alę  i noszę papierosy w kie­

szeni od kamizelki.
Obr. P a p i e s k i :  Rozmawiając z robo­

tnikami, nie użył pan jakiegoś wyrażenia?
Ś w . : Zwykle, zwracam się do robotni­

ków ze s łow am i: „Szczęść Boże".
P r z e w o d n i c z ą c y  zawiadamia świad­

ka, że będzie on badany jeszcze raz w po­
niedziałek dnia 8  b. m. w Teresinie, dokąd 
sąd wyjedzie o godz. 8  m. 25 zrana, świadek 
przeto o godz. 10  rano powinien znaleźć się 
na  miejscu.  __

W a r s z a w a .  (Teł. pryw.l. Na środo­
wej rozprawie świadek Ju lian  U rsyn  N i e m ­
c e w i c z ,  obywatel, zeznawał dla B ispinga 
bardzo pochlebnie. M iał być hojny dla ro­
dziny, zrzekł się części spadku na brata , po- 

S sag siostry powiększył o 35 tysięcy rubli



m atce podwyższył ren tę  o 7000 rubli .  Był 
m ajętnym , bo odziedziczył pół m iliona rubli, 
a w tem  125.000 gotówką.

N astępny  świadek J a n  h r .  Z a m o y s k i ,  
k tóry  wyjeżdżał do A leksandrow a naprzeciw  
księżny, wracającej z Paryża, aby ją  przygo­
tować n a  s traszna wiadomość, zeznał, że 
księżna sam a wówczas ośw iadczyła : „W iem, 
że został zabity i wiem, kto go zabił" .  Na 
py tan ie  świadka, kogo m a n a  myśli, odpo­
wiedziała, że zabójstwa dokonał starszy  G ra­
la, k tóry wskutek nieporozumień z księciem 
u trac i ł  służbę w bażantarn i .  Na wiadomość 
zaś o pogłosce, iż Bispiug ma być zabójcą, 
w yraziła księżna oburzenie.

Potem  rozpoczął składać zeznania Bro­
n is ław  R e s s o j a r s k i ,  ad m in is t ra to r  li te­
wskich dóbr księcia.

W a r s z a w a .  (Tel. p ry  w.). Świadek 
A rkadynsz S a p i n  stwierdza, iż bar. Bisping- 
b y ł  nadzwyczaj ruch liw y  a dowodem tego 
m a  być fakt, że in te resy  można było za ła­
tw iać  z n im  tylko w wagonie, bo ciągle 
jeździł. Świadek rozm aw iał z członkiem ko- 
inisyi B anku wileńskiego p. Ja łowieckim, 
który, gdy go raz książę, odwoził n a  stacyę 
w Teresin ie, m usia ł  tak  samo, ja k  Bisping, 
iść na  stacyę p iechotą , książę bowiem, spo- 
tkawszy po drodze dwóch ludzi, za trzym ał 
się, a p. Ja łow iecki z obawy, iż spóźni się na  
pociąg, zs iadł z wózka i podobnie ja k  Bis­
p in g  poszedł na  stacyę piechotą. Obrona ze 
względu na ważność tego zeznania prosi o 
zawezwanie p. Ja łow ieckiego  na świadka.

Po p rzerw ie  południowej zeznawali r ze ­
czoznawcy rusznikarze, którzy  badali kule z 
rew olw eru  B isp inga i kule wyjęte z ciała za­
m ordow anego  księcia. S tw ierdza ją :  1. że kule, 
wyjęte z ciała księcia, pochodzą z rew olw e­
ru  mauzerowskiego tego samego kalibru, jaki 
m ia ł  B isp ing ;  2. że kule w yjęte  z ciała  księ­
cia mają takie same nacięcia, ja k  kule z re ­
wolweru Bispinga.

Obrona łagodzi to oświadczenie eksper­
tów, twierdząc, że kule w yjęte z ciała księ­
cia m ają  ka l iber  30, a takieini kulami można 
strzelać z rew olw eru  o kalibrze 29, dalej,  że 
kule w yjęte  z ciała księcia były  sporządzone 
maszyną, a B isp ing  w swym rewolwerze m ia ł 
kule w yrab iane  ręcznie.

E k sp e r t  T a r a n u c h i n  stw ierdza na  
podstawie ekspertyzy m ikrom etryeznej,  że są 
wszelkie powody do przyjęcia tożsamości n a ­
bojów z rew olw eru  B isp inga z kulami znale- 
zionemi w ciele zamordowanego księcia.

W a r s z a w a .  (Tel.  pry  w.). W  procesie 
przeciw Bispingowi zeznaw ała dzisiaj (czwar­
tek) towarzyszka pani B ispingowej, A n g ie l­
ka, I re n a  Oowlen.

P. O o w l e n  zeznaje przy pomocy t łu ­
macza, ponieważ w łada  tylko językiem a n ­
gielskim . Świadek potwierdza zeznania pani 
Bispingowej, dotyczące wizyty zam ordowane­
go księcia u Bispinga, na  kilka dni przed 
zb rodnią  teresińską .  Szofer P aw eł przywiózł 
wówczas jak ieś  pap iery  do podpisu, k tó rych  
je d n ak  B isp ing  n ie  podpisał.

N astępny  świadek J u n d z i ł ł ,  L itw in ,  
s tw ierdza, że swego czasu przed śm iercią  
książę Drucki-Lubecki zaciągnąć chc ia ł u 
niego pożyczkę 1 0 0 .0 0 0  rubli na  sp ła tę  ro­
dziny.

Sw. hr .  Z a m o y s k i  opowiada, iż na 
k ilka dni przed zabójstwem  widział księcia 
Druckiego-Lubeckiego w klubie myśliw skim . 
Książę p isa ł  coś n a  kolanie, chociaż siedział 
p rzy  biurku. — Bispiugow i w ystawia  św ia­
dek jak  najlepsze świadectwo.

Rozpraw a trw a dalej.
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Sześćdziesiąty trzeci dzień rozprawy.
L w ów , 3 czerwca.

Na wczorajszej popołudniowej rozprawie 
dokończył przemówienia obrońca osk. ks. San- 
dowicza, dr. Aleksiewicz. Obrońca starał się 
wykazać, że ks. Sandowicz nie miał nic wspól­
nego z osk. Bendasiukiem i hr. Bobrińskim, że 
nie mierzył mostu w  Załuczu, nie szerzył pra­
wosławia na Łemkowszczyźnie, a działał, jako 
duchowny, z głębokiego przekonania, że nie po­
b ierał pensyi z Rossyi. Gdy obrońca zaczął mó­
wić o działalności Metropolity ks. Szeptyckiego, 
przewodniczący uznał formę przemówienia obroń­
cy za niewłaściwą i nie pozwolił mu w ten 
sposób przemawiać. Zakończył obrońca swoje 
kilkugodzinne przemówienie słowami: „Spokoj­
nie oczekuję od was panowie przysięgli wer­
dyktu".

Następnie przemawiał drugi obrońca osk. 
ks. Sandowicza, dr. G ł u  s zk  i e w i  cz , którego 
zadaniem było omówienie zarzutu oskarżenia 
w k ie ru n k u N zbrodni obrazy religii. Obrońca 
twierdził, że klient jego jes t bogobojny i wcale 
polityką się nie zajmował. Polemizował z wy­
wodami prokuratora i kwestyonował prawdo­
mówność niektórych świadków, zwłaszcza Re- 
szetara, komisarza rządowego w Grabiu, który 
najbardziej obciążył ks. Sandow-icza swemi ze­
znaniami.

Wieczorem odroczono rozprawę do dziś
rana .

Sześćdziesiąty czwarty dzień rozprawy.
L w ów , 4 czerwca.

Przedpołudniową rozprawę dzisiejszą wy­
pełniły przemówienia obrońców. Najpierw mó­
wił dr. G ł u s z  ki  e w i  c z , rozwijając dalsze 
dowody, którymi stara ł się wykazać, że „ka­
płan, tej wiary, co ks. Sandowicz, nie mógł 
obrazić obcej wiary". Zaznaczył, że „wyrokami 
sądowymi nikt nie przytłumi wiary, ani ruchu 
religijnego, natomiast wyrokiem uwalniającym 
można zmienić system". „Oddajcie ich społe­
czeństwu, oddajcie rodzinie, a duszom i cii stra­
pionym przyniesiecie ukojenie" — zawołał 
obrońca i tem zakończył swe przemówienie.

Następnie przemawiał dr. C z e r l n n e z a -  
k i e w i c z, obrońca osk. ks. Hndy my. Zaznaczając, 
że proces niniejszy jest polityczny, odzwierciedla 
obrońca tło, na którem toczy się rozprawa. Osk. 
ks. llndym ą przedstawia jako ideowca, a o- 
skarźonych nazywa „ofiarą zmagań się na śmierć 
i życie dwu prądów narodowych, jakie roz­
winęły się w tym kraju na tle pracy kultural­
nej russkiego narodu". Obrońca udowaduia, że 
już dawno naród russki w Galicyi poczuwał 
się do jedności z narodem russk im  za granicą.

Ustępstwa uczynione w r. 1848, odnosiły 
się tylko do zmiany nazwy na „Ruthenen", ale 
nie co do treści, bo Rusini tutejsi poczuwali 
się, nadal do jedności. Koncesyę taką uczynili 
ówcześni przywódcy dlatego, bo Rząd obiecy­
wał Rusinom roz,wój kulturalny i ekonomiczny. 
Omawiał dalej ruch ukraiński, jaki wyłonił s!ę 
w russkim narodzie w Galicyi i  rozwój partyi 
nissołilskiej, powstałej przez rozbicie dawnej 
partyi staroruskiej. Powstanie partyi russofil- 
skiej nie było miłe Rządowi. Opuszczeni przy­
wódcy nowej partyi udali się o pomoc mate- 
ryalną i kulturalną do braci z za kordonu, któ­
rzy nie byli głuchymi na te wołania. W tym 
czasie powstało w Petersburgu Galicko-russkie 
Towarzystwo dobroczynności, założone nie przez 
Rossyan, lecz przez emigrantów z Galicyi, dla 
celów narodowych i kulturalnych. Po omówię 
niu materyału politycznego przystąpił obrońca 
do roztrząsania pytania w kierunku zdrady głó­
wnej, twierdząc, że nie istniała wcale taka or­
ganizacja, z której ramienia miał osk. ks. Hu- 
dyma działać. Polemizował dalej obrońca obszer­
nie z twierdzeniem prokuratora, że Towarzy­
stwo dobroczynności w Petersburgu pod maską 
kulturalną, uprawia cele polityczne, poczem 
stara ł się osłabić zeznania świadków Duliskovi- 
esa i Gozdy.

Na tem przerwano rozprawę do popo­
łudnia.

GOSPODARSTWO IH A N D E L .
S tan  R ank u  a u str o  t w ę g ie r sk ie g o

p rzedstaw ia ł  się wedle wykazów urzędowych 
z dniem 31 m aja  b. r. nas tępu jąco :

B anknoty  w obiegu 2 .290,007.000 (wiecej 
o 188,183.000);

Rezerwa kruszcowa 1 .610.315.000 (w ię­
cej o 58.000);

Portfe l  wekslowy 762 ,631 .000  (wiecej 
o 114,351.000);

Lom bard papierów  17,532.000 (wiecej 
o 4 ,731 .000);

Zobowiązania na tychm ias t  p ła tne  koron
224,274.000 (mniej o 58 ,410 .000 );

Noty wolne od podatku 77,692.000 
koron.

S tan  w k ład ek  w G a lic y jsk im  A k cy j­
n ym  B an k u  k u p iec k im  w ynosił  z dn iem  
31 maja 1914 r.: na książeczki oszczędno­
ści 1,064.238 kor. 98 bal., na  rachunek  b ie­
żący 1 .365.703 kor. 91 hal.; razem 2,429.942 
kor. 89 hal.

OSTATNIA POCZTA.
=  N a j j .  P a n  przyją ł wczoraj o godz.

10  przed po łudniem  now om ianowanego po ­
m ocnika a t tache am basady  japońskie j majora 
Shinji H a ta  na  osobnem posłuchan iu ;  n as tę ­
pnie zać przy ją ł  również na  osobnem posłu ­
chaniu  ro tm is trza  pruskiego W a lz e ra ,  a 
wkońeu odwołanego ze swego posterunku  bra­
zylijskiego at tache m aryna rk i ,  kap i tana  fre- 
gatowego Thom psona.

=  Korr. Wilhelm  d onos i :  J e d e n  z k ra ­
jowych dzienników rum uńsk ich  podał t e n ­
dencyjnie zabarwioną wiadomość, że z 700 
r u m u ń s k i c h  r e z e r w i s t ó w  61 p . p .  ty l­
ko 78 stawiło się n a  wezwanie do szeregów. 
Ze s trony  poinform owanej dow iadujemy się, 
że wiadomość ta  je s t  zupełnie zmyślona, a 
podstawę do niej dała widocznie ta  okoli­
czność, że z około 600 pow ołanych  na  ćwi­
czenia rezerwistów rum uńsk ich  500 w yem i­
growało .  Zresztą wszyscy znajdujący się 
w k ra ju  staw ili  się pod bronią.

== Z Paryża  d o n o sz ą : Po incare  powie­
rzył m i s y ę  u t w o r z e n i a  g a b i n e t u  Vi- 
yianiomu, k tóry m a się porozumieć ze sw y­
mi politycznym i przyjaciółmi i dziś da odpo­
wiedź prezydentowi.

=  D u m a  r o s s y j s k a  w ybra ła  wczo­
raj ponow nie Rodziankę prezydentem  217 
głosam i przeciw 9, w iceprezydentem  br. Se­
kreta  205 głosami przeciw 21. Opozycya zło­
żona z p rogresis tów , kadetów, grupy pracy 
n ie b ra ła  udziału w wyborze. Rodzianko 
wśród oklasków zajął miejsce, poczem po­
dziękował za wybór, wzywając posłów do 
wzajemnej to lerancyi i do unikania  zajść, 
które m ogłyby zaszkodzić opini i  Dumy. Na­
stępnie  w ybrano pierwszym wiceprezydentem 
Sekreta , k tó rem u miejsce to ustąpił  ProTf- 
popow.

=  W  s p  r a w i e  a i b a ii s k i  e j  n ad ­
chodzą nas tępujące  nowo wiadomości :

A gencya Stelarnego donosi z Durazzo, 
że komisya m iędzynarodowa o trzym ała  od po ­
wstańców list, w którym  wyrażają zdziwie­
n ie z powodu przybycia Malisorów do Du­
razzo. Komisya zawiadomiła o tem księcia. 
Dziś udaje się komisya do Szijak na ro k o ­
w ania z powstańcam i, którzy obsadzili Kroję 
i Pekinję .

P ow stańcy  obsadzili Kroje. Do Durazzo 
przybyli delegaci powstańców, by zaprosić 
członków międzynarodowej komisyi na  kon­
fe ren c ję ,  k tóra  prawdopodobnie dziś się od­
będzie, a której celem ma być osta teczne 
porozumienie się co do żądań powstańców. 
Sytuacya w mieście niezmieniona.

Załoga Kroi, k tó ra  została przez po­
wstańców  zmuszona do opuszczenia twierdzy 
z powodu odcięcia środków  żywności i wo­
dociągów, uda ła  się do Alessio, a stam tąd 
do Durazzo. M in is te r  skarbu w ysłany  do 
Alessio po posiłki, wrócił  z zastępem m aho­
m e ta n  pod wodzą Ilussin iego, z Mirdytami 
i garśc ią  Malisorów. Posiłk i przewiezione 
zostały na  okrętach włoskich  i austrynckieh.

M udir  z Lum y urządził szereg zgrom a­
dzeń, na  k tórych ludność oświadczyła się za 
ks. W ilhe lm em  i postanow iła  walczyć za 
niego.

=  Z Belgradu  donoszą: K r ó l  P i o t r  
powołał do siebie p rezydenta  Skupezyny Ni- 
knlicza i przywódców opozyeyi w sprawie 
u tworzenia nowego gabinetu .  W ynik tych 
konferencyj na  razie n ieznany.

J a k  w kołach politycznych oświadczają, 
król gotów był powierzyć Pasiczowi przepro­
w adzenie nowych wyborów pod warunkiem, 
że rozporządzenie co do p ierw szeństw a władz 
cyw ilnych przed wojskowemi, przeciw k tó re ­
mu ostro występuje korpus oficerski, będzie 
cofnięte. R ada m in is trów  postanow iła  utrzy­
m ać w mocy zarządzenie, wobec czego król 
przyją ł dymisyę Pasicza. Król zamierza s two­
rzyć blok z m łodoradykałów  i postępowców, 
młodoradykali jednak  nie chcą współpraco­
wać z inneiui partyam i opozycy.jnerai. wobec 
czego nie je s t  wykluczony kompromis między 
koroną a Pasiczem.

Zvono oświadcza, że s ta roradykali  po­
dejm ą walkę z korpusem oficerskim.

—  Na kościele g reckim  w Sofii zatknął 
ktoś wczoraj po po łudniu  c h o r ą g i e w  g r e c k ą ,  
co wywołało wzburzenie wśród ludności. P a l  
lieya wcześnie rozproszyła tłum , który usi­
łow ał usunąć  chorągiew i zapobiegła dal­
szym ekscesom.

TELEGRAM  GAZETY LWOWSKIEJ
K rak ów , 4 czerwca. Izba radna  uchw a­

liła  dziś wydać rossyjskim władzom a re s z to ­
w anych przed kilku tygodniam i w Szczako­
wej bandytów  z Królestw a Polskiego, J a n a  
M akiewicza i W alentego  Blukacza. W edług 
nadesłanych  tu drogą dyplom atyczną przez 
rossyjskie m in is te rs tw o aktów, bandyci ci 
dopuścili się 3 m arca b. r. w P ora ju  napadu 
n a  k a s je r a  fabryki, wiozącego 2 0 .0 0 0  rubli, 
wrzucili bombę, która n ie  wybuchła , stoczyli 
walkę ze s trażnikam i, z któirAh 1 zabili, 1 
ciężko ranili.  Podczas ucieczki w Sulisławi- 
caeh podpalili dom ; 13 m arca  napadli  na  
kasyera  fabryki Szeiblerów w Górkach i zra­
bowali 3000 rubli. Podczas podziału łupu 
pokłócili się ze w spólnikami i jednego z nich 
zabili, a dwu śm ier te ln ie  ranili.  Jeden  z r a n ­
nych  zdradził  ich. Ustalono, że zbrodnie nie 
m ają podkładu politycznego. Bandyci wydani 
będą pod zarzutem zbrodni, rabunku, rozbój­
niczego zabójstwa, m orders tw a dokonanego i 
usiłowanego oraz podpalenia. U chw ala  Izby 
radnej przedłożona będzie M in is te rs tw u  sp ra ­
wiedliwości.

K r a k ó w ,  4 czerwca. W czoraj p rzybyło  
z A m eryki 800 em igrantów , przeważnie ze 
wschodnich powiatów Galicyi.  Cześć wróciła  
już po kilkutygodniowym pobycie w A m e­
ryce.

W ied eń . 4 czerwca. K om endan t m ary ­
nark i  I lau s  by ł  wczoraj na posłuchaniu  u 
Najj. Pana.

W ie d e ń ,  4 czerwca. Wiener Ztg. o g ła ­
sza :  Najj. P a n  nada ł  posiadającemu ty tu ł  
radcy Dworu dyrektorowi kolei we Lwowie 
S tan is ław ow i R y b i c k i e m u ,  krzyż kom an­
dorski orderu  F ranc iszka  Józefa  z gwiazdą, 
posiadającem u zaś ty tu ł  radcy Dworu d y re ­
k torow i kolei w S tan is ław ow ie Karolowi

S t e l z e r o w i ,  krzyż komandorski orderu 
F ranc iszka  Józofa.

Najj. Pan zamianował sekre tarza  nńni- 
s teryalnegr, w M in isters tw ie  sprawiedliwości 
dr. W ładysław a D b a ł o  w s k i e g o .  radcą 
sekcyjnym. P. M inis ter  sprawiedliwości za­
m ianow ał ccdzicgaj powiatowego. pozostają­
cemu w służbie w AhnisWrsiwie snraw iedji-  
wo.śei, dr. Józefa K r z y ż a n o w s k i e g o  w 
Nowym Sączu, radcą s;jdu krajowego.

P r a g a ,  4 czerwca. Zjazd czeskich 1> ka- 
rzy i p rzyrodników  powziął rezolucfę w sp ra ­
wni Uniwersyte tu  -czeskiego w iieruie, oraz 
wyższej szkoły rolniczej i w eterynary jnej  w 
Pradze.

P e t e r s b u r g ,  4 czerwca. Na wczoraj-  
szem posiedzeniu Bumy obradowano nad budże­
tem minister.-lwit oświaty. Postanowiono nie 
przeryw ć posiedzenia aż do za ła tw ien ia  tego 
budżetu.

Posiedzenie skończyło się późno w no­
cy. Większością 143 głosów październikow- 
eów i lewicy przeciw 99 głosom prawicy i 
nac jona l is tów , na  propozycyę paź-Kiernikow- 
ców skreślono z etatu n a  znak protestu  prze­
ciw ogólnej polityce m in is te rs tw a , kwotę 
73.509 rubli na koszta podróży urzędników 
m inisteryalnycli .  N astępnie  większością 143 
głosów pażdziernikowców i opozyeyi przeciw 
84 głosom praw icy  i nacyonalistów  przyjęto 
formułę przejścia do porządku, stwierdzającą, 
iż m in is te rs tw o oświaty przez tam ow anie  
czynności lokalnego samorządu, przez n ie l i ­
czenie się z opinia publiczną, jakoteż przez 
zakaz posług iwania  się językiem ojezystym : 
w szkole ludowej — nie odpowiedziało ogło- 1 
szonym od tronu  zasadom rozw ju s ił  du- : 
chowyc-h i m aterya lnych  kraju i na  długi | 
czas wstrzymało  postęp ku ltu ra lny  Rossyi.

Przyjęcie tej form uły  wywołało  wśród 
październikoweów i opozyeyi >ywe oklaski,  a 
z ław  praw icy okrzyki protestu.

Pnryszkiewicza wykluczone z 6  posie- | 
dzeń D um y za to, iż zwrócony do lewicy, 1 
zawołał: „Głupcy".

P e te r sb u r g , 4 czerwca. (Pe tersb .  Ag.) 
Organ o f ic ja lny  m in is te rs tw a  skarbu w a r ty ­
kule o położeniu g iełdowem wykazuje, że 
brak wszelkich podstaw gospodarczych baissie, 
k tóra  nas ta ła  w osta tn im  czasie na  tutejszej 
giełdzie i n iem a w Rossyi Jadu  przesileni# 
gospodarczego.

B e r lin , 4 czerwca. (B. Wolfa). On?' 
gdaj otwarto  część k ol ei  bagdadzkiej z B»' 
gdariu do Sumike n a  przestrzelił 70 kim-

P a ry ż , 4 czerwca. (Ag. l l a \ a s A  -Gjj 
wątpia już, że Viviani dziś do wTei-zora za­
wiadomi prezydenta  republiki, iż T w o rz y  n» 
wy gabinet.  Viviam nie traci nadziei,  że pO' 
zyska Leona Bourgeois dla teki spraw zagr#' 
nicznyŁh.

Sofia, 4 c z e r w c a .  (A g  b n łg . Demon'
stracye an tygreck ie  ponowiły siv popołudni! 
w okolicy c e r k w i  greckiej. Wzburzony tłufl’ 
zerwał chorągiew grecką i uniósł ją. Brezy' 
den t  m in is trów  polecił genera lnem u sekreta' 
rzowi w m in is te rs tw ie  spraw  zagranicznych! 
aby wyraził przedstawicielowi Grecyi uboF ' 
w anie i zapew nił go, że organa, k tóre  n J  
zdołały energicznie bronić  cerkwi, będą sfl' 
rowo ukm-ane.

K o n sta n ty n o p o l, 4 czerwca. W  kołaty 
dworskich słychać, że nas tępca  tronu  rumuH' 
skiego n iebaw em  odwiedzi Konstantynopol-

Telegrafowany kurs wiedeński'
W ie d e ń ,  4 czerwca 1914. Z a m k n i j  

cie g ie łdy (Schlusseo-urse). Godzina 2 m i $  
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyt0 
w ego. 602 25, Akcye węgierskiego Zakład 
kredytowego 776-50, A k c je  Angloban# 
329 75, Akcye U nioubanku 572 — . Akę5 
L an de rbanku  4 7 1 2 5 .  Akcye Bankrerei® 
507 50, Akcye Bodt-ncredit 1140- — , AkcJ 
galicyjskiego Banka  hipotecznego 633 " 
Akcye kolei państw owych 786-— , A k ć l  
kolei Południow ej 89 '50 , Akcye  kolei ® 
betlial — • — , Akcye kolei P ó łnocnej 4940 ,"U 
Akcye kolei czerniowieckiej 4 9 2 1 — , Ak(J 
Alpiny 778 '75, Akcye Rima Muranyi 61P"' | 
Akcye praskiego Tow arzystwa żelaz. 247o' 
Akcye F abryk i broni 8 6 7 ' - ,  Akcye Tijj,  
ckie tytoniowe 423' — , Akcye G aliey i*^( 
karpackiego Towarzystwa naftowego 885* 
Obligaeye węgierskiej inuenmizacyi --U,, 
Renta m ajow a 8 1 0 5 ,  A us tryaeka  Renta 
ronowa 8 L 5 5 ,  W ęgierska ren ta  koron0 ., 
79-65. 56-let.nie. L isty  Towarzystw a kredY^j 
wego ziemskiego 81' 1.0, 4 prc. L isty  Ba*1̂  
hipotecznego 82-50. 4 i pół prc. L isty  
ku hipotecznego 89-50. 5 prc. Listy 
hipotecznego — ■ — , 4 prc. L is ty  B3 vu 
krajowego 84-31. 4 i pół prc. L is ty  B # ^  
krajowego 8 9 7 5 ,  4-procentowe GalioyJ®^ 
o b l igac je  propinacyjne 97-70, 4 -procem 
Galicyjska pożyczka krajowa z 1893 r. 8 "

O d p o w ie d z ia ln y  r e d a k t o r : 

A D A M  K R E C H O  W I E C K l *



NADESŁANE.

K. K. Priv. Allgemeirte Verkehrsbank
i n W i e  n.

Stand der Geldeinlagen gegen Kassa- 
scheine und Einlagsbiicher am 30 

Mai 1914: K 92,160756.

F ryzyerka  
H A R T A  LECHOW A

poleca P. T. Paniom swe usługi 
u lica  Ł y c z a k o w s k a  8. 2 3 .

M arya B iałecka.
kurs rysunku i malarstwa. Osobny kurs dziecinny 

K A L E C Z A  6 ,

Biura

Sokołowskiego
z ul. Jagiellońskiej 8

p r z e n i e s i o n e
zostały na ul.

Trzeciego Baja

Zakład dentystyczny
Dr. Włodz. Serkowskiego

p r z e n ie s io n y  z o s ta ł  
-  n a  u l .  K o r a l u i c k ą  1. 6  —  -

i wykonuje wszelkie zabiegi lekarskie i den ­
tystyczne, jako t o : mostki, koronki,  tak  

w kauczuku, ja k  i w złocie i w p la tyn ie .
— Udogodnienia w sp ła tach .  —  ---------

P acyentów  z prowincyi za ła tw ia
najszybciej.

się

F R A N C E N SB A D .

Dr. Stanisław PRZYBYLSKI
b. asystent kliniki chirurgicznej i połoźn. ginekol 
Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie ordynuje, 

jak lat ubiegłych. 

, , I » a la c e - H o te l“ , wejście od K i r c l i e n s t r a s H e .

■ W
pięciu liczb wyciągniętych

w c. k. Urzędzie loteryjnym we Lwowie
dnia 3 czerwca 1914.

15 — 39 — 14 — IB — 45
\T myśl patentu loteryjnego wzywa się strony 

interesowane, aby urzędowe wykazy nieprzyjętych lub 
zmniejszonych wkładek pieniężnych w kolekturach 
loteryjnych dokładnie przeglądnęły i kwoty nieprzy­
jęte lub też osiągnięte wygrane, za zwrotem orygi­
nalnych kartek wkładkowych w przeciągu trzech 
miesięcy licząc od dnia ciągnienia pobrały.

Jeżeliby zaś kolektor słusznej wypłaty odma­
wiał, lub też nie całkowicie uiszczał, to należy prze­
dłożyli odnośną kartkę dotyczącemu Urzędowi lote­
ryjnemu tem pewniej w wyż wspomnianym czasie' 
gdyż po upływie tego stanowczego terminu, wszystkie 
niepobrane wrkładki i kwoty wygrane przepadają i nie 
mogą już być pod żadnym warunkiem żądane.

N astępne  ciągnienia we Lwowie odbędą 
się dnia 17 czerwca i 1 iipca 1914.

Z c. k . U rzęd u  lo te r y jn e g o  d la  G a licy i 
i  B u k o w in y .

C E N N I K  

IZBY HANDLOWEJ 1 PRZEMYSŁOWEJ.
Lwów, dnia 4 czerwca 11)14.

Waluta koronowa 
płacą iadają

I. Akcye ea sztukę.
(bez kuponu bieżącego)

Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. 6:16'— 646—
Banku galie. dla handlu i przem.

po 200 zł.................................  3 7 5 --  385 —
Kolei Lwów-Czerniowee-Jassy po

200 zł. w. a. w srebrze . 500—  510 —
Fabryki wagonów w Sanoku po 

500 k o r o n ...........................
II. Listy zastawne za 100 koron.

(bez kuponu bieżącego)
Banku hip. gal. 5 pr. w, a. wylo­

sował z 10 pr. prem. . . —
Banka hijs. gal, 4*/B pr. w, a. los

Banku hip. gal. 4 pro. w. a. los
w 60 1. . ...........................

Banku krąj. 4‘/, pr. w. a. los w 511.
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 57 1, 
nanku gal. ziem. kred. 4*/, pr. 60 1.

®ku gal. dla handlu i przem.
7 w Krakowie 41/. pr. 60 1. ,
Aemelny Bank hipoteczny Lwów ,
) Iow. kredyt, galie. ziem. 4 pr.

(pierwsza emisya) , . .
Iow. kredyt, gal. ziem, 4 pr3 , los

w 41'/, 1................... .....
*) Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pr.

los w 56 1.................................
Tow. kred. gal. ziem. 4*/, los. 52 1.

III, Ohligl sa 100
(bez kuponu bieżącego)

Galie. fund. propin. 4 pr. . , ,
Komun. Banku kraj. 41/, pr. (3 em.)
Komun. Banku kraj. 4 pr. (4 em.)
Kolej, lokal. Banku kraj. 4 pr. .

ożyozki krajowej 4 pr. z r. 1893
*s » „ 4 pr, z r. 1908
> » miasta Lwowa 4 pr. . ,

n * pr. . ,
n „ 4 pr. . .

* » Krakowa . . ,
n , , TT. Monety.
Uukat c e s a r s k i ...............................

franków ka.....................................
1 0 0  rnkli rossyjskieh srebrnych .

MA g h T j T 11.

.] °płaeają '/,7 C podatek rentowy.
_ upony opłacają 2°/0 podatek rentowy.

89-30 9 0 -

82-30 8 3 - -
9 0 - - 90-70
84-50 85-20
90-50 91-20

9 0 -- 90-70
9 0 - - 90-70

94-— 94-70

86-30 87-—

81-50 82-20
8 9 - - 89-70
n.

9 8 -- 98-70
89-10 89-80
8 1 - - 81-70
8 1 - - 81-70
82-50 83-20
8 0 - - 80-70
80-50 81-20
8 0 ' - 80-70
8 0 - 80-70
8 0 -- 80-70

11-35
19—

250—
252—
117-60

11"
191

.-47 
J -12 

253 — 
2.58-50 
117-90

81-60
81-55

84-80
85-05 

1661
431—

K u rs  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j .
dnia 2 czerwca 1914.

A. Ogólny dług państwa. płacą żądają

Jednolity dług pańswa w banknot.
m aj-listo p a d ...........................................81-40
styezeń-lipiee...........................................81-35

Jednolity dług państwa w srebrze
luty-gierpień.................................. ........
kwieeień-pażdziernik........................... 84-85
„ i  r. 1860 ro 500 zł. w. a. 4 pro. 1621 —
„ „ 1860 po 100 zł. 4 prc. . . 421—
„ „ 1864 po 100 zł....................... ..........
„ „ 1864 po 60 zł................... .....

B . Dług państwa (wszystkich w Badzie 
reprezentowanych krajów koronnych)

Austr. renta złota wolna od podatku 
za 100 zł. 4 pr........................ • - 100-20

Auatr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku 4 pr. . . . . . . .  81-70

C. Obligacye kolejowe.
Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. .
Kol. Cesarza Franciszka Józefa

Koronowa waluta.
Kol. lwowsko-czern.-jasskiej z roku

1894 4 pr............................................
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkamicor- 

gut) za 400 M. 4 pr. . , . . .

płacą

83-25

102-40

żądają

84-25

85-50

102-10

10715

84-50

84-30

428—

100 zł. 5llt pr .
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk,

(ostempl. akcye)  ..........................
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron,

wolne od podatku 4 pr...................
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk.

5*/» pr. (ostempl. akoye) . . . .

Obligacje pierwszeństwa (kolejowe). 
Kol. Arc. Albrechta za 300 zł. 5 pr.

w złocie za 200 zł. 5 pr.
Koi. czeskiej zaeh. za 200, iooo i 

5000 zł. 4 pr.......................
Eo,n n ew kiie;i * r- 1895“ za400 kor. 4 pr. ,

K°kórb4kp7ińSki^ lo"kaln®j za 400

p” ‘-
Koi. P«Monej ces. Ferdynanda em'.

% r. l w i ,  4 pro 
Koi. północnej ces. Ferdynanda 'em'. 

i r. loyo, 4 pre.
0L północnej ces. Ferdynanda em. 
z r. 1904. 4 pro.

Kol. galie. Karola L u d w ik a  4 pre!

państwa

100-40

81-90

86-50

103-10

108-25

85-50

85-50

433—

100-50 
115 — —•—

8 6 -- oo -3 f

84-25 85-25

83-25 84-25

9 1 - - 9 2 - -

90-60 91-60

90-60 91-60

87-05 88-05

88-85 89-85

87-25 88-25

86-75
84-30

87-75 
85 30

103-40
D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej).

Węg złota renta 4 pr......................... —
n w wal. kor. 4 pr. 96 90

" poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 510-—
m „ „ 50 zł. (100 kor.) 248 75
" obi. pr- reguł. Cisy 4 prc. . . 285—

K. Obligacje indemnlzacyjne.
Węgier za 100 zł. 4 prc.....................82 40
Kroacyi i Sławonii  ............................84-50

F. Inne publiczne pożyczki,
Poż, reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 100-50 —

97-10 
516—  
258 75 
295—

83-40

płacą żądają

24-50
480—

58—
49-25
28-50

28 50 
4 9 0 -

62—  
5325 
32 50

81-60
82—
97-70

80-25
104-75
214-50

112-75 
215-50 

i lu ty  dłużne

281 - —

238-50

Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 Fos
za 200 kor. 4 prc.............................

Gal. poż. kr. z roku 1893 4 prc. .
Gal. obi. prop. z roku 1889 4 prc.
Peżyczka miasta Lwowa z r. 1896

4 p r c . ...............................................
Poź. serb. prem. za 100 fr. 2 prc. .
Tureckie obi. prem, kol. za 400 fr ,.

G. Listy zastawne, Oblig, hipot, 
za 100 zł. nom.

Austr. zakł. obi. prem, z r. 1880 3 pr.
-  * 1889 3 Pr -

Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . .
a „ 5 0  iatw.k 4 pr.

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 41/, pre. 60 1. . . .

Buków, zakład kred. ziem. los 5 pr.
Banku gal. ziem. kred. 4’/, pr. 60 1.
Gal. akc, b. hip. 10 pr. pr, los. 4’/, pr,

„ „ „ los. 50 1. 4'/, pr. ,
„ „ „ „ 60 1. 4 pr. . .

Gal. Tow. kr, ziem, 4 pr. los 56 1.
* „ » „ * Pr- los 41 1.

4 pr. starsze .
„ „ t 1/, pr. 52 let.

Banku krąj. dla Galicyi i Lodomeryi 
4l/> pr. 51‘/« łat zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun. 3
emisya 42 lat 4’/, pr.......................

Banku kr. obi. kol. żel. 571/, 1.4 pr.
H« Obligacje z prawem pierwszeństwa

za 100 zł. uom.
Kolej Lwów-Czern.-Jassy * r. 1884

za 300 złr...................... .....
Kolej Lwów-Czemiowc* z r. 1884 za 

200 złr. 4 pro. . . . . . . .
Węg. gal. kol. em, 1870 na 200 złr.

5 prc................................ .. • • - •
Tow. żegl. par. po Dunaju za 400 

i 10.000 m. 4 prc. z r. 1882 . .
Tow. żeglugi parów, po Dunąju em. 

z r. 1886 4 prc. . • . .

82-60
83—
98-70

291 — 
248-50

91-30 92-30
91-40 92-40

9 1 - - 92—
98-10 9910
9 1 - - 92—
89-50 90-50
89-50 9060
82-50 8350
81-10 82-10
8650 87-50
9 4 - - 95—
88-40 89-40

89-75 90-75

8 9 - - 90—
81— 82—

77-25

81-75

108—

108—

78-25

82-75

109-— 

109—

Koronowa waluta,

I. Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. ,
Zakł. Kred. dla handl, i przem. 100 złr,
Clary 40 złr. m. k. . . . . . .
Pożyczka miasta Lubiany 20 złr. ,
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 złr.

„ węg. Tow. 5 złr.
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 złr.

i. Akcye Banków (za sztukę),
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . , . 328-75 329 75 
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr. 370-— 375—  
Peszt. Banku handlu i przem. . . 3575-— 3585—  
Zakł. kred. dla handlu 400 kor. . . 598 60 599 60 
Węg. Banku kredyt. 200 złr. , . . 774-50 775-50
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor. . . 724-— 726—
Gal. banku hip. 200 złr. , , . . 635-— 689—
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 479-75 480-76 

Austro-węg. 1400 kor. . . . 1945—  1954—  
n Związku (Lnionbank) 200 zł. 569-50 570 50 

Czeskiego banku związkowego 100 zł, 276-50 277-50 
Ziynostenska banka 100 złr. . , , 266-— 267-—

K. Akcye przedsiębiorstw transportowych,
Buków, kolei lok. akc. pierw. 200 złr. 420—  440—

„ „ „ akc. zakład. 200 złr. 402'— 408-—
Austr. Tow. żegl. naDunajuSOO zł.mk. 1131-— 1140-— 
Kolei półn, Ces. Ferd. 1000 złr. mk, . 4930-— 4950—

.  Lwów-Bełzee (akc. pierw.) 200 zł. ——  364—
„ Lwów-Czerniowee-Jassy200zł. 494'— 499—
,  Lwów-Kleparów-Jaworów lokal.

400 kor...............................   290—  295—

L. Akcye przedsiębiorstw przemysłowych.
Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złr. 780—  781—245ł—  2474._  

857-— 861—  
2 8 8 -- 290—  
888"— 898—  
410- -  414—  
421—  423-50

Prag. Tow. Żelazn, przem. 500 złr.
Tow kopalń węgla w Briii 100 złr 
Trifail. Tow. kop. węgla 70 złr. . ,
Galie, karpae. naft. Tow, 500 kor. ,
Schodnicy 500 kor................................
Tur. zarz. tytoniów. 500 franków

M. Weksle.
Niemieckie Banki . . . .
Włoskie B a n k i.....................
Londyn za 10 funt. szt. 4 pre. . 24-13
Paryż za 100 franków . . . 95-77’/,
Petersburg za 100 rubli 4’/, pro, 251-75 
Szwajcarskie B a n k i .....................  95-72’/,

M. W a l i ł y ,
Dukat ce sa rsk i..........................
Austr.-węg. 8 guld. złota moneta 
20-frankówka . . . . . .
2 0 -m a r k ó w k a ..........................
Rossyjski półimperyał . . .
Niem. banknoty za 100 marek 
Włoskie banknoty za 100 lir

117-67’/, 117-87’/, 
95-37 /, 95-571/, 

2417 
95-95 

252-75 
95-921/,

11-40 11-44

19-19
23-54

19-23
23-58

117-62’/, 117-82'/, 
95-85 95-56uan&nocy za ruu nr . . ao-oo no o o

Buble . . .   251-62’,, 252 621/,

j »  *  j l  j e  n r  j * r  m  k  ter . w  a s  h ę  w ®  »

L.
Spadki.

cz- A- 238/18 (18) (9215)
c , E d y k t .  

daje d '• ^ powiatowy w Tyśm ienicy  po-
1 9 p3 0 Wladomości sądu, że dnia 29 marca 
w Tyśmar^ -^^Zei vel Gniadkowski
Woli len 'cy  bez pozostawienia ostatniej 
VV011 rozPorządzen ja .

siostra °7̂ eW,aż do sP adku pow ołaną by była 
Pobytu a^ eg °  Ju l ia  Gniadek, a miejsce 
ją 5 n ie Je8 t wiadome, przeto  wzywa się 
diii a r w ,Przeciągu jednego  roku, licząc od 
że , ^ ? nizeJ wy r a żonego, zgłosiła się w tym- 
dzicen 216 1 WQi.os^a oświadczenie się dzie- 

W Przeciw nym  bowiem razie spadek 
Szaiae» P.rze;Prowadzony z dziedzicami zgła- 
CzW  S1® * z kuratorym p. J a n e m  Ea- 
M °ayrn m Z Tysiniienicy d!a niej ustano-

m k - Sąd powiatowy, Oddział IV. 
•rysmienica, dn ia  4 kw ie tn ia  1914.

(9395 1 - 3 )L - ez- A. i v .  163/18

z wezwanie E d y k t
C , n ieznanych sądowi dziedziców,

ogłasza’ • -d powiatowy w U strzykach
bozWie ’ ^  d n ' u ^  czerwca 1913 w Lo-
®egeza zmar,’a R eg ina  S trzelczyńska zam. 
s tatniej Wo,Pozo,stawieniem  rozporządzenia o- 
dzica. ’ w Wtórem nie ustanow iła  dzie-

>eważ sądowi n ie  wiadomo, czy i

którym osobom przysłużą prawo dziedzicze­
n ia  spadku, przeto wzywa się niniejszem 
tych wszystkich, którzy do tego spadku z j a ­
kiegokolwiek bądź ty tu łu  roszczenia podnieść 
zamierzają, aby w przeciągu jednego roku 
licząc od dn ia  niżej podanego swe prawa 
dziedziczenia w tute jszym sądzie zgłosili i 
wykazując takow e wnieśli oświadczenie co do 
spadku, w przeciwnym bowiem razie spa­
dek, dla którego M ichał Komk syn Dmy- 
tra  kuratorem  został ustanowiony, będzie 
przeprowadzonym z tymi i tyra przyznany, 
którzy się do niego zgłoszą i swe praw a 
dziedziczenia wykażą, część zaś spadku nie 
przyjęta, lub w razie gdyby do spadku n ikt 
się nie zgłosił, cały spadek przypadnie P a ń ­
stwu jako bezdziedziczny.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Ustrzyki, dnia 3 i m arca  1914.

L. cz. A. 310/14 (4)  (9357 1— 3)
E d y k t

z wezwaniem n ieznanych  sądowi dziedziców.
C. k. Sąd powiatowy w Tarnowie za­

wiadamia, że w dniu 20 kw ietn ia  1914 w 
Tarnowie zm ar ła  A n n a  z Wójcików Fódi- 
schowa bez pozostawienia rozporządzenia o- 
statniej woli.

Ponieważ sądowi nie wiadomo, czy i 
i którym osobom przysłużą prawo dziedzicze­
nia spadku, przeto wzywa się niniejszem 
wszystkich, którzy do tegoż spadku z j a k '®7 
gokolwiek bądź ty tu łu  roszczenia podnieść 
zamierzają, aby w przeciągu jednego roku,

licząc od dnia niżej podanego swe praw a 
dziedziczenia w tutejszym sądzie zgłosili i 
wykazując ta k o * e  wnieśli oświadczenie co do 
spadku, w przeciwnym bowiem razie spadek 
dla którego dr. M ichał Skowroński, adwokat 
w T arnow ie kura to rem  został ustanowiony 
będzie przeprowadzonym z tym i i tym  przy­
znany, którzy się do niego zgłoszą i swe 
p raw a dziedziczenia wykażą, część zaś spad­
ku nieprzyjęta, lub w razie gdyby do spadku 
nikt się nie zgłosił, cały spadek przypadnie 
P aństw u ,  jako  bezdziedziczny.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Tarnów, dnia 14 inaja 1914.

dnego roku liczcącod dnia niżej podanego 
swe praw a dziedziczenia w tutejszym sądzie 
zgłosili i wykazując je  wnieśli oświadczenie 
co do spadku, w przeciwnym  bowiem razie 

‘ spadek, dla którego M ichał Kołycz, naczelnik 
i gm iny  w Janczyn ie  kuratorem  został usta- 
j nowiony będzie przeprowadzonym z tym i i 

tym przyznany, którzy się do niego zgłoszą 
; i swe p raw a dziedziczenia wykażą, część zaś 
' spadku nieprzyjęta,  lub w razie gdyby n ikt 

się nie zgłosił,  cały spadek przypadnie P a ń ­
stwu jako bezdziedziczny.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
P rzem yślany , dnia 29 kw ietnia 1914.

L. cz. A  219/14 (9202 1 - 3 )
E d y k t

z wezwaniem n ieznanych  sądowi dziedziców.
C. k. Sąd powiaiowy w Przemyślanach, 

ogłasza, że w dniu  11 m arca 1914 w J a n ­
czynie zm arła  Marcela Kossowska z pozosta­
w ieniem tylko gotówki 1 2 0 0  kor., z której 
p isem nym  kodycylem z daty Janczyn 7 sty­
cznia 1911 przeznaczyła kwotę 600 kor. temu 
kto ją  w czasie jej słabości będzie ją pielę­
gnować i po śmierci ją  pogrzebie, kwotę 400 
kor. n a  swe leczenie i dobre cele a kwotę 
2 0 0  kor. n a  pogrzeb.

P oniew aż sądowi nie wiadomo, czy i 
którym osobom przysłużą z ustawy prawo 
dziedziczenia spadku, przeto wzywa się ni- 
niejszera tych wzzystkich, którzy do tego 
spadku z jakiegokolwiekbądź tytułu roszcze­
nia podnieść zamierzają, aby w przeciągu j e ­

L. cz. A. VII. 19/12 (9443 1 - 3 )
E d y k t .

C. k. Sąd powiatowy w Mościskach 
Oddział VII. podaje do wiadomości, iż dnia 
29 stycznia 1912 zm arł bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia rzymsko-kat.  
proboszcz w Radochońcach ks. Adam Du­
dziński.

Do spadku po zm arłym  powołany je s t  
między innym i n ieznany z miejsca pobytu 
b ra t  spadkodawcy S tan is ław  Dudziński,  dla 
k tórego kura to rem  ustanowiony został ks. 
Szymon Dziedzic, r z y m  -kat. proboszcz w 
Ilussakowie.

Niniejszem wzywa sąd nieznanego z 
miejsca pobytu S tan is ław a Dudzińskiego, 
ażeby w przeciągu jednego roku licząc od 
dnia niżej zapodanego zgłosił się w tut. są-
J t i  O i n h  licif QT1 rtnri f O TT7 rt(Yi\ m n  t 1 _
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w niósł  oświadczenie się dziedz ice^ ,  w prze­
ciwnym  bowiem  razie spadek przeprowadzo­
n y  zostanie z oświadczonymi dziedzicami i 
ku ra to rem  ks. Szymonem Dziedzicem, który 
w im ien iu  k u randa  obejmie spadek a po 
zrealizowaniu złoży go w przechow anie  sądu 
aż do czasu, kiedy nas tąp i  dowód śmierci 
lub uznanie kuranda  za zmarłego.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział VII,
Mościska, dnia 24 m arca  1914.

L. cz. A. 32/14 (5) . (9332)
0 .  k. Sąd powiatowy w Żydaezowie 

ogłasza, że dnia 16 w rześn ia  1913 w  Za- 
b ło towcach zm ar ł  Ilko Iw anyk syn F e d ia  i 
A nny.

Poniew aż Sądowi miejsce pobytu  Miko­
ła ja  Iw an iuka  (Iw anyka)  b ra ta  spadkodawcy 
n ie  je s t  znanem , przeto wzywa się go, aby w 
przeciągu jednego  roku, licząc od dn ia  niżej 
podanego, zgłosił się w tu te jszym  Sądzie i 
w niósł oświadczenie co do dziedziczenia, w 
przeciwnym  bowiem razie spadek zostanie 
przeprowadzony ze zgłaszającymi się dziedzi­
cami i z ku ra to rem  Onyśkiem Szm yniec z 
Zablotowiec ustanow ionym  dla nieobecnego 
M ikołaja  Iw an iuka  (Iw anyka).

0 .  k. Sąd powiatowy.
Żydaczów, dnia 18 k w ie tn ia  1914.

ustanow i się dla nich, n a  ich koszt i niebsz- 
: p ieczeństwo, pełnom ocnika dla doręczeń.
1 0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział Y II
i Lwów, dn ia  29 maja 1914.

L . cz. A. X. 374/10 (46) (9517 1 - 3 )
E  d y k t

z wezwaniem dziedzica, k tórego pobyt je s t  
niewiadom ym .

C. k. Sąd powiatowy cywilny w K ra ­
kowie ogłasza, że dnia 1 w rześnia 1910 w 
Zwierzyńcu zm arła  M ałgorzata  Biel pozosta­
wiają rozporządzenie osta tn ie j woli.

Poniew aż sądowi miejsce pobytu Ja n a  
Tarnow skiego  i M aryanny  M ałetowej n ie  je s t  
znane, przeto wzywa się ich, aby w przecią­
gu jednego  roku, licząc od dnia niżej poda­
nego zgłosili się w tutejszym sądzie i wnieśli 
oświadczenie co do dziedziczenia, w  przeci­
w nym  bowiem razie spadek zostanie p rze ­
prowadzony ze zgłaszającymi się dziedzicami 
i z kura to rem  adw. dr. E m u n d e m  F ische rem  
w Krakowie ustanow ionym  dla nieobecnych 
powyższych.

C. k. Sąd  powiatowy cywilny, Oddział X, 
Kraków, dnia 16 kw ie tn ia  1914.

L. cz. S. 7;14 (1) (9556 1 - 3 )
E d y k t  konkursowy.

0 .  k. Sąd krajow y cyw ilny we Lwowie 
zezwolił na  otw arcie konkursu do majątku 
p.  J»kóba  Low. kupca we Lwowie, pl»c Go- 
łuchow skieh  1. 14

Komisarzem konkursowym m ianuje  się
c. k. radcę Sądu krajowego dr. S u M -Ja w a  
W arm skiego , zaś tymczasowym zawiadowcą 
m asy p. adw. dr. M aksym iliana ZeUerbauma 
we Lwowie.

Wierzycieli wzywa się, ażeby n a  au- 
dyencyi, wyznaczone] na  dzień 1 0  czerwca 
1914 o godz. 11 przed po łudniem  w tym są­
dzie w biurze Nr. 19 przedłożyli dokumenta, 
poświadczające ich roszczenia, przedstawili 
swoje wnioski względem zatw ierdzenia ty m ­
czasowego zawiadowcy lub zam ianowania in ­
nego i jego zastępcy oraz przystąpili do w y­
boru wydziału wierzycieli.

W zyw a s ję także tych wszystkich, k tó­
rzy chcą wysiąpić z roszczeniami jako w ie­
rzyciele konkursow i, ażeby swe roszczenia, 
chociażby co do nich spór już był w toku, 
stosownie do przepisów ord. konkursowej, 
zgłosili w tym  sądzie najdalej do dnia 11 
l ipca 1914, a n a  audyencyi likwidacyjnej 
na  dzień 14 lipca 1914 roku o godzinie 10 
przed południem w tymże sądzie wyznaczo­
nej, polikwidowali je i ustanow ili  dla nich  
porządek.

Wierzyciele, którzy, zan iedbają te rm inu  
zgłoszenia, będą  obowiązani tak  poszczegól­
nym  wierzycielom ja k  i m asie upadłościowej 
zwrócić koszta, urosłe  przez ponowne zwoła­
n ie  ogółu wierzycieli i badan ie  dodatkowego 
zgłoszenia i bedą wykluczeni od podziałów, 
już uskutecznionych n a  podstawie formalnego 
pro jek tu  podziału.

Wierzycielom na audyencyi l ikwidacyj­
nej jaw iącym  się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy i 
członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
■wyborem in n e  osoby swego zaufania.

A udyencyę  likw idacyjną przeznacza się 
zarazem do postępow ania  ugodowego.

P ostępow anie  konkursow e co do spółki 
i pojedynczych spólników  będzie oddzielnie 
prowadzonem.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety L w ow sk ie j2.

Wierzyciele, którzy n ie  mieszkają we L w o ­
wie lub w pobliżu, mają w ym ienić w zgło­
szeniu pełnom ocnika dla doręczeń, w temże 
nnejseu zamieszkałego, w przeciwnym bowiem 
razie na  wnioszek komisarza konkursowego

K o n k u r s a .
L. cz. 68.681/11. (9339 2 - 3 )

K o n  k u  r  s 
na  posadę ekspedyenta  przy  c. k. urzę­

dzie pocztowym w Skom ielnie  białej z pobo 
rami 3 klasy 5 s topn ia  i ryczałtem  770 kor. 
rocznie n a  służącego.

P odan ia  należy wmieść do c. k. Dyrek- 
cyi poczt i te legrafów  we Lwowie najpóźniej 
do 5 czerwca b. r.

Lwów, 20 m aja  1914.
0. k. Dyrekcya poczt i te legrafów  

dla Galicyi.
P re zy d e n t :  W opaterni.

L. 69.841/11. (9338 2 - 3 )
K o n k u r s  

na  posadę ekspedyenta  przy c. k. urzę­
dzie pocztowym w K rasnej obok P e tr a n k i  z 
poborami 3 k lasy 4 s topnia  i ryczałtem  630 
kor. rocznie n a  służącego.

P odan ia  należy w nieść do c. k. Dy- 
rekcyi poczt i te legrafów  we Lw owie naj 
później do 8  czerwca b. r.

Lwów, dnia 23 maja 1914.
C. k. D yrekcya poczt i telegraficzny 

dla Galicyi.
P r e z y d e n t : W opatern i.

LW . 103,521 (9400 2 - 3 )
Ogłoszenie konkursu.

W ydzia ł k ra jow y ogłasza n in ie jszem  
konkurs  na  posady nauczycielskie w  k rajo­
wych szkołach kupieckich (dwuklasowych 
handlow ych w  P rzem yślu  i Białej :

a) dla przedm iotów  handlowych,
b)  d la nauk  przyrodniczych w połącze­

n iu  z tow aroznaw stw em  i geografią  h a n ­
dlową,

c) dla języka polskiego i niemieckiego.
Z posadami temi połączona je s t  płaca

2800 kor. i dodatek ak tyw alny  urzędników 
krajowych IX. względnie V l i l .  rang i  a po 
uzyskaniu stabilizacyi prawo do odpowiednich 
pięcioleci i do em erytury .  Godzin obowiąko- 
wych.

Kom petenci m ają  przed łożyć:
1 . m e trykę  urodzenia na  dowód, że n ie 

przekroczyli 40 roku życia,
2 . świadectwo zdrowia,
3. świadectwo :
ad a) że złożyli egzamin z przedmio­

tów hand low ych  dla wyższych szkół hand lo ­
wych lub dwuklasowych szkół handlowych, 
w braku kandydatów  egzam inowawyek mogą 
być uwzględnieni także kandydaci,  którzy 
dopiero zostali dopuszczeni lub mają w aru n ­
ki dopuszczenia do egzaminu dla dwuklaso­
wych szkół handlowych (ukończona A kade­
mia handlow a albo k u rs  ab i tu ryentów  i 3 - 
le tn ia  p rak tyka  handlowa),

ad b) że złożyli egzamin nauczycielski 
z nauk przyrodniczych dla szkół ś rednich  i 
zobowiążą się uzupełnić go egzam inem  z to ­
w aroznaw stw a i geografii handlowej dla 
dwuklasowych szkół handlowych albo, że 
złożyli egzam in przyrodniczo handlowy dla 
szkół dw uklasow ych handlowych względnie, 
że są w trakc ie  zdaw ania  lego egzaminu m a­
jąc  egzam in wydziałowy z II .  grupy,

ad c) że złożyli egzam in nauczycielski 
dla szkol średnich  lub wykażą, że są w t r a ­
kcie zdawania tego egzaminu. W b raku  kan ­
dydatów z tą  kw alińkacyą  mogą być także 
uw zg lędn ien i  kandydaci z egzam inem dla 
szkół wydziałowych z I. grupy, którzy są 
specyalnie w yksz ta łcen i  w języku n iem ie­
ckim.

4 . curiculum vitae z dołączeniem innych 
św iadectw i poświadczeń z dotychczasowych 
zajęć.

P osady  te  obsadzone zos taną od^ dnia 
1 w rześnia 1914 prowizorycznie. Stabilizacya 
może nas tąp ić  po roku  n ienaganne j  służby 
n ie  wcześniej je d n ak  niż po złożeniu w ym a­
ganych  egzaminów.

P odan ia  należycie udokum entow ane n a ­
leży wnosić w prost do W ydzia łu  krajowego 
do dn ia  15 czerwca J 914 roku. W ydzia ł  k ra ­
jowy zastrzega sobie możność zależnie od 
swego uznania nadan ie  posady również w 
k tórejkolw iek innej z is tn ie jących  krajowych 
szkół kupieckich (Brody, Tarnów).

Lwów, dnia 19 m aja  1914.
P iotrowski w. r.

L. 759/pr. ex 1914 (9340 2 — 3)
K o n k u r s .

Celem obsadzenia przy c. k. galic. D y­
rekcyi lasów i dóbr pańs tw owych we Lw o­
wie jednej  ew entualn ie  dwóch posad c. k. 
koncepistów adm in is tracy jnych  w X. klasie 
r an g i  z roczną p łacą 2 2 0 0  kor. i ustawowym 
dodatkiem  ak tyw alnym  rozpisuje się n in ie j­
szem konkurs.

U biegający się o tę  posadę w inn i udo­

wodnić, że złożyli wszystkie teoretyczne 
egzam ina pańs tw ow e z prawniczo-politycżnych 
studyów z dobrym  postępem, dalej wykazać 
wiek, znajomość języków krajow ych i n ie ­
mieckiego w słowie i piśmie, wreszcie wy­
kazać się, że odbyli p rak tykę  konceptow ą 
przy e. k. W ładzach, a względnie urzędach 
adm in is tracy jnych  lub sądowych.

Do uzyskania w  drodze awansu posady 
e. k. ad junkta  adm inistracy jnego  w IX. k la­
sie r an g i  w ym agane je s t  złożenie egzam inu 
przepisanego rozporządzeniem c. k. M in is te r ­
s tw a ro ln ic tw a z dn ia  18 lis topada 1895 Dz. 
p. p. Nr. 175, lub też dostarczenie dowodu, 
że dotyczący kandyda t złożył już z dobrym 
postępem  jeden  z prak tycznych  egzaminów, 
przep isanych  dla urzędu sędziowskiego, adwo­
katury , lub P rokura to ry i  Skarbu, no tarya tu ,  
politycznej adm inistracyi,  lub też służby przy 
k ierujących W ładzach  skarbowych.

P odania  wnosić należy w przepisanej 
drodze do P rezydyum  c. k. galic. Dyrekcyi 
lasów i dóbr pańs tw ow ych  we Lwowie do 
dnia 2 0  czerwca b. r.
P rezydyum  c. k. gal.  Dyrekcyi lasów i dóbr 

państw ow ych.
Lwów, dn ia  28 m aja  1914.

L. cz. Prez. 11 .660/14 . (9404 2 - 3 j
K o n k u r s .

P rzy  sądzie powiatowym w Gorlicach 
je s t  do obsadzenia posada podurzędnika sądo­
wego.

P odan ia  o powyższą lub przy innych  
sądach opróżnić się m ogącą dla wojskowych 
certyfikaty stów zastrzeżoną posadę wnosić 
należy do dnia 26 czerwca 1914 do Prezy- 
dynm sądu obwodowego w  Jaśle.

P rezydyum  sądu wyższego.
Kraków, 28 m aja  1914.

L. 10.848/14 (9509 2 - 3 )
K o n k u r s .

N a podstawie uchw ały  Rady z dnia 22 
kw ietn ia  b. r. rozpisuje M ag is tra t  konkurs 
n a  obsadzenie posady kom isarza policyi m ie j­
skiej z p łacą  roczną 2800 kor., dodatkiem 
ak tyw alnym  600 koron rocznie i czterema 
dodatkam i p ięcio le tn im i po 2 0 0  kor.

Kompetenci mają się wykazać:
1 . obyw ate ls tw em  austryackiem,
2. n ieprzekroczonym  35 rok iem  życia,
3. św iadectwam i złożonych trzech egza­

m inów prawniczych,
4. odbytą na jm nie j 3- le tn ią  zawodową 

p rak ty k ą  przy policyi, a wreszcie
5. świadectwem dotychczasowego za­

chow ania  i św iadectw em  zdrowia.
P osada  nadaną  zostanie prowizorycznie 

n a  je d en  rok, a po roku n ienaganne j i wy­
datnej służby nas tąp i  stabilizacya.

P odan ia  należycie udokum entow ane 
wnosić należy w prost do M agistra tu ,  a je ś l i­
by p e ten t  zos taw ał w służbie rządowej lub 
autonomicznej,  przez swą władzę przełożoną 
najdale j dn ia  31 lipca 1914.

M ag is tra t  król. m ias ta  Tarnopola. 
Tarnopol,  dn ia  28 m aja  1914.

B u r m is t r z :
Dr. S tan is ław  Mandel.

L i c y t a c y e .
U . cii. E .  3107/13 (1) (9522 1— 3)
Pli'n,HTannuHnfi e^HKT i niaiiaue ą o  s r o j io -

ineHH.
Lla Bnecene eK3eKByiouo'f cToponn 

m irra  B e n .ii2 y  .,1 bu o ni, BiĄÓy^e c a  ą u h  9
u e p B H a  1914 o r o ^ n m  10 n e p e ^  n o jiy ^ n e M
b  E m oyA'i K osm ala uhc .io  I I  n a  n i^ciaB i 
3a'fBep,a,5łceHHX yMOB JiiunTapiia c,fi,a,yiouHx 
He^BHSKHMOCTHH ’.

a) b u k  r i u ,  HJTc.no 305 ńpyHTOBa K n u ­
r a  E y c K , 

6) BHK. r i n .  u n c .n o  1150 fpynTOBa ichh- 
r a  B y c K ,

b) bhk. r i n .  u u c .n o  2267 ńpynTOBa k h h - 
r a  E y c K  —  p i-n a  i  a y K a .

BapxicTB nicrin oifiHeHH : 
a d  a) 2u9 Kop.,

6) 1 1 5 5  K o p .  5 0  cot.,
b )  370 Kop.

HanHH3ina oipepTa: 
ad a) 129 K op. 32 c o t ,

6) 770 K o p .  32 co t.’.
b )  246 K op. 6 6  co t.

U  Hanie nuHMeHinoi' ocficpTn npo/iałK He
BiflóyfieTb en.

l i  K. C y g  noBiTOBHH, Byyi/fin I I .
EycK, , i,hh  9 Maa 1914.

(8954)L. cz. E .  1754/13 (6 )
E d y k t  licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
N a w n io s e k  s t r o n y  egzekwującej J a n a  

J a w o r s k ie g o  o d b ę d z ie  s ię  dn ia  22 c z e rw c a  
1914 o g o d z im e  9 przed południem w  b iu r z e  
Nr. 5, n ą  z a s a d z ie  zatwierdzonych w arunków  
ieytacya r e a ln o ś c i  lwh. 596 ks. g r .  Pustków, 

c a ła  r e a ln o ś ć .
W artość  szacunkowa 6776 kor. 49 h. 
N ajniższa oferta  4518 kor. 32 hal. 
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie  

nas tąp i .

O.- k. sąd powiatowy- w Dębicy jako 
sąd h ipoteczny zanotuje wyznaczenie te rm inu  
licytacyjnego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddz. I II  
Dębica, dn ia  7 m aja  1914.

L, cz, E. 57/14 (15) (8997)
E d y k t  licytacyjny.

N a wniosek W asyla H oryna  z Myszko­
wa odbędzie się dn ia  23 czerwca 1914 o godz. 
11 przed po łudniem  w biurze Nr. 2, l ic y ta c ja  
całych realności lwli 930 i 931 ks. gr. gm. 
Myszków.

W artość  szacunkowa 4097 kor. 50 h. 
N ajniższa oferta  2731 kor. 6 6  h. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż n ie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Zaleszczyki, dnia 13 m aja  1914.

L. cz. E .  1931/13 (21) (8986)
E dyk t  l icytacyjny 

oraz wezwanie do zg oszenia wierzytelności.
Na wniosek s t rony  egzekwującej Galic. 

Tow arzystwa kredyt, ziemskiego we Lwowie 
odbędzie się dnia 23 czerwca 1914 o godzi­
nie 11 przed po łudniem  w biurze Nr. 21
II. p , na  zasadzie warunków, k tóre  się za ­
tw ierdza co do realności lwh. 141 i 142, l i ­
cy tac ja  nas tępujących  rea lności:

a) lwh. 138 ks. gr. Smolnica, rea lność 
wiejska,

b) lwh. 141 ks. gr, Smolnica, realność 
wiejska,

c) lwh, 142 ks, gr. Smolnica, rea lność  
wiejska.

W artość szacunkow a: 
ad a) 5943 kor. 94 hal.,  
ad b j  7376 kor. 82 hal.,  
ad c) 7755 kor. 81 hal.
Najniższa ofer ta :  
ad a) 3963 kor., 
ad b) 4918 kor., 
ad c) 5171 kor.
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.

S tary  Sambor, dn ia  16 maja 1914.

L. cz. E. XV. 177,14 (5) (8654)
S trona  zobowiązana L eon  i Zofia Z a ­

torscy.
E d y k t  licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek s trony egzekwującej B e r­

n a rd a  H irta .  odbędzie się dn ia  22" czerwca 
1914 o godzinie 9 przed po łudniem  w b iu­
rze Nr. 92, na  zasadzie obecnie zatwierdzo­
nych w arunków  licytacya nas tępujących  re ­
alności m ie js k ic h :

a) lwh.  857 ks. gr. gm. Stanis ławów, 
całs  r e d n o ś ć  położona przy ul. Gołuchow- 
skiego, w skład  której wchodzą pbud. lk. 
729 I o po w. 8  ar. 65 m=, pbud. lk. 730 o 
pow. 1 ar. 22 m. i pg rn t .  lk. 551/1 o pow- 
51 ar. 04 m s,

h )  l w h .  2086 ks. gr. gm. S tanis ławów, 
cała  r e a l n o ś ć  również przy ul, Gołuchów- 
sk-iego położona o pb. lk. 729,2 o pow. 2 ar, 
70 m.

.Na wszystkich parcelach  budow lanych 
łącznie położonych je s t  5 domów z drzewa
krytych po części gon tam i po części blachą,
dalej 3 domy m urow ane par te row e kryte 
blachą, oraz jeden  budynek  pię trowy muro­
wany b lachą  kryty.

U b ik a c je  i pom ieszkania  ty r h  budyń ' 
ków opisane są  w protokole ocenienia, tudzież 
oznaczone na  dołączonym planie syt.

W a rto ść  sz a c u n k o w a :
ad a) 69.507 kor. 5 h ,
ad b)  16.125 kor. 5 h.
Najniższa oferta w y n o s i : 
ad a) 34.753 kor. 52 h  , 
ad b) 8u62 kor 52 k.
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n i0 

nastąpi .
C. k. sąd obwodowy w S tan is ław ow i0 

jako  sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie ter* 
m ina  licytacyjnego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział XV. 
S tanis ław ów, d D ia  18 kw ietn ia  1914.

L. cz. E .  1416/14 (8 ) (851&)
E d y k t  l icytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia w ierzytelność;
N a  wniosek s trony  egzekwując-j Mary1 

z Petryszczuków H awrysz, odbędzie się do ' 9 
19 czerwca 1914 o godzinie 8  przed poł?* 
dn iem  w biurze Nr, 2 E ynek , na  zasad*'? 
zatw ierdzonych w arunków  licytacya rea lność  
6 8  części lwh. 265 ks. gr.  Słobódka, pgr 
346/13.

W artość  szacunkowa wynosi 1410 k°r'
Najniższa oferta  wynosi 940 kor. .g
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż 111 

nastąpi .
0. k Sąd powiatowy, Oddział IV.
Kuty, dn ia  6  m aja  1914.

Z. Zl. E. VII. 3878/13 (16)
V erste igerugsedik t .  r ej-

A u f  B e tre iben  d e r  F irm a  B r u d e r  Kr

B

i



9
car in  D obruscha durch- dr. A lfred  E udo łf  
A dvokat ia  Konigriitz, f iadet am 19 Ju n i  
1914 um 11 U h r  vonn it tags  bei dem unten  
bezeiehneten  Geriehte, Zim m er Nr. 2, die 
V e r s te ig e ru n g :

a) K ea li ta t  E. Z. 609 Gemeiiide Miku- 
liczyn sam m t Zubehor,

b) hiiłfte der  Bealitiit  E . Z. 2001 Ge- 
m einde Mikuliczyn, sta tt .

Die zur V ers te ige iung  ge langende Lie- 
g enschaften  s i n d :

ad a) a u f  196.870 K., 
ad a) auf  2 0 0 0  K.,
das Zubehor ud a) auf 2500 K. be- 

wertet.
Das g er ings te  Gebot b e t r a g l : 
ad aj 99.165 K„ 
ad aj 1833 K. 32 h.
U n te r  diesem Betrage  f indet ein Ver- 

k au f  n ie h t  statt,
Die V ers te igerungsbed ingungen  und  die 

au f  die L iegenschaf ten  sieh beziehenden 
U rk u n d e n  u, s. w., kónnen  von den Kauf- 
lus t igen  bei dein un ten  bezeichneten  Ge- 
r ich te ,  Z im m er Nr.  21 w ahrend  der Ge- 
sc]iiift.sstunden e ingesehen w erden.

K k. E ez irksgerich t,  Aht. VIT. 
Dela tyn,  am 8 A pril  1914,

L. cz E. 8557/13 ( 1 1 )
E d y k t  licytacyjny.

(8754)

sko,

sko,

sa

D nia  19 czerwca 1914 o godzinie 8 
przed po łudniem  odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr, 29, l ic y ta c ja  r e ­
alności :

n) 1 /2  lwh. 448 gm. M anastersko  225 
s. sadu i roli w dobrej glebie,

b) 1/2 lwh. 101 gm. M anastersko  221 
s, sadn  z domem szafą i karm nik iem ,

c) 5 8  części lwb. 561 gm. M anaste r-  
350 s. ogrodu i roli,
d) 7/8 części lwh. 822 gm. M anaster-  

119 s. ogrodu i roli,
e) lwh. 69 gm, M anaste rsko , 139 s. 

°grodu i roli.
N ieruchomości w ystawione n a  licyiaoy§ 

ocenione, a t o : 
ad a) 225 kor., 
ad b)  1060 kor,, 
ad c) 250 kor., 
ad d) 1 2 0  kor., 
ad ej 140 kor.
Najniższa cena w y n o s i : 
ad a) 150 kor., 
ad b) 707 kor,,  
ad c) 167 kor.,  
ad d) 80 kor., 
a i e) 94 kor.
N a k tóre  to kwoty usta la  się także 

w.&rtość rzeczonych realności jako  podstawę 
n,Ii ie jsz jj licytacyi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kosów, dni a  9 m aja  1914.

b) lwh. 111 ks. gr.  K rasne dom  d re ­
w niany  ze s todołą i g ru n tem  obszarn 6 m. 
262 m .2.

W artość  szacunkowa: 
ad a) 2856 kor.,  
sd b. ld .2 8 6  kor,
Najniższa oferta: 
ad a) 1904 kor,, 
ad b)  6858 kor.
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie 

n? stąpi.
Zarządza się adnotaeyę wyznaczenia te r ­

m inu licytacyjnego.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Bzts..ów, d6 ia 4 maja 1914.

L. cz, E, (9162)62/14 (4)
E d y k t  licytacyjny.

D nia  22 czerwca 1914 o godzinie 3 30 
po południu  w sądzie niżej wym ienionym  w 
biurze Nr. 4 w A ndrychow ie l ic y ta c ja  1 /4  
części realności lwh i4 2  i 1/16 części re a l ­
ności lwh, 334 gm. Sułkowice M ary i P łon -  
kowej w łasnych.

Nieruchomości w ystawione na  licytacyę 
są ocenione n a  3415 kor. 87 h.

Najniższa cena wynosi _ 2277 kor. 25 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż n ie  przyjdzie 
do skutku,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
A ndrychów , 15 maja 1914.

L. cz. E. 246/14 (4) (8756)
E dyk t  licytacyjny _ 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek s trony  egzekwującej Spółki 

oszczędności i pożyczek w P o rę b ie -Ż e g o ty  
przez adw. dra  J .  B anneta  w Krzeszowicach, 
odbędzie się  dnia 20 czerwca 19L4 o godz. 
9 przed p o łu d n io m  w biurze N r.  2 n a  zasa­
dzie zatwierdzonych warunków nas tępujących  
r e a ln o śc i :

137 ks, gr.
stwo

poniżej tej ceny sprzedaż n ie  przyjdzie do 
skutku.

W arunk i l icy tacy jne ,  k tóre  się ni- 
n iejszem zatwierdza i odnoszące się  do 
tej nieruchomości dokum enta (w yciąg  tabu

ad b) 2500 kor. 
Najniższa o ferta : 
ad a) 2767 kor., 
ad b) 1667 kor. 
Do realności lwh...............  . ,   512 tej samf-j ks. g r

la rny ,  wyciąg katastra lny,  protokoły ocen ie -i  należą nas tępujące  przynależności: 14 sztuk 
n ia  i t. d.), może każdy, mający chęć kupie- dębów, oszacowanych n a  40 kor., zsś do re-

Brodła gospodar- 

B rod ła  gospodar-

L. E. (8905.)584/13
E dyk t  l icytacyjny. !

2 , Na żądanie M ikołaja  P iszka w Mokrem, j 
adw ^ '0n6&° Przez a(lw. dr. A leksandrowicza, j 
e ' w Bukowskn, odbędzie się dn ia  2 2 -go ’ 
w sr ®ea 1914 o godzinie 9 p iz -d  południem  i 
bcvt u Nej wym ienionym , w biurze Nr, 11 I
^ n k r e ^ 8 r e a *n o a c i  k s ' & r • S , n ' u ) r j

tac,v ^ Ieru«K°mośó la  wystawiona n a  licy- j 
468-*1 6eeil ' ona na  550 kor. 

ajniższa cena wynosi 550 koron, po j 
sprzedaż nie przyjdzie do

a) lwh. 
rolne,
b) lwh. 362 ks. gr.

stwo rolne.
W artość szacunkowa: 
ad a) 500 kor. 
ad b) 1568 kor.
Najniższa o f e r t a : 
a d ' a )  333 kor. 33 h., 
ad b) 1045 kor. 33 h.
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż nie 

nastąpi .
C. k. sąd tutejszy jako  sąd h ipoteczny 

zanotuje wyznaczenie te rm inu  licytacyjnego. 
0. i  Sąd powiatowy, Oddział III. 
Krzeszowice, dn ia  24 kw ie tn ia  1914.

ma, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr.  22.

Takie prawa, wobec k tórych  n in ie jsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
te rm in ie  licytacyjnym, inaczej roszczenia te  
go rodzaju co do sainej n ieruchom ości n ie  
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla k tórych  jak ie  p ra w a  lub 
ciężary n a  powyższej n ieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
w ania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedyn ie  przez przybicie n a  tab licy  są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i n ie  wskażą tem uż są- 

pełnom oenika do doręczeń, w siedzibie 
zamieszkałego.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Zborów, dnia 16 m aja  1914.

dowi
sądu

(9540)L. cz. E . 1213/12 (31)
E d y k t  licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek s trony egzekwującej Rasy 

sierocej c. k. Sądu powiatowego w S tarym  
Samborze, odbędzie się dnia 9 czerwca 1914 
o godzinie 11 przed południ m w biurze Nr. 
21 II. p., n a  zasadzie już zatwierdzonych 
w aruuków  relicytacya rea lności :  lwh. 1619 
ks, gr. Stary Sam bor cała rea lność  miejska,

W artość szacunkowa 15.524 kor.
Najniższa oferta 7762 kor.
Do realności lwh. 1819 ks. gr, S ta ry  

Sam bor należą przynależności oszacowane n a  
324 kor.

Poniżej najniższej oferty  sprzedaż 
nastąpi.

O. k. Sąd powiatowy, Oudział V.
S tary Sambor, dn ia  2 maja 1914.

acowanyc
alności lwh. 19 liche ogrodzenie około 150 
m. i 14 szczepów m łodych, oszacowane na  
50 kor.

Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie 
nastąpi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział XXVI. 
Drohobycz, dnia 8  m aja  1914.

L. cz. E .  338/14 (9306)
E d y k t  licytacyjny.

Na wniosek s trony egzekwującej Nach- 
m ana G inigera  odbędzie się dnia 19 czerwca 
1914 o godzinie 4 po południem w biurze 
Nr, 4, na  zasadziejuż zatwierdzonych w aru n ­
ków licytaeya 1/4 realności lwh, 413 ks. gr. 
Zah-sie, rola.

W artość szacunkowa 90 kor.
Najniższa oferta 60 kor.
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Mielnica, dnia 14 m aja  1914.

m e

(8 6 5 2 )!

cenytej 
skutku.

tei nio»ar.Uuki licytacyjne i o 
larny ^ ck°niości dokum enta  
n ia  k a tas t ra lny ,  protokoły ocenie

.0  Kioże każdy, mający chęć kupie- 
' łj^eć podczas godzia urzędowych 

C w ym ienionym , w b iu r z e N r .  i l -  
■ Sąd powiatowy, Oddział III.

odnoszące się do 
(wyciąg tabu-

L. cz. E . V. 4747/13
E d y k t  licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Aa wniosek s t ro n y  egzekwującej E d ­

m unda Jiauzrnajera odbędzie się dnia 19 
czerwca 1914 o godzinie 8  przed po łudniem  
w biurze Nr. 92, n a  zasadzie obecnie zatw ier­
dzonych w arunków  licytaeya realności lwh. 
605 ks, gr. gm iny  K n ih in in  cała realnośćć 
składająca się z pbud. lk. 222 o pow. 7 ar 
19 m .2, n a  której położone są dwa domy p a r ­
terowe d rew niano  m ieszkalne i budynek  go ­
spodarczy opisane hliżęj w protokole oszaco­
wania.

W artość  szacunkowa 17.690 kor.
Najniższa oferta  8800 k r.
C k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Stanis ławów , dn ia  30 kwietnia 1914.

Buk °wsko, dnia 27 kw ietn ia  1914.

cz.

D

939/14

E d y k t  licytacyjny.
( 9 2 0 1 ) j

nia
Przed Dni*1,/ £°  czerwca 1914 o godzinie

ytacvT, U 016111 odbędzie się w biurze Nr. V. 
ko 0 s tę p u ją c y c h  realności całej lwh. 

g run t.  Dunajów.
artość szacunkowa wynosi 450 kor. 

j^ajniższa oferta 300 kor. 
pj°mżej najniższej oferty  sprzedaż nic

C b-p - k. Sąd powiatowy. Oddział V. 
rzetnyślauy, dn ia  16 m aja  1914.

L. cz- E (9284)
oraz

V. 17/14
E d y k t  l icytacyjny

R w a n ie  do zgłoszenia wierzytelności, 
cm Tn r ° oa  z°bow iązana J a n  Kapusta i M&r- 

Kluż w K rasnem . 1

6 BZczedn„Wai0sek s t r 0Qy! egzekwującej Ka«y 
dnia 1 raiast a Ezeszowa, odbędzie się 
łudniem CZefw ca  1914 ogodzinie 9 przed po- 
cnie Zał ^  hiurze Nr. 41, na  zasadzie obe- 
steDiiiaoWl,er^ Z0nych  warunków licytaeya na- 

a f  ^ rea lności:
Wnianv ‘ ks. gr. K rasne dom dre- 

“ z g run tem  obszaru 628 m.*,

L, cz. E . 3577/13 (4 ) , (9318)
S trona zobowiązana M ichał Jacków  syn 

Fed ia  w Broszniowie.
Edyk t licytacyjny , .

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzył lnosci.
N a wniosek s t rony  egzekwującej Jakóba 

W uhrraanna  w Dolinie, odbędzie się dnia 19 
czerwca 1914 o godzinie 9 przed południem 
w biurze Nr. 10, na  zasadzie niniejszem za­
twierdzonych w arunków licytaeya realności 
lwh. 853 ks. gr. Broszniów pgr. i pb-

W artość szacunkowa 1322 k r. 95 h,, 
przyn 806 kor., razem 2128 kor. 95 h. 

Najniższa oferta 1419 kor. 30 h.
Do realności powyżej należą następujące 

przynależności: dom, stodoła i drzewa owe- 
cow e oszacowane n a  806 kor.

Poniżej najniższej oferty  sprzedaz n ie

n ' St% .  k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
E o in ia tó w , dnia  15 maja 1914.

L. cz. E. 798/14 (4) (9547)
£Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Zborowie zastąpionego przez adw. dr. Wa- 
cyka, odbędzie się dnia 26 czerwca 1914 o 
o-odzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 12 w Zborowie 
licytaeya realności obj. lwh. 271 ks. gr. gm- 
kat Żsbiń wraz budynkam i.

N ieruchomość ta wystawiona na  hcyta- 
cv§ Jest 0 CeQ>0n a n a  2750 kor.

Najniższa cena wynosi 1833 kor. 12 h.,

L. cz. E. I. 390/14 ( 6 ) (9528)
E d y k t  licytacyjny.

Na wniosek s trony egzekwującej Leiby 
D eutschera  w Eożniatowie odbędzie się doia 
15 czerwca 1914 o godzinie 8  przed połu­
dniem  w S. I , na  zasadzie obecnie za tw ier­
dzonych warunków licytaeya nas tępujących 
realności :

a) 3 4 lwh. 287 ks. gr. gm, Z.-wadks, 
rola w niw ie  koło Zamku i na  Kamieniu,

b) lwh.  466 ks. gr. gin. Zawadka, rola 
i łąka  w niwie Ogrody,

e) lwh. 288 ks. gr. gm. Zawadka, role, 
łąki i pas tw iska w niw ie n a  górze koło Zam 
bu i n a  Kamieniu i t. d,

W artość szacunkowa: 
ad a) 600 kor,, 
ad b) 160 kor,,  
ad c) 1240 kor,
Najniższa o ferta : 
ad a) 400 kor.,
ad bj 106 kor. 6 6  1).,
sd  c) 826 kor. 6 6  h. .
Poniżej najniższej oferty  sprzedaz nie

nastąpi.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych  n ie/uchom ości dokum enta  (wyciąg ta­
bularny, w yc;ąg  katastra lny ,  protokoły oce­
n ien ia  i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
ma przejrzeć podczas godzin urzędowych.

Takie prawya, wobec których n in ie j ­
sza licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić" do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym  te rm in ie  licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej Deruchomo- 
śei n ie  m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla k lórych jakie praw a lub 
ciężary n a  powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
w ania licytacyjnego pow staną,  zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jed y n ie  przez przybicie na  tablicy są 
dowej, je ś li  n ie  mieszkają w okręgu sądu 
niżej wym ieniou-go i n ie  wskażą temuż i 
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I,
K. łusz, dnia 13 maja 1 914.

L  cz, E. 527 13 (18) (8507)
E dyk t  licytacyjny.

Na wniosek Banku krajowego Królestwa 
Galicyi i Lodomcryi z W. Ks, Krakowskiem 

! j]n, stałego funduszu przemysłowego przez 
' adw. dr. Włodzimierza Godlewskiego we Lwo­

wie odbędzie się dnia 19 czerwca 1914 o 
godzin e 9 30 przed południem w sali Nr. II. 
licytaeya lwh 2611 ks. gr. Ja ros ław , rea l­
ność z fabryką mydła w obszarze 2290 in a, 
obejmująca budynek mieszkalny drew niany  
z m urow aną dobudówką, murowany budynek 
fabryczny jednopiętrow y, budynek parterowy 
murowany i inne budynki, m urow aną s tu ­
dnię i t. p. oraz maszyny i przyrządy fabry- 
czn Si

W artość szacunkowa 140.454 kor.
Najniższa cena wynosi 70.227 kor.
Poniżej najniższej o le rty  sprzedaż 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Jarosław , duia 21 kwietnia 1914.

5 h. 
2 h. 
nie

L. cz. E . 256/14 (5) (8958)
Edykt licytacyjny.

Dnia 19 czerwca 1914 o godzinie 8-30 
przed południem w biurze Nr. 24 odbędzie 
się w sądzie, tutejszym licytaeya realności 
lwh. 167 ks. gr. gm. kat. Brody objętej, Ka­
rola W yrw y własnej.

C- na  szacunkowa wynosi 15.592 kor.
Najniższa oferta 8659 kor. 67 h.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Kai wary a, 8  maja 1914.

L. (8402)cz. E . VII. 196/14 (5)
E dyk t  licytacyjny.

D nia  20 czerwca 1914 o godz. 11 rano 
sprzedaną zostanie n a  publicznej licytacyi w 
podpisanym  sądzie, biuro Nr. 4, realność 
lwh. 193 gm. Bobrowniki wielkie.

Nieruchomość tę oceniono na  1900 kor. 
Najniższa oferta, poniżej której sprzedaż 

m e  przyjdzie do skutku wynosi 1266 koron 
6 6  hal.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Tarnów, 25 kw ietn ia  1014,

L. cz, (9523)E. 3229/13 ( 6 )
E dyk t  l icytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek s trony egzekwującej Naci 

z H urbów  Stecyk w S tasy l i  odbędzie się 
dnia 15 czerwca 1914 o godzinie 9 przed 
południem w biurze Nr. 78, n a  zasadzie obe­
cnie zatwierdzonych w arunków  licytaeya na­
stępujących rea lności :

a) lwh. 19 ks, gr. Stanyla,\ gospodar­
stwo wiejskie, obejmujące przeszło 2 morgi 
pola ornego i łąk  oraz budynki gospodarskie,

b) lwh. 512 ks. gr. Stanyla, g ru n t  orny 
obszaru 2  morgów z przynależytościami.

W artość szacunkowa:
ad a) 4159 kor.,

cz. E. V. 7155/13 (7) (9285)
S trona zobowiązana: A b rah am  F r ie d ­

man i Kendla F riedm an .
E d y k t  l icytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek s trony  egzekwującej Towa­

rzystw a fakturowego i eskontowego w Kne­
szowie odbędzie się dn ia  2 2  czerwca 1914 o 
godzinie 9 przed południem, w biurze Nr. 41, 
n a  zasadzie obecnie zatwierdzonych warun- 
k ó w  licytaeya realności lwh. 1193 ks. gr. 
Ezeszów, parcele  budow lane o powierzchni 
445 m 2 z p ię trow ą kam ienicą o zabudowanej 
powierzchni 293 m 2 przy ulicy Bartosza w 
Ezeszowie.

W srto ść  szacunkowa 54.250 kor.
Najniższa oferta 27.125 kor.
Do realności lwh. 1193 ks. gr. gm iny  

Ezeszów należą następujące p rzyna leżnośc i: 
p a rkan  i 2  pompy.

Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie  
nastąpi.

O. k. sąd obwodowy w Ezeszowie jako 
sąd h ipoteczny zanotuje wyznaczenie term inu 
licytacyjnego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Ezeszów, dn ia  5 maja 1914.

(9519)L, cz. E. 22/14
E d y k t  licytacyjny.

Dnia 6 -go lipca 1914 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej w y m ie n io n y m 'w  
biurze Nr. 9, odbędzie się l icy taeya ;



a) całej realności, dom czynszowy, obj, 
lwh. 1381 gm. Borszczów i

b) połowy lw h. 1667 tejże gm iny (u-
lica).

W artość szacunkowa: 
ad aj 21.259 kor. 76 h , 
ad b; 200 kor.
Najniższa oferta, poniżej której sprze­

daż do skutku nie przyjdzie, w y n o s i: 
ad a) 10.629 kor. 88 h., 
ad b) 100 kor.
W arunki licytacyjne i in ne odnośne 

dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym w biurze Nr. 25, Oddz. VI.

Takie prawa wobec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić  do sądu najpóźniej przy term inie licyta­
cyjnym, inaczej roszczenia tego rodzaju co 
do samej nieruchom ości n ie m ogłyby być 
już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
w ania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie m ieszkają w okręgu sądu 
niżej w ym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Borszczów, dnia 8 maja 1914.

L. cz. E . 199/14 (8) (9536)
Edykt licytacyjny.

N a żądanie Judy Baumwalda w Zako- 
morzu odbędzie się  dnia 22 czerwca 1914 o 
godzinie 9 przed południem  w sądzie niżej 
w ym ienionym  w biurze Nr. 2, licytacya:

a) 1 /4  z 1/12, 1/2 z 1 4  z 1 /12. 1 /3  z 
2/12, 1 /2  z 1/3 z 2/12, 1 /4  z 1/12, 1 /2  z 4 4  
z 1/12, 1/3 z 2 /12  i 1/2 z 1/3 z 2/12 części 
realności lwh. 6 gm iny Zakomarze,

b) 1/2 z 1/2 realności lwh. 353,
c) całej realności lwh. 383,
df połow y realności lw h. 442,
e) 1/4 i 1/2 z 1/4, 1/4 i 1/2 z 1/4 i 1 /4  

części realności lw h. 514  i
f)  całej realności lwh. 615 gm. Zako­

marze, ś. p. Illsa  W oronawskiego w łasnych.
N ieruchom ości te w ystawione na licy- 

tacyę są ocenione : *
ad a) 11/48 części lwh. 6 gm . Zaku- 

marze na 593 kor. 23 h.,
ad b) 1/4 lw h. 353 gm. Zakomarze na 

73 kor. 75 h„
ad c) 1/4 lwh. 383 gm . Zakomarze na 

36 kor.,
ad d) 1 /2  lwh. 442 gm. Zakomarze na 

153 kor.,
ad e) całej lwh. 514 gm. Zakomarze 

na 523 kor.,
f) całej lwh. 615 gm. Zakomarze na 

893 kor. 60 h.
Najniższa cena w ynosi: 
ad a) 395 kor. 48 h., 
ad b) 49  kor. 16 h., 
ad c) 24 kor.,
ad d) 102 kor.,
ad e) 348 kor. 66 h.,
ad f) 595 kor. 72 h.
Poniżej tych  cen sprzedaż n ie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, które się  niniej­

szem zatwierdza i odnoszące się  do tej 
nieruchum ości dokumenta (w yciąg tabularny, 
w yciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
w ym ienionym , w biurze Nr. 2.

Takie prawa, wobec których m niejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym  
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego  
rodzaju co do samej nieruch sm cści n ie mo­
głyb y być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jed ynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, je ś li n ie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie  
sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Olesko, dnia 10 maja 1914.

D. cz. E. 5357/13 (6 ) (9393)
Edykt licytacyjny.

Dnia 22-go lipca, 1914 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżuj wym ienio­
nym  w biurze Nr. sali 2, odbędzie się  licy ­
tacya:

 ̂a) połowyrealności lw h. 428  gm. Stale, 
składającej s ię  z pgr. 497/1 obszaru 27 ar.
55 m .2,

b) całej realności lw h. 807 gm. Stale,
„ N V e.j s ‘§ z PSr- łącznego obszaru 25 

ar. 68 m .2,
. c) realności lw h. 1008 gm. Stale, sk ła­

dającej się z pgrt. 95911 obszaru 62 ar. 47 
m. kw.

Nieruchom ości te ocen iono: i

ad a) na 150 kor.,
ad b) na 400 kor.
ad c) na 800  kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 100 kor., 
ad b) 266 kor. 67 h.
ad c) 533 kor. 32 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  

nastąpi.
Dokumenta powyższe można przejrzeć 

w biurze Nr. 4.
Takie prawa wobec których niniejsza

licytacya byłaby niedopuszczalną, należy
zgłosić do sądu najpóźniej do dnia licytacyi.

C. k. Sąd powiatowy Oddział IV.
Tarnobrzeg, 21 maja 1914.

L. cz. E . 289/14 (6 ) (9322)
Edykt licytacyjny,

D nia 24 czerwca 1914 o godzinie 11 
przed południem  w sądzie niżej wym ienionym  
w biurze Nr. sali 2, odbędzie się  licytacya  
realności lwh. 115 gm . Chm ielów, składa­
jącej się  z pb. i gr. łącznego obszaru 1 ar. 
79 m 2, oraz domu, stodoły, studni.

Nieruchom ość tę oszacowano na 303 
kor. 50 h.

Najniższa oferta 202 kor. 32 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  

nastąpi.
Dokum enta powyższe m ożna przejrzeć 

w biurze Nr. 4.
Takie prawa wobec których niniejsza  

licytacya byłaby niedoposzczalną — należy  
zgłosić do sądu najpóźniej do dnia licytacyi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Tarnobrzeg, dnia 19 maja 1914.

L. cz. E . 2313/13 (9530)
Edykt licytacyjny.

D nia 23 czerwca 1914 o godz. 9 rano 
odbędzie się  w sądzie tutejszym biuro Nr. 19 
licy tacya :

a) całej realności lw h. 1802 gm iny  
Lubaczów i

b) połow y realności lwh. 3346 gm iny  
Lubaczów zpn., a to domem parterowym m u­
rowanym cegłą  czarną, blachą kryty.

Nieruchom ości powyższe ocen ion o: 
ad a) 300 kor., 
ad b) 4900 kor.
Najniższa oferta niżej której sprzedaż 

nie nastąpi w y n o s i: 
ad a) 200 kor., 
ad b) 2450 kor.
W artość budynków 6000 kor.
W arunki licytacyjne i inne odnośne do­

kumenta przejrzeć można w tut. sądzie w 
sali Nr. 21.

Takie prawa, w obec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym  
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchom ości nie 
m ogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach  
bądź obecnie już istn ieją, bądź w toku po­
stępow ania licytacyjnego powstaną, zawiada­
m iane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
cliay sądowej, jeśli n ie m ieszkają w okręgu 
sądu niżej w ym ienionego i n ie wskażą temuż 
sądowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzi­
b ie sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy. Oddział III. 
Lubaczów, dnia 28  listopada 1913.

L. cz. E . 3392/13 (9521 1 - 3 ,
Edykt licytacyjny, 

oraz wezwanie do zgłoszenia w ierzytelności.
Na w niosek strony egzekwującej G ali­

cyjskiego Funduszu krajowego we Lwowie, 
odbędzie się  dnia 9 lipca 1914 o godzinie 10 
przed południem w biurze Nr. II , na zasa­
dzie zatwierdzonych warunków licytacya re­
alności : lw h. 520 ks. gr. Kędzierzawce go­
spodarstwo w iejskie składającej się  z domu 
krytego blachą, stajni, komory i pola.

Wartość szacunkowa 1772 kor.
Najniższa oferta 1181 kor. 32 h.
Do realności lwh. 520 ks. gr. Kędzie­

rzawce należą następujące przynależności: 
sztachety i lodownia oszacowane na 132 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  
nastąpi. ,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Busk, dnia 11 maja 1914.

L. cz. E. 499 .14  (5 )  (9546)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Dąbrowie, odbędzie się  dnia 19 czerwca 
1914 o godzinie 10 przed południem  w są­
dzie niżt-j w ym ienionym  w biurze Nr. 4 w 
Żabnie licytacya w lh. 249 gm. Kłyż obejmu­
jącej l prbud. 5 pgrt. o obszarze 43 a. 73 m 2.

Nieruchom ość w ystawiona na licytacyę  
jest oceniona na 2679 kor,

Najniższa cena w ynosi 1786 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które równocześnie

się  zatwierdza i odnoszące s ię  do tej n ie­
ruchomości dokumenta (w yciąg tabularny, 
w yciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d.), może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w  są­
dzie niżej wym ienionym , w biurze Nr. 4,

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić  do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym  term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
n ia tego rodzaju co do samej nieruchom o­
ści n ie  m ogłyby być już ze skutkiem  podno 
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istn ieją bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jed yn ie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie mieszkają w  okręgu sądu ni­
żej w ym ienionego i n ie wykażą temuż sądo­
wi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

Żabno, dnia 1 maja 1914.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.

L. cz. E . 19/14 _ (9520 1— 3)
Edykt licytacyjny  

oraz w ezwanie do zgłoszenia w ierzytelności.
Na w niosek strony egzekwującej Maryi 

K isił odbędzie się  dnia 9 lipca 1914 o godz. 
10 przed południem  w biurze Nr. 2, na zasa­
dzie zatwierdzonych warunków licytacya na­
stępujących rea ln o śc i:

aj lwh. 2 /6  146 ks. gr. Grabowa go ­
spodarstwo w iejskie,

b) lwh. 1/6 147 ks. gr. Grabowa go­
spodarstwo wiejskie,

c) lwh. 1/4 296 ks. gr. Grabowa g o ­
spodarstwo wiejskie,

d) lwh. 1/2 615 ks. gr. Grabowa go­
spodarstwo wiejskie.

Wartość szacunkow a: 
ad a) 94 kor., 
ad b) 232 kor. 72 h.,
ad c) 212 kor. 50 h.,
ad d) 378 kor. 72 h.
Najniższa oferta: 
ad a) 62 kor. 67 h.,{ 
ad b) 155  kor. 16 h.
ad c) 140 kor. 74 h.,
ad d) 252 kor. 34 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Busk, dnia 22 maja 1914.

L. cz. E . 3818/13  (11) (9344)
Edykt licytacyjny.

Dnia 15-go .lipca 1914 o godzinie 9 
przed południem  odbędzie się  w  sądzie niżej 
wym ienionym  w biurze Nr. sali 2, licytacya:

a) połowy realności lwh. 421 ks gr. 
gm. M achów objętej składającej się  z pgr. 
208/1, 204/1 obszaru 5 ha, 52 ar. 56 m .2,

b) połowy realności lw h. 422 ks, gr. 
gm iny M achów objętej składającej się z pgr. 
146/23 obszaru 51 ar. 25 m .2.

P ołow y nieruchom ości tych oszacowano: 
ad a) na 2575 kor. 87 h., 
ad b) na 618 kor. 18 h.
Najniższa oferta: 
ad a) 1717 kor. 24 h., 
ad b) 412 kor. 12 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Dokumenta powyższe można przejrzeć 

w biurze Nr. 4.
Takie prawa, wobec których niniejsza  

licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej do dnia licytacyi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. IV. 
Tarnobrzeg, 19 maja 1914.

L. cz. E. 64/14 (8 ) (9525 1 - 2
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Grzegorza Juchy, zastąpio­
nego przez adw. dr. E m ila  Reika, odbędzie 
się  dnia 8 czerwca 1914 o godzinie 9 przed 
południem  w sądzie niżej w ym ienionym  w 
biurze Nr. 6 w G łogowie licytacya 1/3 części 
realności lwh. 35 ks. gr. Bratkowice zobowią­
zanego Jakóba R ogali w łasnych, składającej 
się  z p. gr. i bud. o obszarze 6 morgów 468  
s 2 z budynkiem m ieszkalnym  drewnianym  i 
stodołą, wraz z przynależuościam i, składają- 
cemi się  z 100 kg. w ysianego żyta i studni.

Nieruchom ości powyższej 1/3 części wy­
stawiona na licytacyę jest oceniona przy u- 
względnieniu  prawa dożywotniego użytkowa­
nia na 1164 kor. 32 hal., przynależności zaś 
na 9 kor. 33 hal.

Najniższa cena w ynosi 782 kor. 43 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie 

do skutku.
C. k. Sąd powiatowy. Oddział III.
Głogów, dnia 30 kwietnia 1914.

L. cz. E. 225 /14  (9531 1 - 2 )
Edykt licytacyjny  

oraz w ezwanie do zgłoszenia w ierzytelności.
Na w niosek strony egzekwującej Towa­

rzystwa handlow ego w M ielnicy odbędzie s ię  I

dnia 19 czerwca 1914 o godzinie 4 po po­
łudniem  w biurze N r. 4, na zasadzie już za­
twierdzonych warunków licytacya następują­
cych realności :

a) lwh. 209 ks. gr. N iwra rola,
b) lwh. 729 ks. gr. N iw ra rola i parc. 

budowlana,
c) lwh. 763 ks. gr. N iwra rola. 
W artość szacunkowa:
ad a) 13089 kor., 
ad b) 4090  kor., 
ad c) 3300 kor.
Najniższa oferta:
«d a) 8726 kor., 
ad b) 2726 kor. 67 h., 
ad c) 2200 kor.
Do realności lw h. 209 i 729 ks. gr. 

N iw ra należą następm ące przynależności: 68  
drzew owocowych, 500 wierzb i łóz, 50 osik  
i 20 innego rodzaju drzew oszacowane na 
519 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
M ielnica dnia 14 maja 1914.

L. cz. E . 1376/13 (21) (9537)
Edykt licytacyjny.

N a żądanie Kasy zaliczkowej w Złoczo­
wie, filii w Olesku, odbedzie się  dnia 15 czer­
wca 1914 o godzinie 10 przed południem  w 
sądzie niżej w ym ienionym  w biurze Nr. 2, 
re licy tacya:

a) 1/2 z 1 /4  lwh. 1,
b) 1/2 z 1 /4  lwh. 2,
c) 1 /2  lwh. 4,
d) 1/2 z 3/6 lwh. 5 gm iny Konty w ła ­

snych A nny A nd uszczyszyn zam. W aśków.
Nieruchom ości wystawione na licytacyę  

są ocenione:
ad a) na 1403 kor. 50 h., 
ad b) na 56 kor. 25 h., 
ad c) na 152 kor., 
ad d) na 188 kor. 25 h.
Najniższa cena w y n o s i: 
ad a) 701 kor. 75 h„ 
ad b) 28 kor. 13 h., 
ad c) 76 kor,, 
ad d) 94 kor. 13 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, które niniejszem  

się zatwierdza i odnoszące się  do tych n ie­
ruchomości dokumenta (w yciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t.
d.), może każdy, mający chęć kupienia, przej­
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 2.

Takie prawa, wobec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić w sądzie najpóźniej na wyznaczonym  
term inie licytacyjnym  przed rozpoczęciem  li- | 
cytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co do 
samej nieruchom ości n ie m iałyby już zna­
czenia.

Osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach i 
bądź obecnm są już wpisane, bądź w toku 
postępowania licytacyjnego powstaną, zav ia- 
domi się o dalszych wydarzeniach tego po­
stępowania tylko przez ogłoszen ie na tablicy  
sądowej, jeś li n ie mieszkają w okręgu tego  
sądu i n ie wskażą mu pełnom ocnika do do­
ręczeń w siedzibie sądu zam ieszkałego.

W yznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzm iankowanych nierucho­
mości.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Olesko, dnia 11 maja 1914.

L. cz. E. 774/13 (8906)
Edykt licytacyjny.

N a żądanie Iwana Riopko w W isłoku, 
zastąpionego przez adw. dr. Sawinka w Sa- 
noku, odbędzie się  dnia 19 czerwca 1914 <j 
godzinie 9 przed południem  w sądzie niżej 
wym ienionym  w biurze Nr. 11 licytacya:

a) 6 /24 części realności wraz z budyH' 
kiem lwh. 404 ks. gr. gm. W isłok,

b) 6/24 części lwh. 405 ks. gr. gm- (
W isłok,

c) 6,96 części lwh. 406 ks. gr. giu-
W isłok,

d) 6/24 części lw h. 620 ks. gr. giu- j
W isłok.

Nieruchom ości w ystawione na licytacj?  
są ocenione :

ad a) na 427 kor. 42 h., 
ad b) na 62 kor. 10 h., 
ad c) na 40 kor. 38 h., 
ad d) na 330 kor. 67 h.
Najniższa cena w ynosi 573 kor. 76 b ’ 

poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie u°
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące s*?
do tych nieruchom ości dokumenta (wyci$» 
tabularny, w yciąg katastralny, protokoły o ^  
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć kup1̂  
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych . 
sądzie niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 1

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III 
Bukowsko, dnia 29 kw ietnia 1914.
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L. cz. IX. 691 (9227 8 - 8 )

O b w i e s z c z e n i e .
W  celu oddania w przedsiębiorstwo 

dostawy szutru n a  gościńce państw ow e w 
bia lskim  okręgu budowniczym w latach 1915, 
1916 i 1917 odbędzie się dn ia  10 czerwca 
1914 w c. k. S tarostw ie  w Białej licytacya 
ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w r. 1914 do­
stawić się mającego wynoszą:

za 6678 m 3 szutru w kwocie 57.871 
koron 98 bal.

Ogólne i szczegółowe w arunki i prze­
g ląd  dostawić się mającego szutru przejrzane 
być m ogą w godzinach urzędowych w wy- 
m ien ionem  c. k. Starostwie, gdzie także 
w wyżej oznaczonym dniu najpóźniej do 
godziny 1 2 -tej w po łudnie  wnoszone być 
m ają  oferty, sporządzone n a  b lankietach u rzę­
dowych, k tórych  c. k. Starostwo bezpła tn ie  
udzieli , a zaopatrzone m arką  stem plową na  1 
kor. i we wadyum wynoszące 5 prc. kwoty 
fiskalnej z wyrażaniem cen jednostkow ych 
nie tylko cyframi ale i l iterami.

Oferent w in ien  na b lankiecie we w ła- 
ściwem miejscu podać nazwę kamieniołomu, 
szutrow iska i ofiarowaną cenę jednostkow ą 
bez żadnych dopisków, wreszcie położyć datę 
i podpisać ofertę im ieniem  i nazwiskiem.

Oferty niedotyezące wyłącznie rozwozu 
m a te rya łu  dostarczonego koleją z poszcze­
gólnych stacyi kolejowych po gościńcu wzglę­
dnie p lacach składowych wnoszone być mają 
n a  każdy kam ieniołom lub szutrowisko oso­
bno, albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi 
bezwarunkowo według poszczególnych kam ie­
niołomów lub szutrowisk.

To samo dotyczy ofert co do samego 
rozwozu z tą  różnicą, że należy je  wnosić 
dla każdej stacyi kolejowej osobno.

Oferty nie sporządzone na  b lankietach  
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko­
m is ję  przeprowadzająca licytacyę zwrócone, 
zaś po te rm in ie  licytacyi n ie  będą oferty 
przyjmowane.

Rozstrzygnięcie o wyniku licytacyi za­
strzega się c. k. .Namiestnictwu.

Z c. k. Namiestn ictwa.
Lwów, dn ia  18 m aja  1914.

: n ie  sporządzone ściśle w sposób przepisany, 
j opiewające n a  częściową dostawę lub zaopa­

trzone dopiskami, nie będą uwzględnione.
Z c. k. N am iestn ictwa.

Lwów, dnia 24 m aja  1914.
Za c. k. N am ies tn ik a :

B 1 u m w. r.

U W A G A : Oferta łączna wniesiona przez 
więcej niż je d n ą  osobę mu zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się so lidar -1  
nie  co do oferty. Nadto należy wymienić 
osobę upełnom ocnioną do za ła tw ien ia  całego 
in te resu  dostawy i odbioru zapłaty w za s tę p ­
stw ie wszystkich współoferentów.

(W zór oferty).

S tempel 
na  1 koronę

Mocą

O f e r t a .

L. N. V III  b 1187/51 (9477 1 - 3 )
Rozpisanie konkursu.

Celem zabezpieczenia dostawy m aterya- 
łów faszynowych do budowli wodnych na 
Sanie od Nozdrzca km. 241 do Bachorza 
km. 2 2 1  w ykonać się mających w la­
tach 1914, 1915, 1916 i 1917 t. j. począwszy 
od 1 lipca 1914 do 81 g rudn ia  1917 odbę­
dzie się dn ia  19 czerwca 1914 o godzinie 12 
w południe rozprawa ofertowa w c. k. Kie- 
low/ńe tw ie  regulacyi górnego Sanu w P rz e­
myślu, p rzy której mogą być obecni oferenci.

. Uość w powyższym czasie dostawić się 
■y-icych m ateryaiów  w y n o s i :

16.000 m . 3 faszyn wiklowycb,
. ' j  -^0 0  m . 3 faszyn lasowycb, 

n P 0 0  sztuk kołków faszynowych.
, °dana  ilość m aterya iów  m a być w po­

wyższym okresie czasu z zastrzeżeniem po- 
anem w § 5 ogólnych w arunków  dostawy 
<)starczona do budowy w częściach i w te r ­

m inach  oznaczonych przez c. k. Kierownictwo 
regulacyi górnego Sanu w Przem yślu  i może 
hfh W r ^Z-’C P°trzeby 0 50 prc. zwiększoną 
7ip Z!I?I1?ej szoiią, przedsiębiorca jednak  w ra- 
szei zenia dostawy nie może żadaćw yż-  
starezono *  w'Sksze.i *} '
p re tensy j '  do F n» j ,  1C “ b,le  Jakl,' t!kt,1i  ' 

L , i  w G “'

nack  urzędowych w wymienionem c. k. Kie­
rownictw ie regulacyi, gdzie także do godziny 
1 2  w po łudnie  oznaczonego n a  rozp raw  ę dnia, 
n iają być wnoszone oferty, sporządzone ści­
słe w edług  przepisanego wzoru, zaopatrzone 
znaczkiem stemplowym n a  l koronę przy 
dołączeniu dowodu złożenia w adyum  w kwo­
cie 2 0 0 0  kor. w gotówce lub w p ap ie ra c h  
wartościowych odpowiadających wymogom 
podanym  w ogólnych w arunkach  dostawy. 
Wadyum złożyć należy w odnośnem  Kiero­
wnictwie regulacyi.

W  ofercie sporządzonej w edług  poda­
nego wzoru, ma być podana w walucie koro- 
nowej cena za:

1 m . 3 (jeden m etr  sześcienny) faszyn
wiklowycb,
I  ̂ 1 m.® ((jeden m e tr  sześcienny) faszyn

1 sztukę (jedną sztukę) k o łk a  fa szy n o - 
wego — w yrażone cytrami i słowami.

W nies iona oferta obowiązuje oferenta 
przez 8  (osiem) tygodni od nas tępnego  dnia 
Po dniu rozprawy ofertowej liczyć sie roają- 
^ych i do tego czasu zostaną oferenci zawia­
domieni w drodze pisemnej o przyjęciu łub 
odrzuceniu ofert.

Oferty wniesione po godzinie 12  ozna­
czonego dnia nie będą p r zJ.igte, oferty zaś 
oddane w innym urzędzie, albo n ie  opatrzone
stem plem  luj) w dowód złożenia wadyum,

której zobowiązuję się (zobowią­
zujemy się) solidarnie w l a t a c h .........................
dostarczyć w te rm inach  oznaczyć się m a ją ­
cych przez c. k. K ierownictwo regulacyi
.......................................... w . ■ . . m a te ry a ły
fbszynowc do budowli regulacyjnych na  . .
.......................................................w ilości i pod wa­
runkam i podanym i w rozpisaniu konkursu  i 
żądam (my) za:

i m .3 faszyn wiklowycb po . . . kor. .
hal.  w y r a ź n i e ..............................koron . . .
halerzy,

1 m . 3 faszyn lasowycb po . . . kor.
hal.  w y r a ź n i e .............................. koron .
halerzy,

1 sztukę kołka faszynowego po . .
. . . h, w y r a ź n i e ........................... kor. .
halerzy.

W arunk i dostawy powołane w rozpisa­
n iu  konkursu  są mi (nam ) dokładnie znane 
i poddaję (jem y) się im bez żadnego zastrze­
żenia.

S tosunki miejscowe, m iarodajne d la tej 
dostawy, które zbadałem ( l iśm y) n a  miejscu 
są mi (nam )  dokładnie znane.

Jako  wadyum sk ładam  (my) złożyłem 
(złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu

sześcienny), wyrażony cyframi i słowami. j według przepisanego wzoru, zaopatrzone zna- 
W niesiona oferta obowiązuje oferen ta  j czkiem stem plowym  n a  1 kor., przy dołąeze- 

przez 8  (osiem ) tygodni od nas tępnego  dn ia  ; n iu  dowodu złożenia wadyum w kwocie 1500 
po dniu rozprawy o fe r to w e j  liczyć się m a j ą - I k o r .  w gotówce lub papierach  wartościowych, 
eycb i do tego czasu zostaną oferenci zawia -1  odpowiadających wymogom w ogólnych wa- 
domieni w drodze p isemnej o przyjęciu lub i runkach dostawy. W adyum  złożyć należy w  
nieprzyjęciu  ofert.  j odnośnem K ierow nictw ie regulacyi.

O ferty  w niesione po godzinie J 2 o z n a - ! W  ofercie sporządzonej według poda- 
czonego dnia nie będą przyjęte, o ferty  zaś nego wzoru ma być podana w walucie koro-

f ł  IW i-k VIT IV ,2 „ 7  1 A /N-,, 1 ______ *     
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Ofertą n in ie jszą  je s tem  związany (je 
s teśmy związani) aż do upływu ośm iu tygo­
dni od nas tępnego  dn ia  po dniu  rozprawy 
ofertowej liczyć się mających i zrzekam się 
(zrzekamy się) te rm inów  ustanow ionych w  § 
862 ustaw y cyw., względnie w art. 318 
319 ust. handl.  do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się) na  to, iż 
dla wszelkich z niniejszej oferty względnie 
z umowy a tę dostaw ę wywiązujących się 
sporów, o ile n ie  należą z mocy ustawy przed 
wyłączny Sąd szczególny, będą wyłącznie 
właściwymi w pierwszej in s ta n c j i  rzeczowo 
kom peten tne c. k. Sądy, znajdujące się w miej­
scu siedziby c. k. gal. P rokura to ry i  skarbu 
we Lwowie.

w  ■ • • • . dn ia  . . 191 .
(Podpis , t. j. imię i nazwi­
sko, zawód i. miejsce zamie­
szkania, oraz bliższy adres).

3)L. N. VIII. b. 1186/56 (9476 3
Rozpisanie konkursu.

Celem zabezpieczenia dostawy kamieni 
łamanych do budowli wodnych n a  Wisło- 
ce pod Goleszowem*- Mielcem i Tuszymą- 
Kiełkowem od km. 21 -770 do 32-400 wyko­
nać się mającej w la tach  1914 i 1915, t. j. 
począwszy od 1 lipca 1914 do 31 grudnia  
1915° odbędzie się dn ia  19 czerwca 1914 o go­
dzinie 12  w południe, rozprawa ofertowa w 
c Je. K ierownictwie regulacyi Wisłoki w 
Dębicy, PrzJ  której mogą być obecni oferenci.

I lość w powyższym czasie dostawić się 
majacych kamieni łam anych, wynosi 8000 m .3.

v P odana ilość kam ieni ma być w powyż­
szym okresie czasu z zastrzeżeniem, podanem 
w § 5  ogólnych w arunków  dostawy dostar­
czona do budowy w częściach i w te rm inach  
oznaczonych przez c. k. Kierownictwo r e ­
gu lacy i Wisłoki w Dębicy i może być 
wrazie potrzeby o 50 prc. zwiększoną lub 
zmniejszoną, p r zedsiębiorca je d n ak  wrazie 
zwiększenia dostawy n ie  może żądać wyższej 
ceny za kamień w większej ilości dostarczo­
ny, ani też rościć sobie jakichkolw iek p reten- 
s , j do funduszu budowy regulacyi rzek w Ga- 
lićyi w tnzie zmniejszenia dostawy.

W arunki dostawy składające się z ogól­
nych warunków, szczegółowych warunków, 
wzoru oferty, wzoru kon trak tu  można przej­
rzeć z wolnością b ran ia  odpisów w godzinach 
urzędowych w w ym ienionem  c. k. Kierowni­
ctwie regulacyi, gdzie także do godziny 12  
w południe oznaczonego n a  rozprawę dnia, 
mają Dyń wnoszone oferty, sporządzone ści­
śle według przepisanego wzoru, zaopatrzone 
znaczkiem stem plowym  n a  1 kor., przy do­
łączeniu dowodu złożenia wadyum w kwocie 
1 0 0 0  kor., w gotówce lub papierach  w arto­
ściowych, odpowiadających wymogom poda­
nym w ogólnych w arunkach  dostawy. W a­
dyum złożyć należy w odnośnem Kierowni­
ctwie regulacyi.

oddane w in n y m  urzędzie, albo niezaopatrzo- 
ne  znaczkiem stem plow ym  lub w dowód zło­
żenia wadyum, n ie  sporządzone ściśle w spo­
sób przepisany, opiewające n a  częściową do­
staw ę lub zaopatrzone dopiskami, n ie  będą 
uwzględnione.

Równocześnie z ofertą należy przedło­
żyć próbkę kam ienia  zaopatrzoną w nazwę 
kamieniołomu, z którego pochodzi, oraz n a ­
zwisko i miejsce zam ieszkania oferenta.

Z c. k. N am iestn ic tw a.
Lwów, 25 m aja  1914.

Za c. k. N am ies tn ika :  
B l u m  w. r.

U W A G A : Oferta łączna wnies iona przez 
więcej ja k  je d n ą  osobę, ma zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się so lidar­
n ie  co do oferty. N adto należy w ym ienić 
osobę upełnomocnioną do za ła tw ien ia  całego 
in te resu  tej dostawy i odbioru zapłaty w za­
stępstw ie wszystkich współoferentów.

(W zór oferty).

Stempel
n a  1 koronę O f e r t  a.

Mocą której zobowiązuję się (zobowią­
zujemy się solidarnie) w l a t a c h .........................
dostarczyć" w te rm inach  oznaczyć się m a ją ­
cych przez c. k. Kierownictwo regulacyi . \
.....................................w . . .  . kam ienie
łam ane do budowli regulacyjnych na  . . .
........................................w ilości i pod w arunkam i
podanym i w rozpisaniu konkursu i żądam (my) 
za 1 m .3 kam ienia po . . K. h. . w yraźnie
................................................. koron . . halerzy.

W arunki dostawy powołane w rozpisa­
niu konkursu  są mi (nam ) znane i poddaję 
(jeiny) się im bez żadnego zastrzeżenia.

Stosunki miejscowe, m iarodajne dla tej 
budowy, które zbadałem (liśmy) na  miejscu, 
są mi (nam ) dokładnie znane.

Jako  wadyum składam (my), (złożyłem 
(złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu) .

Ofertą n inie jszą jestem  związany (je­
s teśm y związani) aż do upływu ośmiu tygo­
dni od nas tępnego  dnia po dniu rozprawy 
ofertowej liczyć się mających i zrzekam się 
(zrzekamy się) te rm inów  ustanowionych w § 
862 ust. cyw. względnie w art.  818 i 3.19 
ust. band. do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się) na  to, 
dla wszelkich z niniejszej oferty względnie 
z umowy o tę dostawę wywiązujących się 
sporów, o ile nie należą z mocy u s t a w y  przed 
wyłączny Sąd szczególny, będą wyłącznie 
właściwymi w pierwszej instancyi rzeczowo 
kom peten tne c. k. Sądy znajdujące się w miej­
scu siedziby c. k. galie. P rokura to ry i  skarbu 
we Lwowie.

W .................................... dn ia  . . 1 9 1
(Podpis, t. j. imię i nazwisko, 
zawód i miejsce zamieszkania, 
oraz bliższy adres).

L. N. 3)VIII. b 1302 (9226 3
Rozpisanie konkursu.

Celem zabezpieczenia dostawy m aterya-  
łów faszynowych do budowli wodnych na 
rzece Swicy pod Wygodą-Podbereźem od km. 
60 ’156 do 40 -000 wykonać się mającej w la­
tach  1914, 1915, 1916, 1917, t. j. począwszy 
od 1 lipca 1914 do końca roku 1917, odbę­
dzie się dnia 18 czerwca 1914, o godz. 12 
w południe, rozprawa ofertowa w c. k. Kie­
rownictw ie regulacyi Swicy w Bolechowie, 
przy której mogą być obecni oferenci.

I lość w powyższym czasie dostawić się 
mających m aterya iów  wynosi :

8 .500 m . 3 faszyn wiklowycb,
17.000 in.s faszyn lasowych.

255.000 sztuk kołków faszynowych. 
P odana  ilość kamieni m a być w po­

wyższym okresie czasu z zastrzeżeniem, po­
danem w § 5 ogólnych warunków dostawy, 
d os ta rczona 'do  budowy w częściach i w te r­
minach, oznaczonych przez c. k. Kierowni­
ctwo regulacyi Świcy w  Bolechowie i może 
być w razie potrzeby o 50%  zwiększoną lub 
zmniejszoną, przedsiębiorca jednak  w razie 
zwiększenia dostawy nie może wyższej ceny 
za m aterya ły  w większej ilości dostarczone, 
ani też rościć sobie jakichkolwiek pretensyi 
do funduszu regulacyi rzek w Galicyi w razie 
zmniejszenia dostawy.

W arunki dostawy, składające się z_ o- 
gólnych warunków, szczegółowych warunków, 
wzoru oferty, wzoru kontraktu , można przej­
rzeć z wolnością bran ia  odpisów w godzi­
nach urzędowych w wymienionem c. k, Kie-

nowej cena za:
1 m . 3 (jeden m etr  sześcienny) faszyn 

wiklowych,
1 m .3 (jeden m etr  sześcienny) faszyn 

lasowych,
1 szt. ( jedną  sztukę) kołka faszynowe­

go — wyrażony cyframi i słowami.
W niesiona oferta  obowiązuje oferenta 

przez 8  (ośm) tygodni od następnego dnia 
po dniu rozprawy ofertowej liczyć się mają­
cych i do tego czasu zostaną oferenci zawia­
domieni w  drodze p isemnej o przyjęciu lub 
odrzuceniu ofert.

Oferty wniesione po godzinie 12 w po­
łudnie oznaczonego dnia  n ie  będą przyjęte, 
oferty zaś oddane w innym  urzędzie, albo 
niezaopatrzone znaczkiem stemplow ym lub 
w dowód złożenia wadyum, niesporządzone 
ściśle w sposób przepisany, opiewające na 
częściową dostawę, lub zaopatrzone dopiska­
mi, nie będą uwzględnione.

Z c. k. N amiestnictwa.
Lwów, dnia 25 maja 1914.

Za c. k. N am ies tn ika:
B l u m  w. r.

UWAGA. Oferta łączna wniesiona przez 
więcej jak  jedną  osobę, m a  zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się so lidar­
n ie  co do oferty. — Nadto naieży wymienić 
osobę upełnomocnioną do zała tw ienia całego 
in te resu  tej dostawy i odbioru zapłaty  w za­
stępstwie wszystkich współoferentów.

(Wzór oferty).

O f e r t a .

której zobowiązuję się (zobo- 
w m u je m y  się solidarnie) w la tach  . . .
. . . dostarczyć w te rm inach  oznaczyć się
mających przez c. k. Kierownictwo regulacyi
........................................... w ........................................_•
materyały  faszynowe do budowli regulacyj­
nych n a .............................................................  •
w ilości i pod warunkam i podanym i w roz­
pisaniu konkursu i żądam (my) z a :

1 m .3 faszyn wiklowych p o ................. K
. . . h, w y r a ź n i e : .................................................
........................................ Koron . . . halerzy,

1 m . 8 faszyn lasowych p o ..................K
. . . h, w y ra ź n i e  .................................................
........................................Koron . . . halerzy,

1 sztukę kołka faszynowego po . . .  K
. . . h, wyraźnie  .................................................
........................................Koron . . . halerzy.

W a ru n k i  dostawy powołane w rozpisa­
niu konkursu  są mi (nam ) znane i poddaję 
(jemy) się im bez żadnego zastrzeżenia.

S tosunki miejscowe, miarodajne dla tej 
budowy, k tó re  zbadałem (liśmy) na  miejscu, 
są mi (nam ) dokładnie znane.

Jako  wadyum składam (my) (złożyłem 
(liśm y) wedle dołączonego dowodu . . .

Ofertą ninie jszą je s tem  związany (je­
steśmy związani) aż do upływu ośmiu tygo­
dni od nas tępnego  dnia po dniu rozprawy 
ofertowej liczyć się mających i zrzekam się 
(zrzekamy się) te rm inów  ustanowionych w 
§ 862 ust. cyw., względnie w a r t .  318 i 319 
ust. hand. do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się.) na  to, iż 
dla wszelkich z niniejszej oferty, względnie 
z umowy o tę  dostawę wywiązujących się 
sporów, o ile nie należą z mocy ustawy przed 
wyłączny Sąd szczególny, będą wyłącznie 
właściwymi w pierwszej instancyi rzeczowo 
kom peten tne c. k. Sądy znajdujące się w  
miejscu siedziby e. k. galie. Prokuratoryi 
skarbu we Lwowie.

W . . . . dnia . . • 191
(P odp is ,  t. j.  imię i nazwisko, 
zawód i miejsce zamieszkania, 

oraz bliższy adres).

L. N. VIII. b 1301 (9478 3 - 3 )
Rozpisanie konkursu.

Celem zabezpieczenia dostawy materya- 
tów faszynowych do budowli wo(lny ^
Świcy pód P obereżem -B a liezam i kra. 40-000 
do 22-000 na Sukielu pod Bolechowem-Soko- 
ło w em  km. 24-00 — 0 '0 0  wykonać się mających 
w la tach 1914, 1915, 1916 i . 1917 t. j.  począ­
wszy od 1 lipca 1914 do końca roku 1917, 
odbędzie się dnia 19 czerwca 1914 o godzi­
n ie 12  w południe, rozprawa, ofertowa w 

k. Kierownictwie regulacyi Swicy w Bole­
chowie, przy której mogą być obecni ofe­
renci,

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
m ających materyałów w y n o s i :

.Gazeta Lwowska “ Nr. 126 z dnia 5 czerwca 1914,
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8.500 m . 3 faszyn wiklowych,

17.000 m . 3 faszyn lasowyeh,
255.000 sztuk kołków Maszynowych.
P odana  ilość kam ieni m a być w po- i 

wyższym okresie czasu z zastrzeżeniem, po- j 
danem w § 5 ogólnych w arunków  dostawy i 
dostarczona do budowy w częściach, i w tor -1  
m inach  oznaczonych przez c. k. K ie r o w n i - ; 
ctwo regulacyi Bwicy w Bolechowie i ■ 
może być w razie potrzeby o 50  prc. zwię­
kszoną lub zmniejszoną, p rzedsiębiorca jednak  
w razie zwiększenia dostawy n ie  może żądać 
wyższej ceny za m ateryały  w większej ilości 
dostarczone, ani też rościć sobie jak ichko l­
wiek p re ten ty i  do funduszu budowy regula­
cyi rzek w Galicyi w razie zmniejszenia do­
stawy.

W arunki dostawy sk ładające się z ogól­
nych  w arunków , szczegółowych warunków, 
wzoru oferty, wzoru kontraktu , można przej­
rzeć z wolnością b ran ia  odpisów w godzinach 
urzęd. w w ym ienionem  c. k. K ierownictwie 
regulacyi, gdzie także do godziny 1 2 -tej 
w południe oznaczonego n a  rozprawę dnia, 
mają być wnoszone oferty sporządzone 
ściśle w edług przepisanego wzoru, zaopatrzo­
ne znaczkiem stemplowym n a  1 kor., przy 
dołączeniu dowodu złożenia w adyum  w kwo­
cie 1500 kor. w gotówce lub w papierach  
wartościowych odpowiadających wymogom 
podanym  w ogólnych w arunkach  dostawy. 
W adyum  złożyć należy w odnośnem Kiero­
wnictwie regulacyi.

W  ofercie sporządzonej w edług poda­
nego wzoru, m a być podana w walucie ko­
ronowej cena za:

1 m ,3 ( jeden m etr  sześcienny) faszyn 
wiklowych,

1 m . 3 (jeden m e tr  sześcienny) faszyn 
lasowyeh,

1 szt. ( jedną  sztukę) kołka faszynowe- 
go — w yrażony cyframi i słowami.

W nies iona oferta obowiązuje oferenta 
przez 8  (ośm) tygodni od nas tępnego dnia 
po dniu  rozpraw y ofertowej ficzyć się mają­
cych i do tego czasu zostaną oferenci za­
wiadom ieni w drodze pisemnej o przyjęciu 
lub odrzuceniu ofert.

Oferty wnies ione po 12 godzinie ozna­
czonego dnia  n ie  będą przyjęte, oferty  zaś 
oddane w innym  urzędzie, albo niezaopa- 
trzone znaczkiem s tem plow ym  lub w dowód 
złożenia wadyum, n iesporządzone ściśle w 
sposób przepisany, opiewające n a  częściową 
dostawę lub zaopatrzone dopiskami, n ie  będą 
uwzględnione.

Z c. k. Nam iestn ic tw a.
Lwów, dnia 25 m aja  1914.

Za c. k. N am ies tn ika :  
B l u m  w. r.

UW A G A . Oferta łączna wnies iona przez 
więcej jak  je d n ą  osobę, ma zawierać oświad­
czenie, że oferujący obowiązują się so lidar­
nie co do oferty. Nadto należy wym ienić 
osobę upełnom ocnioną do za ła tw ien ia  całego 
in teresu  tej dostawy i odbioru zapła ty  w za­
stępstw ie w szystkich  współoferentów.

miejscu siedziby c. k. galie. P rokura to ry i  
skarbu we Lwowie.

W . . . . dn ia  . . . 191
( Podpis, t. j. imię i nazwisko, 
zawód i miejsce zamieszkania, 

oraz bliższy adres .)

S te m p e l 

n a  1 K

Moca

(W zó r o fe r ty ).

O f e r t a .

której obowiązuję się (obowią-
ujemy się so lidarn ie)  w latach . . . .

......................................dostarczyć w te rm inach
•znaczyć się m ających przez c. k. Kierowni-
:two r e g u l a c y i  w . . , .
n ateryały  faszynowe do budowli regulaeyj-
Lych n a ............................................................. , ' .
v ilości i pod w arunkam i podanym i w roz- 
lisaniu konkursu  i żądam (my) za:

1 m . 3 laszyn wiklowych po . . . .  K
. . h, w y r a ź n i e : ..................................................

............................... Koron . . . halerzy,
1 m . 3 faszyn lasowyeh p o ......................K

. . h, w y r a ź n i e : .................................................
............................... Koron . . . halerzy,

1 sztukę kołka faszynowego po . . . K
. . h, w y r a ź n i e : .................................................

............................... Koron . . . halerzy.
W a r u n k i  dostawy powołane w rozpisa- 

liu konkursu  są mi m a m  znane i poddaję 
je m y )  się  im  bez żadnego ..ustrzeżenia.

S to su n k i’ miejscowe, miarodajne d la tej 
mdowy, k tóre  zbadałem  (liśmy) na miejscu, 
;ą mi (n am )  dokładnie  znane.

Jako  wadyum składam  ( my)  (złożyłem, 
ułożyliśmy) w edle dołączonego dowodu

Ofertą n in ie jszą je s tem  związany ( jes te ­
śmy 7.wiązani) aż do upływu ośmiu tygodni 
od nas tępnego  dnia po dniu rozprawy ofer­
towej liczyć się m a ją c y c h  i zrzekam się (zrze­
kamy się) te rm inów  ustanow ionych  w § 862 
ust. eyw. względnie w ar t .  318 i 319 ust.  
handl.  do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się) n a  to, iż 
dla wszelkich z niniejszej oferty  względnie 
z umowy o tę  dostawę wywiązujących się 
sp o ró w , o ile nie należą" z mocy ustaw y przed 
wyłączny Sąd szczególny, będą wyłącznie 

w  Pi e r w sze j instancyi rz ec zo w o  
pe entne c. k. Sądy znajdujące się w

L. VIII.  b. 1188/57 (9337 3 - 8 )
Rozpisanie konkursu.

Celem zabezpieczenia dostawy m aterya-  
łów faszynowych do budowli wodnych na 
Skawie pod M ncharzem -Jaroszowieam i od 
km. 27-300— 23-500 w ykonać się mającej w 
latach 1914, 1 9 1 5 ,1 9 1 6 ,1 9 1 7 ,  t. j. począwszy 
od dnia 1 lipca 1914 do końca roku 1917 
odbędzie się dnia 22 czerwca 1914 o godzi­
nie 1 2  w po łudnie  rozprawa ofertowa w c. k. 
Kierow nictw ie regulacyi Skawy w W adow i­
cach, przy której mogą być cbecni oferenci.

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
m ających m aterya łów  w y n o s i :

3 .000 n i3 faszyn wiklowych,
6 .0 0 0  m® „ lasowyeh,

335.000 sztuk kołków faszynowych.
P odana  ilość m ateryałów  ma być w po­

wyższym okresie czasu z zastrzeżeniem po- 
danem  w § 5 ogólnych warunków  dostawy 
dostarczona do budowy w częściach i w te r ­
m inach  oznaczonych przez c. k. K ierow ni­
ctwo regulacyi Skawy w Wadowicach i może 
być w razie potrzeby o 50 prc. zwiększoną lub 
zmniejszoną, przedsiębiorca jednak  w razie 
zwiększenia dostawy n ie  może żądać wyższej 
ceny za m ateryały  w większej ilości dostar­
czone, ani też rościć sobie jakichkolwiek 
p re tensy i  do Funduszu  regulacyi rzek w 
Galicyi w razie zmniejszenia dostawy.

W arunki dostawy, sk ładające się z o- 
^ólnych  warunków, szczegółowych warunków, 
wzoru oferty, wzoru kontraktu , można przej­
rzeć z wolnością b ra n ia  odpisów w godzi­
nach urzędowych w w ym ienionem  c. k. Kie­
row nictw ie  regulacyi, gdzie także do godziny 
12  w po łudnie  oznaczonego na  rozpraw ę dnia, 
mają  być wnoszone oferty, sporządzone ściśle 
według przepisanego wzoru, zaopatrzone zna­
czkiem stem plowym  na 1 koronę, przy dołą­
czeniu dowodu złożenia wadyum w kwocie 
700 kor. w gotówce lub w papierach w arto­
ściowych, odpowiadających wymogom poda­
nym  w ogólnych w arunkach  dostawy.

W adyum  złożyć należy w odnośnem 
Kierownictwie regulacyi.

W  ofercie sporządzonej w edług poda­
nego wzoru, m a  być podana w walucie ko 
ronowej cena za:

1 m 3 (jeden m etr  sześcienny) faszyn 
wiklowych,,

1 m 3 jeden  m e tr  sześcienny) faszyn 
lasowyeh,

1 szt. ( jedną  sztukę) kołka faszyno­
wego — wyrażone cyframi i słowami.

W niesiona oferta obowiązuje oferenta 
przez 8  (ośm) tygodni od nas tępnego dnia 
po dniu rozprawy ofertowej liczyć się m ają­
cych i do tego czasu zostaną oferenci zawia­
domieni w drodze pisemnej o przyjęciu lub 
odrzuceniu ofert.

Oferty wniesione po godzinie 12 ozna­
czonego dnia n ie  będą przyjęte, oferty zaś 
oddane w innym urzędzie, niesporządzone 
ściśle w sposób przepisany, opiewające na 
częściową dostawę lub zaopatrzone dopiska­
mi, n ie  będą uwzględnione.

Z c. k. N am iestn ictwa.
We Lwowie, dn ia  22 m aja  1914.

Za c. k. N am ies tn ika :  
B l u m  w. r.

U W A G A  : Oferta łączna w n ies iona  przez 
więcej niż je d n ą  osobę ma zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się so lidar­
nie co do oferty. — Nadto należy wymienić 
osobę upełnom ocnioną do za ła tw ien ia  całego 
in te resu  dostawy i odbioru zapła ty  w zastęp­
stw ie wszystkich współoferentów.

W zór o fe r ty .)

Stempel 
na  1 koronę G f e i- f a.

M o c ą |k ló re j  zobowiązuję się (zobowią­
zujemy się so lidarn ie)  w la tach . . . • _ .
dostarczyć w te rm inach  oznaczyć się m a ją ­
cych przez c. k. Kierownictwo regulacyi . .
................................................. w .....................................
m a terya ły  faszynowe do budowli regulacy j­
nych n a ..........................................................................
w ilości i pod w arunkam i podanym i w roz­
pisaniu konkursu  i żądam (my) za:

1 m* faszyn wiklowych po . . K. . h., 
wyraźnie . . . .  koron . . halerzy,

1 m 3 faszyn lasowyeh po . . K. . h., 
w yraźnie . . . .  koron . . halerzy,

I sztukę kołka faszynowego po . . h., 
wyraźnie . . . halerzy.

W arunki dostawy pow ołane w rozpisa­
n iu  konkursu  są mi (nam )  dokładnie  znane 
i poddaję (jem y) się im bez żadnego zastrze­
żenia.

S tosunki miejscowe, m iarodajne d la  tej 
dostawy, które zbadałem (liśmy) na miejscu, 
są mi (nam ) dokładnie znane.

Jako  wadyum składam  (m y) (złożyłem, 
złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu . .

Ofertą n inie jszą jes tem  związany ( jeste­
śmy związani) aż do up ływ u ośmiu tygodni 
do nas tępnego  dnia po dniu rozprawy ofer­
towej liczyć się m ających  i zrzekam się (zrze­
kamy się) te rm inów  ustanow ionych w § 862 
ustaw y cyw. względnie w art .  318 i 319 ust.  
handl.  do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się) na  to, iż 
dla wszelkich z niniejszej oferty  względnie 
z umowy o tę dostawę wywiązujących się
sporów, o ile n ie  należą z mocy ustawy przed
wyłączny sąd szczególny, będą wyłącznie w ła­
ściwymi w pierwszej instancyi rzeczowo kom­
peten tne  c. k. sądy, znajdujące się w miej­
scu siedziby c. b. gal. P roku ra to ry i  skarbu 
we Lwowie.

W . . . dnia . . . . 1914.
(Podpis , t. j. imię i nazwisko,
zawód i miejsce zamieszkania, 

oraz bliższy adres.)

L. VIII. b. 1188 57
Rozpisanie konkursu.

Celem zabezpieczenia dostawy kamieni 
łam anych  do budowli wodnych na Skawie 
pod M ucharzem -Jaroszowieam i km. 27 300 
do 23 '500 wykonać się mającej w la­
tach 1914, 1915, 1916 i 1917, t. j. począ­
wszy od dnia 1 lipca 1914 do końca roku 
1917 odbędzie się dn ia  22 czerwca 1914 
o godzinie 1 2  w południe rozprawa ofer­
towa w c. k. K ierownictwie regulacyi Skawy 
w Wadowicach, przy której mogą być obecni 
oferenci.

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
mających kam ieni łam anych  wynosi 4.000 m 3.

P o d an a  ilość kamieni ma być w po­
wyższym okresie czasu z zastrzeżeniem, po- 
danem w § 5 ogólnych w arunków  dostawy 
dostarczona do budowy w częściach i w te r ­
minach oznaczonych przez c. k. Kierowni- 
two regulacyi Skawy w W adowicach i może 
być w razie potrzeby o 50 prc. zwiększoną lub 
zmniejszoną, przedsiębiorca jednak  w razie 
zwiększenia dostawy n ie  może żądać wyższej 
ceny za kam ień w większej ilości dostarczo­
ny, ani też rościć sobie jakichkolwiek p re te n ­
syi do F unduszu  budowy regulacyi rzek w 
Galicyi w razie zmniejszenia dostawy.

W arunki dostawy, sk ładające się z o- 
gólnych warunków , szczegółowych warunków, 
wzoru oferty, wzoru kontraktu ,  można przej­
rzeć z wolnością b ran ia  odpisów w godzinach 
urzędowych w wym ienionem  c. k. K ierowni­
ctwie regulacyi, gdzie także do godziny 12  
w południe oznaczonego na rozprawę dnia, 
m ają  być wnoszone oferty sporządzone ściśle 
według przepisanego wzoru zaopatrzone zna­
czkiem stem plowym  n a  1 koronę, przy dołą­
czeniu dowodu złożenia wadyum w kwocie 
500 kor. w gotówce lub w pap ierach  w ar­
tościowych, odpowiadających wymogom po­
danym w ogólnych w arunkach  dostawy.

W adyum złożyć należy w odnośnem 
Kierow nictw ie regulacyi.

W  ofercie sporządzonej w edług poda­
nego wzoru ma być podana w walucie koro­
nowej cena za 1 m 3 kam ieni (jeden m etr  
sześcienny) wyrażony słowami i cyframi.

W niesiona oferta obowiązuje oferenta 
przez 8  (ośm) tygodni od nas tępnego  dnia 
po dniu  rozprawy ofertowej liczyć się m ają­
cych i do tego czasu zostaną oferenci zawia­
domieni w drodze pisemnej o przyjęciu lub 
nieprzyjęciu ofert,

Oferty wnies ione po godzinie .12 ozna­
czonego dnia nie będą przyjęte, oferty zaś 
oddane w innym  urzędzie albo niezaopatrzo- 
ne  znaczkiem stemplowym lub w dowód zło­
żenia wadyum, nie sporządzone ściśle w spo­
sób przepisany, opiewające na  częściową do­
s tawę lub zaopatrzone dopiskami, n ie  będą 
uwzględnione.

Równocześnie z ofertą należy przedło­
żyć próbkę kam ienia zaopatrzoną w nazwę 
kam ieniołomu, z którego pochodzi, oraz na­
zwisko i miejsce zamieszkania oferenta.

Z e. k. Nam iestn ictwa.
We Lwowie, dnia 22 maja 1914.

Za e. k. N am ies tn ika :
B 1 u m w. r.

U W A G A : Oferta łączna w nies iona przez 
więcej jak  jedną  osobę ma zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się solidar­
n ie  co do oferty. — Nadto należy wymienić 
osobę upełnom ocnioną do za ła tw ien ia  całego 
in teresu  tej dostawy i odbioru zapłaty w za­
stępstw ie  wszystkich współoferentów.

Stempel 
na  1 koronę

(W zór oferty.)

na , .............................................................. ......
w ilości i pod w arunkam i podanym i w roz­
p isan iu  konkursu  i żądam (m y) za 1 m 3 ka ­
m ienia  po . . . K. . . h., wyraźnie . . .
............................... koron . . . .  halerzy.

W arunk i  dostawy pow ołane w rozpisa­
niu  konkursu  są mi ( n a m ; znane i poddaję 
( jem y) się im bez żadnego zastrzeżenia.

Stosunki miejscowe, m iarodajne dla tej 
budowy, k tóre  zbadałem  (liśmy) na miejscu, 
są  mi (nam )  dokładnie znane.

Jako  wadyum składani (my) (złożyłem, 
złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu . .

Ofertą n in ie jszą  je s tem  zwiazany (jes te­
śmy związani) aż do upływu ośmiu tygodni 
od nas tępnego  dnia po dniu rozprawy ofer­
towej liczyć się mających i zrzekam się (zrze­
kamy się) te rm inów  ustanowionych w § 862 
ust. cyw. względnie w art. 318 i 319 ust. 
handl.  do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się) n a  to, iż 
d la wszelkich z niniejszej oferty względnie 
z umowy o tę  dostawę wywiązujących się 
sporów, o ile nie należą z mocy ustawy przed 
wyłączny Sąd szczególny, będą wyłącznie w ła ­
ściwymi w pierwszej instancyi rzeczowo kom­
p e ten tn e  c. k. Sądy znajdujące się w m ie j­
scu siedziby c. k. galic. P rokura to ry i  skarbu 
w e Lwowie.

W  . . . . dnia  . . . 1914.
(Podpis,  t. j. imię i nazwisko, 
zawód i miejsce zamieszkania, 

oraz bliższy adres.)

O f o r t  a.

Mocą j której zobowiązuję się (zobowią­
zujemy się so lidarn ie)  w la tach . . . .  ,
dostarczyć w te rm in aeh  oznaczyć się m ają­
cych przez c. k. Kierownictwo regulacyi . •
............................................... w .......................................
kam ienie łam ane  do budowli regulacyjnych

L. VIII. b. 1227 (9225 3 - 3 )

Rozpisanie konkursu.

Celem zabezpieczenia dostawy m a te rya­
łów faszynowych do budowli w odnych na 
rzece Rabie pod Gdowem - D ąbrowicą od 
km. 4 8 ‘340 do 4 2 ‘000,- wykonać się majacej 
w latach 1914, 1915, 1916 i 1917, t. j. po­
cząwszy od 1 lipca 1914 do końca roku 
1917, odbędzie się dnia 18 czerwca 1914 o 
godzinie 1 2 -tej w południe, rozprawa oferto­
wa w c. k. K ierownictw ie regulacyi Raby 
w Bochni, przy której mogą być obecni 
oferenci.

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
mających m ateryałów  w y n o s i :

2.300 m . 8 faszyn wiklinowych,
9 .500 m . 3 faszyn lasowyeh,

118.000 sztuk kołków faszynowych.
Podana  ilość m ateryałów  m a być w 

powyższym okresie  czasu z zastrzeżeniem 
podanem w § 5 ogólnych warunków dosta­
wy, dostarczona do budowy w częściach i w 
te rm inach , oznaczonych przez c. k. K iero­
wnictwo regulacyi Raby w Bochni i może 
być w razie potrzeby o 50 proc. zwiększoną 
lub zmniejszoną, przedsiębiorca jednak  w ra 
zie zwiększenia dostawy nie może żądać 
wyższej ceny za m aterya ły  w większej ilości 
dostarczone, ani też rościć sobie jak ichkol­
wiek p retensy i  do funduszu regulacyi rzek 
w Galicyi w razie zmniejszenia dostawy.

W arunk i dostawy, składające się z 
ogólnych warunków, wzoru oferty, wzoru 
kontraktu ,  można przejrzeć z wolnością b ra­
n ia  odpisów w godzinach urzędowych w wy­
mienionem  c. k. K ierownictwie regulacyi, 
gdzie także do godziny 1 2 -tej w południe  
oznaczonego na rozprawę dnia — mają być 
wnoszone oferty, sporządzone ściśle według 
przepisanego wzoru, zaopatrzone znaczkiem 
stem plow ym  na 1 koronę, przy dołączeniu 
dowodu złożenia wadyum w kwocie 700 
korou w gotówce, lub w papierach w arto­
ściowych, odpowiadających wymogom poda­
nym  w ogólnych w arunkach  dostawy. W a­
dyum złożyć należy w odnośnem K ierow ni­
ctwie regulacyi.

W ofercie sporządzonej według poda­
nego wzoru, m a być podana  w walucie ko­
ronowej cena za:

1 m . 3 (jeden m e tr  sześcienny) faszyn 
wiklowych,

1 m . :! (jeden m e tr  sześcienny) faszyn 
lasowjcti,

1 szt. ( jedną  sztukę) kołka faszy­
nowego,

wyrażone cyframi i słowami.
W nies iona o ferta  obowiązuje oferenta 

przez 8  (ośm) tygodni od nas tępnego  dnia 
po dn iu  rozprawy ofertowej liczyć się  m ają­
cych i do tego czasu zostaną oferenci zawia­
domieni w drodze p isemnej o przyjęciu lub 
odrzuceniu ofert.

Oferty wnies ioue po godzinie 12-tej 
oznaczonego dnia, n ie  będą przyjęte, oferty  
zaś oddane w innym  urzędzie, albo niezao- 
patrzone s tem plem  lub w dowód złożenia 
wadyum, niesporządzone ściśle w sposób 
przepisany, opiewające na  częściową dosta­
wę lub zaopatrzone dopiskami, n ie  będą  
uwzględnione.

Lwów, dn ia  22 maja 1914.
Z c. k. Namiestn ictw a.

Za c. k. N am ies tn ika  :
Blum w. r.



13
U w a g a :

Oferta łączna, wniesiona przez więcej 
n iż je d n ą  osobę, m a zawierać oświadczenie, 
że oferujący obowiązują się so lidarn ie  co do 
oferty. — Nadto należy wym ienić osobę 
upełnom ocnioną do za ła tw ienia całego in te ­
resu dostawy i odbioru zapłaty w zastępstwie 
wszystkich współoferentów.

(W zór oferty.) 

O f e r t a .

Mocą której zobowiązuję się (zobowią­
zujemy się) so lidarn ie  w la tach  . . • .
dostarczyć w te rm in ach  oznaczyć się. m a ją­
cych przez c. k. K ierownictwo regulaayi
.............................................w .........................................
m a terya ły  faszynowe do budowli regulacyj­
nych n a ..........................................................................
w ilości i pod warunkam i, podanym i w roz­
pisaniu  konkursu  i żądam (my) z a :

1 m . 3 faszyn wiklow ych p o ................. K
. . . h., w y r a ź n i e : ..............................................
Koron . . . hal.,

1 m . 3 faszyn lasowych p o ..................... K
. , . b., w yraźn ie : . . , .............................
Koron . . . hal.,

1 sztukę ko łka  faszynowego po . . li.,
w y ra ź n ie : ....................................................................
halerzy.

W arunk i dostawy, pow ołane w rozpi­
eraniu konkursu są mi (nam ) dokładnie zna­
ne i poddaję(my) się im bez żadnego zastrze­
żenia.

S tosunki miejscowe, m iarodaje dla tej 
dostawy, które zbadałem (liśmy) n a  miejscu, 
S:! mi (nam ) dokładnie znane.

Jako  w adyum  sk ładam  (my ) (złożyłem) 
(złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu . .

1 m .s ( jeden m e tr  sześcienny) faszyn i W arunk i dostawy, sk ładające się z o - . sadzie już zatwierdzonych warunków licyta- 
lasowych, j gólnych warunków, szczegółowych warunków, ! cya r e a ln o śc i : lwh. 1/2 721 ks. gr. Dźwi-

1 szt. (jedną sztukę) kołka faszynowego, i wzoru oferty, wzoru kontraktu, m ożna p r z e j - i niaczka cha ta  i ogród,
wyrażone cyframi i słowami. j rzeć z wolnością brania odpisów w  godzinach j W artość  szacunkowa 950 kor,

W niesiona oferta obowiązuje o feren ta  j urzędowych w wym ienionem c. k. K ierowni-  Najniż«za oferta 553 kor. 31 h.
przez 8  (ośm) tygodni od nas tępnego dn ia  . ctwie regulacyi, gdzie także do godziny 1 2  l)o realności lwh. 721 ks. gr. Dźwi-
po dniu rozprawy ofertowej liczyć się mają-' 1 w  po łudnie  oznaczonego na rozpraw ę dnia  j niaczka należą nas tępujące  przynależności:
cych i do tego czasu zostaną oferenci zawia - 1 m ają  być wnoszone oferty, sporządzono ściśle j parkanu 30 m. oszacowane n a  25 kor.

Ofertą ninie jszą je s tem  związany (je­
steśmy związani aż do upływiu ośmiu tygo­
dni od nas tępnego dn ia  po dn iu  rozprawy 
olertowej liczyć się mających, i zrzekam się 
j ^ ^ k a m y  się) te rm inów  ustanow ionych  w § 

ustawy cyw., względnie w art. 318 i 319 
ust.  handl.  do przyjęcia ofert.
, Zgadzam się (zgadzamy się) na  to, iż 
ula wszelkich z niniejszej oferty, względnie 
z Umowy o tę  dostawę wywiązujących się 
s p o r ó w /  o ile nie należą z mocy ustawy 
przed wyłączny Sąd szczególny, będą w yłą­
cznie właściwymi w pierwszej instancyi rze­
czowo kom peten tne  c. k. Sądy, znajdujące 

w miejscu siedziby c. k . gal. P roku ra to ­
w i  skarbu  we Lwowie.

W  . . . . dnia . . . .  1914. 
(Podpis,  t. j. im ię i nazwisko, za­
wód i miejsce zamieszkania, oraz 

bliższy adres).

w zastę-

L ‘ VI11- b) 1186/50  (9335 3 - 3 )
.Rozpisanie konkursu, 

i-  j e l e n i  zabezpieczenia dostawy m aterya 
maszynowych do budowli w odnych  n£ 

um e od W itry łow a  do W ary  km. 257 do 
l i m  w ykonaó sie  majacej w la tach  1914, 
U m  i 1917/ t. j .  począwszy od 1 lipca
=>!> 4 do 31 g ru d n ia  1917, odbędzie się dnia 

* czerwca 1914, o godz. 12 w południe , roz- 
.ofertowa w  c. k. K ierownictw ie regu- 

®aau  w Przem yślu ,  Przy któ- 
l lość obecni oferenci, 

mających J / powyższym czasie dostawić się

U O O O ^ ’ w yn0f r  ‘ V
28.000 m s f  2? n  wiklowych,

Podana0 V ^ hwy h ‘ 0

dostarczona do budowy ^ Z r -
- m a c h ,  oznaczonych praez cl^k Kierowni- 

Ho regulacyi gornego  Sanu w Prze- 
1 inoz® b yc w razie potrzeby o 5 0 %  

3 zmniejszoną, przedsiębiorca 
żada/ w , m i e  zwiększenia dostawy n ie  może 
.(t iac wyzszej ceny za m a terya ły  w w i e k s z e j

k o lw i l °  arC/ )I,,i’ . ar' i też rościć sobie jak ich ; 
rZek p r e te n s j i  do F unduszu  regulacyi 

w h a h c y i  w razie zm niejszenia dostawy. 
S ó ln y ., a ru n ki dostawy, sk ładające  się z o- 
Wzo/uCnfw arunków ’ szczegółowych warunków, 
rzeć z oferfcy>, wzoru kontrak tu ,  można przej-
Orzędi " ,°^no®cW b ra n ia  odpisów w godzinach
ctwie w wym ienionem  c. k. Kierowni-
w iH vr / gulacy i ’ g d z ie ' tak ż e  do godziny 1 2
>Uai i '* - ie oznaczonego n a  rozprawę dnia,
Wed! wnoszone oferty, sporządzone ściśle
czki PrzeP 'sauego wzoru, zaopatrzone zna-
dow 6I?  s iem low ym  n a  1 kor. przy  dołączeniu
tó w °  i w adyum w kwocie 1500 kor. w go-
Wiai6- w papierach  wartościowych, odpo-

ająeych wymogom podanym  w ogólnych
arunkach  dostawy. W adyum  złożyć należy

odnosnem Kierownictwie regulacyi.
n . „  otercie sporządzonej w edług poda-

go wzoru, m a  być podana  w walucie ko­
ronowej cena z a :

Niklowych ' 3 ^ e<̂ en  m e tr  sześcienny) faszyn |

domieni w drodze pisemnej o przyjęciu lub 
odrzuceniu ofert.

Oferty wniesione po godzinie 1 2  w po­
łudn ie  oznaczonego dnia n ie  będą przyjęte, 
oferty zaś oddane w innym  urzędzie, albo 
niezaopatrzone stemplerii lub w dowód złoże­
n ia  wadyum, nie sporządzone ściśle w spo­
sób przepisany, opiewające na  częściową do­
stawę lub zaopatrzone dopiskami, n ie  będą 
uwzględnione.

Z c. k. N amiestnictwa.
Lwów, dnia 2 2  maja 1914.

Za c. k. N am ies tn ika :
B 1 u m  w. r.

U W A G A . Oferta łączna wnies iona przez 
więcej niż je d n ą  osobę, m a zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się so lidar­
nie co do oferty. — Nadto należy wym ienić 
osobę upełnomocnioną do za ła tw ien ia  całego 
in te resu  dostawy i odbioru zapłaty 
p s tw ie  wszystkich współoferentów.

(Wzór oferty.)

O f e r t  a.

której zobowiązuję się (zobowią 
żujemy się solidarnie) w latach . . .
dostarczyć w te rm inach  oznaczyć sie maja- 
cych przez c. k. K ierownictwo regulaey

m ateryały  faszynowe do budowli regulacyj 
nych na  . • • ■ ’ . ‘ • • •. • •
w ilości i pod warunkam i podanym i w roz 
pisaniu konkursu i żądam (m y) za:

1 m .3 faszyn wiklowych po . . . . K
h , w y ra ź n ie : ..............................................

Koron . - halerzy;
1 m . 3 faszyn lasow ych p o  K

. . . h, w y r a ź n i e : ............................................
Koron . ■ • halerzy;

1 sztukę kołka laszynowego po . . .  h
w y ra ź n ie  .............................................................

W arunk i dostawy pow ołane w rozpisa­
niu konkursu  są mi (nam )  dokładnie znane 
i poddaję ( jem y) się im bez żadnego zastrze 
żenią.

S tosunki miejscowe, m iarodajne dla tej 
dostawy, które zbadałem (liśm y) na  miejscu 
są mi (nam ) dokładnie znane.

Jako wadyum sk ładam  (my) (złożyłem 
(liśmy) wedle dołączonego dowodu . .

Ofertą n in ie jszą  je s tem  (śmy) związany 
(ni) aż do up ływ u ośmiu tygodni od n as tę ­
pnego dnia po dniu  rozprawy ofertowej liczyć 
się m ających i zrzekam (m y) się te rm inów  
ustanowionych w_§ 862 ustawy cyw. wzglę
dnie w art. 318 i 319 ust.  handl.  do przy­
jęcia ofert.

Zgadzam (m y) się n a  to, iż d la wszel­
kich z niniejszej oferty  względnie umowy 
0 tę dostawę wywiązujących się sporów 
o ile n ie należą z mocy ustaw y przed w yłą­
czny Sąd szczególny, będą wyłącznie właści­
wymi w I- instancyi rzeczowo kom petentne 
c. k. Sądy znajdujące się w miejscu siedziby 
„ n. galic. P rokuratory i  skarbu we Lwowie,

W .........................dn ia  . . . .  1914.
(Podpis,  t. j. imię i nazwisko, za­
wód i m iejsce zamieszkania, oraz 

(bliższy adres.)

według przepisanego wzoru, zaopatrzone z n a - 1 ’ Poniżej najniższej o fer ty  sprzedaż nie 
czkiem stemplowym n a  1 K, przy d o łą c z ę - ’ nastąpi,

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Mielnica, dnia 9 maja 1914.

niu dowodu złożeniu wadyum w7 Kwocie 1500 
koron w gotówce lub papierach  wartościo- i 
wych, odpowiadających wymogom podanym  
w ogólnych warunkach dostawy. W adyum  j 
złożyć należy w odnośnem K ierow nic tw ie  j L. cz. E. 2986/13 (9373 3 — 3 )
regulacyi. j E d y k t  licytacyjny.

W  ofercie, sporządzonej w edług  poda- Na żądanie Towarzystwa oszczędności
nego wzoru, ma być podana w walucie ko- i kredytu w Jaworow ie odbędzie się dnia 2 
ronowej cena za: | l ipca 1914 o godzinie 10 rano w biurze pod-

1 m . 3 (jeden m e tr  sześcienny) faszyn i pisanego sądu Jicytscya realności lw h 273

L. N am . V III . b. 13 0 3  (9 3 3 6  3 — 3)
Rozpisanie konkursu.

C elem  zab ezp ieczen ia  d ostaw y  m aterya- 
łów  faszynow yeh  do budow li w odnych  n a  
Św iey po d  R a liczam i - M ie ln iczem  od km . 
22-000 do 0-000, w ykonać  sie  m ające j 
w la tach  1914 , 1915, 1916 i 1917 , t. j .  p o ­
cząw szy od d n ia  1 lip ca  19 1 4  do ko ń ca  ro k u  
1917, odbędz ie  s ię  d n ia  17 czerw ca 1914, o 
godzin ie  12 -te j w  p o łu d n ie , ro zp raw a  o fe r to ­
w a  w  c. k. K ie ro w n ic tw ie  re g u la c y i Św iey  
w B olechow ie, p rzy  k tó re j m ogą być ob ecn i 
o fe renc i. , . .

Uosc w powyższym czasie dostawie się 
mających m ateryałów  wynosi:

8 .5 0 0  m .3 faszyn  w ik low ych ,
17 .000  m .3 faszyn  lasow ych ,

255.000 sz tu k  k o łk ó w  faszynow yeh .
P o d an a  ilo ść  m a te ry a łó w  m a  być  w po­

w yższym  o k re s ie  czasu z z a s trzeżen iem  p o ­
dań em w § 5 o g ó ln y ch  w a ru n k ó w  dostaw y  
dosta rczona  do budow y  w częściach  i w te r ­
m in ach  o znaczonych  p rzez  c. k. K ie ro w n i­
ctw o reg u lacy i Ś w iey  w  B o lechow ie  i m oże być 
w raz ie  p o trzeb y  o 50 p rc . zw iększoną lub 
zm niejszoną, p rz e d s ię b io rc a  je d n a k  w raz ie  
zw iększen ia  d o staw y  n ie  m oże żądać  w yższej 
ceny  za m a te ry a ły  w w iększej ilo śc i d o s ta r­
czone, an i też  ro śc ić  sob ie  ja k ic h k o lw ie k  p re ­
ten sy i do F u n d u sz u  re g u la c y i rzek  w  G ali­
cyi w ra z ie  zm n ie jszen ia  dostaw y .

wiklowych,
l m . 3 ( jeden m e t r  sześcienny) faszyn

lasowych,
1 sztukę (jedną sztukę) kołka faszyno-

wego,

wyrażone cyframi i słowami.
W niesiona oferta obowiązuje o fe ren ta  

przez 8  (osiem) tygodni od nas tępnego  dnia 
po dniu rozprawy ofertowej liczyć się m a ją ­
cych i do tego czasu zostaną oferenci zawia­
domieni w drodze pisemnej o przyjęciu lub 
odrzuceniu ofert.

Oferty wniesione po godzinie 12-tej 
oznaczonego dnia nie będą przyjęte, oferty  
zaś oddane w innym  urzędzie, albo nieza- 
opatrzone s templem lub w dowód złożenia 
wadyum, niesporządzone ściśle w sposób prze­
pisany, opiewające na  częściową dostawę, 
lub zaopatrzone dopiskami, n ie będą uwzglę­
dnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 22 m aja  1914.

Za c. k. N a m ie s tn ik a :
B 1 u m w. r.

UW AGA . Oferta łączna wniesiona przez w ię­
cej, jak  jedną  osobę, ma zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się s o ­
l i d a r n i e  co do oferty. — Nadto  n a ­
leży wymienić osobę upełnomocnioną do 
za ła tw ienia całego in teresu  dostawy i od­
bioru zapłaty w zastępstwie wszystkich 
współoferentów.

ks gr. gm. kat. Ożomla o łącznym obszarze 
6 ha, 72 ar, i 57 m 2 z przynależytościami.

Nieruchomość ta  oceniona została na  
5850 kor,

Najniższa oferta wynosi 3900 kor.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Jaworów, dnia 23 m aja  1914.

L. cz. E. 4022-13 (9431 3 — 3)
E d y k t  licytacyjny.

Na zadanie Salamona Ringelbluma od ­
będzie się dnia 14 lipca 1914 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 7 w Bohorodczanach lieytacya 
całej realności obj. lwh. 548 ks. gr. gminy 
Gr«bowiec.

Nieruchomość wystawiona n a  licy tac ję  
je s t  oceniona n a  9750 kor.

Najniższa cena wynosi 6500 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż n ie  przyjdzie 

do skutku.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta ­
bularny, wyciąg katastra lny,  protokoły oce­
nien ia  i t. d .) ,  może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć w godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8 .

C. k Sąd powiatowy, Oddział II.
Bohorodczany, dnia 22 grudn ia  1913.

(W zór oferty.)

Oferta.

k tó re j zobow iązu ję  s ię  (zobo­

w iązu jem y  s ię )  so l id a rn ie  w  la ta ch  
.......................... d o s ta rczy ć  w te rm in a c h  ozna­
czyć m a ją c y c h  p rzez  c. k. K ie ro w n ic tw o  re ­
g u lacy i .......................................w . . . ■ •
m a te ry a ły  fa szy n o w e  do budow li reg u lacy j­
n y ch  n a .............................................................................
w  ilo śc i i p o d  w a ru n k a m i po d an y m i w roz­
p is a n iu  k o n k u rsu  i żądam  (m y ) za :

1 m .3 faszyn  w ik low ych  po . .
. . . b , w y r a ź n i e : .......................................
.......................................K o ron  . . . h a le r z y ;

1 m .3 faszyn  laso w y ch  po . , .
. . . h , w y r a ź n i e : .......................................
.....................................Koron . . . h a le rz y ;

1 sz tu k ę  k o łk a  faszynow ego  po .
, . . h , w y r a ź n i e : ...................................................

................................ K oron  . . . h a le rzy .
W a ru n k i d o s taw y  p o w o łan e  w ro z p isa ­

n iu  k o n k u rsu  są  m i (n a m ) zn an e  i p odda ję  
( jem y ) s ię  im  bez żad n eg o  zastrzeżone .

” S to su n k i m ie jscow e, m ia ro d a jn e  d la  te j 
dostaw y , k tó re  z b ad a łem  ( liśm y ) n a  m ie jscu , 
są  m i (n a m ) d o k ład n ie  zn an e .

Jako  wadyum (składam (my) złożyłem 
(złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu . .

K

K

K

L. cz. E . V. 2956/13 (8 )  (9484 3 - 3 )
E d y k t  licytacyjny.

Na wniosek s trony egzekwującej Rze-

(szowskiego Towarzystwa dyskontowego w 
Rzeszowie, odbędzie się dnia 26-go czerwca 

1 1914 o godzinie 1 0  przed południem w biu-

!rze Nr. 10, na zasadzie zatwierdzonych wa­
runków lic y ta c ja  realności obj. lwh, 473 ks, 
gr. gin. Drohobycz-Zagrody.

W artość  szacunkowa 25.527 kor. 1 0  h.
Najniższa oferta 12  763 kor. 55 bal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż n ie  

nastąpi .
W arunk i i wyoiąg tabu larny  oglądać 

można codziennie w gddzinaeh urzędowych 
w biurze Nr. 81.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Drohobycz, dn ia  26 maja 1914.

Ofertę n iniejszą je s tem  związany (je­
steśm y związani)  aż do upływu ośiniu tygo­
dni od nas tępnego  dnia po dniu rozprawy 
ofertowej liczyć się m ających  i zrzekam się 
(zrzekamy się) te rm inów  ustanowionych w 
§ 862 ustaw y cyw. względnie w art. 3 1 8  i 
319 ust.  handl.  do przyjęcia ofert.

Zgadzam (m yj się na  to, iż dla wszel­
kich z niniejszej oferty  względnie z umowy 
o tę dostawę wywiązujących się sporów, o ile 
n ie  należą z mocy ustaw y przed wyłączny 
Sąd szczególny, będą wyłącznie właściwymi 
w pierwszej Instancyi rzeczowo kom peten tne 
". k. Sądy, znajdujące się w miejscu siedziby 
. k. galic. P rokura to ry i  skarbu  we Lwowie.

W .......................d n i a .........................191 . ■
(Podpis , t. j. imię, nazwisko, za­
wód i miejsce zamieszkania oraz 

bliższy adres.)

cz. E. 451/14 ( 6 ) (9442 3 — 3;
• E d y k t  licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek s t rony  egzekwującej Towa­

rzystwa Yorschnss und  Oredit-Verein sto w. 
zar. z ogr. por. W ilhelm  S ir ing  w Dżwinia- 
czu, odbędzie S’§ dnia 12 czerwca 1914 o go-

L, cz. E. 82/14 (7 ) (9433 3 - 3 )
E dyk t  licytacyjny.

Dnia  18 czerwca 1914 o godzinie 9 
przed po łudniem  w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze N r 5, odbędzie się lieytacya:

a) połowy realności lwh. 114 gm iny  
kat. Borki m ałe  i

b ) połowy realności lwh 901 tej samej 
gm iny  kat. wraz z przynale inośeism i składa- 
lącemi się z drzewostanu i ogrodzenia.

Nieruchomości wystawione n a  licytaeyę
są o c e n io n e :

ad a) na  2268 kor. 50 h., 
ad b) n a  303 kor. 50 h., 
przynależności zaś na 13 kor. 50 h. 
Najniższa cena w ynosi:  
ad a) 1134 kor. 25 h., 
ad b) 151 kor. 75 b.
Poniżej tej ceny sprzedaż n ie  przyjdzie 

do skutku
O. k. Bad powiatowy, Oddział II. 
Grzymałów, 4 m aja  1914.

L. cz. E. III, 4731/12 (7 3 ;  (19293 2 - 3 )
E d y k t  licytacyjny.

Na żądanie F ili i  P raskiego Banku kre- 
I d j tew ego  we Lwowie odbędzie się w sądzie 
| niżej wymienionym w biurze Oddziału III. 

drzwi Nr. 70 we Lw owie:
I. Dnia 23 czerwca 1914 o godzinie 9 

przed południem lieytacya połowy realności 
obj. lwh. 172 ks. gr. dla II. dz. m. Lwowa 
p>d Ikon. 2 0 3 %  przy ul. Kaźmierzowskiej 
i. orj. 23 położonej, składającej się z parceli 
budowlanej o powierzchni 1898 m 2, funda­
mentów na tej parceli założonych i murów 
piwnicznych, tudzież z przejazdu z desek i
rygli-

Połowa tej realności w ystaw iona  n a  li­
cy tac ję  je s t  oceniona na  182 8 6 8  kor. 7 5  h  

Najniższa cena wynosi 91.420 kor  38
bal.

. . . ł - , - ,  . , .  w  .. -  ■ . , Lieytacya drugiej połow y tej samej rę­
dzinie 4 po południu w biurze Nr. 4, na za-1 ainosci rozpisaną została edyktem licytacyj-
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nym  z dn ia  10 kw ie tn ia  1914 do 1. E. 111.
5686/12, n a  ten  sain dzień i tę  sam ą go­
dzinę.

II.  D n ia  24 czerwca 1914 o godzinie 9 
przed po łudniem  licytacya realności obj. lwh. 
358 ks, gr. d la  IV. dz, m. Lwowa pod Ikon. 
4264 4 przy ul. PiekarsKUj 1. orj. 17 poło­
żonej, składającej się z parceli budowlanej o 
powierzchni 824 m 2, kam ienicy trzypiętrowej 
wraz z przynaieżytościami, skŁ dające in i  się 
z okien, k ra t  i t. d. opisanemi w protokole 
ocenienia.

R ealność ta  oceniona je s t  n a  300.311 
kor. 40 hal.,  przynależności zaś na  2330 kor.

Najniższa cena wynosi 105.320 koron 
70 hal.

III. D n ia  25 czerwca 1914 o godzinie 
9 przed po łudniem  licytacya połowy rea lno­
ści obj. lwh. 1083 ks. gr.  dla<f. dz. m. Lwo­
w a pod lkons. 1 1 1 8 1J4 przy ul. Ossolińskich
1. orj. 1 2  położonej, składającej się z parcel 
budow lanych  o powierzchni 123 m s, parcel 
g ru tow ych  o powierzchni 271 m 2, kam ienicy  
dwupiętrowej z su te rynam i,  wraz z przynale- 
żytościami, składającymi się z okien, drzwi, 
kociołków i t. d. opisanemi w protokole oce­
nienia.

P o łow a lej realności w ystaw iona  na
licytacyę oceniona je s t  wraz z przynależyto- 
ściami n a  60.842 kor.

Najniższa cena wynosi 80.421 kor.
IV. D n ia  26 czerwca 1914 o godzinie 

9 przed po łudniem  l ic y ta c y a :
a) realności obj. lwh. 1084 ks. gr. dla

I. dz. m. Lwowa pod lkons 111974 przy ul.
Ossolińskich pod 1. orj. 10 położonej,'  sk ła ­
dającej się z parcel bud. i g run t,  łącznej po­
w ierzchni 518 m 2, kam ienicy  dwupiętrowej 
z su terynam i,  budynku teatra lnego , re s ta u ra ­
c j i  i ta rasu  wraz z przynaieżytościami w pro ­
tokole ocenienia  opisanemi,

b) połuwy realności obj. lwh. 1085 ks. 
gr. dla I. dz. m. Lwowa pod lkons. 1 1 2 0 7 4 
przy ul. Ossolińskich pod I. orj. 8  położonej, 
składającej się z parcel bud, g run t,  o po­
w ierzchni 450 in 2, kam ienicy  dwupiętrowej 
z su te rynam i wraz z przynaieżytościami, skła- 
dającemi się z okien, drzwi, s to r  i t. d. w 
protokole ocenienia  bliżej opisanemi.

Realność obj. lwh. 1084 oceniona je s t  
n a  253.611 kor. 96 hal., zaś połowa rea lno­
ści obj. lwh. 1085 oceniona je s t  na 110.713 
kor. 14 hal.

Obie te realności stanow iące całość fi­
zycznie n ie  dającą się rozdzielić, będą  sp rze­
dane razem.

Najniższa cena realności lwh. 1084 i 
połowy realności lwh. 1085 wynosi 182.168 
kor. 55 hal.

Poniżej najniższej oferty  sprzedaż ża­
dnej z tych  realności nie nas tąpi .

L icy tacya odbędzie się na  podstawie 
warunków, k tóre  n iniejszem jako  odpowiada­
jące  przepisom ustawy za tw ierdza się.

C. k. sąd  krajowy cywilny we Lwowie 
jako sąd h ipoteczny zanotuje wyznaczenie 
te rm in u  licytacyjnego.

W ezw anie  rzeczowo up raw n ionych  w 
szczególności wierzycieli h ipotecznych, dalej 
wierzycieli, k tórych  p re tensye  pow stały  z 
ty tu łu  udzielenia k redy tu  lub oparte  są  na  
zapisie kaucyjnym, w reszcie  organów  publi­
cznych wym ierzających  podatki i dan iny  pu­
bliczne obwieszcza się n in ie jszym  edyktem.

C. k. Sąd powiatowy, Sekcya I,, 
Oddział III .

Lwów, dnia  14 kw ie tn ia  1914.

L. cz. E . 2335/13 (16) (9381 3 - 3 )
Dozwolenie relicytacyi.

Poniew aż A b ra h am  A ro n  W ie tschner  
n ie  zapłacił dotychczas całej ceny kupna za 
kupioną n a  publicznej licytaeyi dn ia  2 2  g ru ­
dnia  1913 połowę realności lwh. 325 ks. gr. 
gm. kat. L im anow a objętej, dozwala się na  
wniosek Antonir .y  A nny  2 im  Biedroń r e ­
licytacyi powyższej połowy realności po myśli 
§ 154 o. e. n a  koszt i n iebezpieczeństwo 
A b raham a A rona  W ie tschnera  i te rm in  do 
relicytacyi wyznacza się n a  22 czerwca 1914 
o godz. 9 rano, w biurze Nr. 6 .

Dla relicytacyi obowiązują w arunki li­
cytacyjne zatwierdzone uchw a łą  z dnia 19 
l is topada  1913 E. 2355/13 (3) z tą  odmianą, 
że najn iższa o ferta  wynosić będzie połowę 
ceny  szacunkowej.

R e licy tacya nie nastąpi ,  jeżeli A b r  ham  
A ron  W ie tsch n e r  w  dniach 8  po doręczeniu 
mu tej uchw ały  złoży do sądu w gotówce 
resztę ceny kupna z odsetkami zwłoki.

Z chwilą prawomocności tej uchwały 
licytacya pierwsza sta ie  się nieważną.

Koszta tego podania  przyznaje się A n ­
ton in ie  A n n ie  2 :m. B iedroń od A b raham a 
A ro n a  W ie ts c h n e ra  w kwocie 19 kor. 75 h.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
L im anow a, drna 7 m aja  1914.

U  cz. E. III .  6113/12 (9505 2 — 3)
E d y k t  licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
N a wniosek galic. ,Kasy oszczędności 

we Lwowie s trony egzekwującej odbędzie się 
dnia 13 lipca 1914 o godzinie 9 przed po łu­
dniem w biurze Oddziału I II ,  drzwi Nr. 70,

na  zasadzie iuż zatw ierdzonych warunków  
licytacya nas tępujących  r e a ln o ś c i :

Księga ; g run tow a  III .  dz. m. Lwowa 
lwh. 957 rea lność  przy  ui. Ł ok ie tka  1. orj. 8 
składa się z parc. bud. go pow ierzchni 6 ar. 
23 in .2, dwupiętrowego domu frontowego, 
dwupiętrowej oficyny i oficyny parterowej.

Wartość szacunkowa 124.882 kor. 56 h.
Najniższa o ferta  62.441 kor. 28 h.
Do realności lwh. 957 ks. gr. d la III .  

dz. m. Lwowa należą  nas tępu jące  p rzyna le­
żności : okna, drzwi i t. d. opisane bliżej 
w protokole ocenienia oszacowane n a  1487 
koron.

Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie 
nastąpi.

C. k, Sąd krajowy cywilDy we Lwowie 
jako Sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie 
te rm inu  l icytacyjnego.

O. k. Sąd powiatowy, Sekcya L.
Oddział I n .

Lwów. do ia  23 kw ietn ia  1914.

L. cz. E .  384/14 (9506 2 — 3)
E d y k t  licytacyjny.

N a  żądanie A b ra h am a  Jakóba  A rb e i ta  
z Lutowisk  odbędzie się dn ia  10 czerwca 
1914 o godzinie 10 przed południem w sądzie 
niżej w ym ienionym  w biurze Nr. II. w L u ­
tow isk ich  licytacya :

a) 1/16 części realności lwh. 9,
b) 5/320 części realności lwh. 10 ks. 

gr. gm. Stuposiany, wraz z przynależnośeia- 
rni, sk ładającem i się z domu i zabudowania 
gospodarczego stojącego n a  pbud. 16, wcho­
dzącej w sk ład  realności lwh, 9 zobowiąza­
nego we w ym ienionych  idealnych  częściach 
własnych.

Nieruchomości te wystawione na  licy­
tacyę są ocenione, a t o ,

ad a) 1/16 część r e a ln o ś ć  lwh, 9 wraz 
z p rzynależnoścism i n a  kwotę 920 kor.,

ad b) 5 /320 części realności lwh. 10 
n a  kwotę 62 hal.

Najniższa cena wynosi co do obu re a l ­
ności 613 kor. 76 hal.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Lutowiska, 14 k w ie tn ia  1914.

L. rz. E. III. 5686/12 (748 2 - 3 )
E d y k t  licytacyjny.

N a żądanie c. k. uprzyw. gal. akcyjne­
g o  Banku hipotecznego we Lwowie, odbędzie 
się w sądzie niżej w ym ienionym  w biurze 
Oddz, III .  drzwi Nr. 70, dnia 23 go czerwca 
1914 o godz. 9 przed po łudniem  licytacya 
połowy realności obj. lwh. 172 ks. gr. dla
II. dz, m. Lwowa pod lk. 2 0 3 2 4 przy ulicy 
Kaźiniarzowskiej 1. orj. 23 położonej, sk łada­
jącej się z pbud. o pow ierzchni 1898 m 2, 
fundam entów  na tej parceli założonych i m u­
rów piwnicznych, tudzież prz-jazdu z desek 
i rygli

P ołow a tej realności wystawiona na  
licytacyę, j e s t  oceniona n a  182.358 kor. 73 
hal.

Najniższa cena wynosi 91.489 kor. 38 
h., poniżej tej ceny sprzedaż n ie  przyjdzie 
do skutku.

L icy tacya drugiej połowy tej samej re ­
alności rozpisaną została  edyktem  licytacyj­
nym  z dn ia  14 k w ie tn ia  1914 do L. E. III .  
4731/12, n a  ten  sam  dzień i tę sam ą go­
dzinę.

L icytacya odbędzie się n a  podstawie 
w arunków, które się n in ie jszem  zatwierdza, 
jako odpowiadająae przepisom ustawy.

C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
jako sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie te r ­
m inu  licytacyjnego, odnośnie do tej połowy 
realności.

W ezwanie rzeczowo upraw nionych w 
szczególności wierzycieli hipotecznych, dalej 
wierzycieli,  k tórych  p re ten  ye  pow stały  z 
ty tu łu  udzie enia kredy tu  lub oparte  są na 
z .p is ie  kaucyjnym, wreszcie organów p u b li­
cznych w ym ierzających podatki i dan iny  p u ­
bliczne.

O. k. Sąd powiatowy Sekcya I., 
Oddział III.

Lwów, dn ia  10 kw ie tn ia  1914.

L. cz. E . V. 5433/13 (10) (9488 2 — 8)
E d y k t  l icytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
N a wniosek s trony egzekwującej A b ra ­

h am a R osenberga ,  odbędzie się dn ia  26-go 
czerwca 19 i 4 o godzinie 11 przed po łudn iem  
w biurze Nr. 79, n a  zasadzie za twierdzonych 
w arunków  licytacya nas tępujących  realności 
lwh. 181 ks. gr.  Drohobycz-iŚagrody miejskie 
pb. 412 obszaru 3 a, 45 m 2. pbd 2558 ob­
szaru 8  a. 56 m 2, pgr . 358/1 obszaru 1 a. 
22 m 2 ogród, pgrt.  359 obszaru 2 a. 45 m 2 
łąka, pg rn t .  360 obszaru 2 a. 81 m 2 ogród, 
pgr.  361 obszaru 2 a. 81 m 2 łąka.

W artość  szacunkowa 46.498 kor. 50 h.
Najniższa oferta  28.249 kor. 25 h.
Do realności lw h. 181 ks. gr. D ro h o ­

bycz - Zagrody m iejskie  należą  nas tępujące  
p rz y n a leż n o śc i : s tudnia, kana ł  do wychod­
ków, oparkanienie ,  oszacowane n a  328 kor. 
60 h., k tó rą  to kwotę uwzględniono w w ar­
tości szacunkowej.

Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie 
nastąpi .

Urząd hipoteczny zanotuje wyznaczenie 
te rm in u  licytacyjnego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Drohubycz, dn ia  20 m aja  1914.

L. VIII.  b. 1187/52 (9555 2 — 8)
Rozpisanie konkursu.

Celem zabezpieczenia dostawy kam ieni 
łam anych  do budowli wodnych na  rzece 
Dunajcu, wykonać się maiacej w latach 
1914, 1915, 1916 i 1917,° t. j. począ­
wszy od dn ia  1 lipca 1914 do końca roku 
1917, odbędzie się dnia 23 czerwca 1914 o 
godzinie 1 2 -tej w południe, rozprawa oferto­
wa w c. k. K ierownictw ie jggulacy i dolnego 
D unajca  w Tarnowie, przy której mogą być 
obecni oferenci.

I lość w powyższym czasie dostawić się 
mających kam ieni łam anych  wynosi 2 0 .0 0 0  m . 3

P odana  ilość kam ieni m a być w po­
wyższym okresie czasu, z zastrzeżeniem po- 
danem w § 5 ogólnych w arunków  dostawy, 
dostarczona do budowy w częściach i w te r ­
m inach ,  oznaczonych przez c. k. K ierow ni­
ctwo i może być w razie potrzeby o 5 0 %  
zwiększoną lub zmniejszoną, przedsiębiorca 
iednakjjw razie zwiększenia dostawy n ie  może 
żądać wyższej ceny za kam ień  w większej 
ilości dostarczony, ani też rościć sobie j a ­
k ichkolwiek p re tensy i  do Funduszu  budowy 
regulaeyi rzek w Galicyi w razie zmniejsze­
n ia  dostawy.

W arunk i  dostawy, sk ładające się z ogól­
nych  warunków, szczegółowych warunków, 
wzoru oferty , wzoru kontrak tu ,  można przej­
rzeć, z wolnością b ran ia  odpisów, w godzi­
nach  urzędowych w wym ienionem  c. k. Kie­
rownictw ie  rzgulacyi, gdzie także do godziny 
1 2 -tej w po łudnie  oznaczonego n a  rozprawę 
dnia, mają być wnoszone oferty sporządzone 
ściśle według przepisanego wzoru, zaopatrzo­
n e  znaczkiem stem plowym  n a  1 koronę, przy 
dołączeniu dowodu złożenia wadyum w kwo­
cie 250 koron w gotówce lub papierach 
wartościowych, odpowiadających wymogom, 
podanym  w ogólnych w arunkach  dostawy. 
Wadyum złożyć należy w odnośnem  Kiero­
w nictw ie  regulaeyi.

W ofercie, sporządzonej w edług  poda­
nego wzoru, m a  być podana  w w alucie ko­
ronowej cena za 1 m . 3 kam ieni ( jeden m etr  
sześcienny) w yrażony cyframi i słowami.

W niesiona oferta obowiązuje o feren ta  
przez 8  (osiem) tygodni od nas tępnego dnia 
po dniu rozprawy ofertowej liczyć się m ają­
cych i do tego czasu zostaną oferenci zawia­
domieni w drodze p isemnej o przyjęciu lub 
nieprzyjęciu ofert.

Oferty, w nies ione po godzinie 12-tej 
oznaczonego dnia, nie będą przyjęte,  oferty 
zaś oddane w in n y m  urzędzie, albo niezao- 
patrzone znaczkiem stemplowym, lub w do­
wód złożenia wadyum, n ie  sporządzone ściśle 
w sposób przepisany, opiewające n a  częścio­
wą dostawę, lub zaopatrzone dopiskami, nie 
będą uwzględnione.

Równocześnie z ofertą należy przed ło­
żyć próbkę  kam ienia, zaopatrzoną w nazwę 
kam ieniołomu, z k tórego pochodzi, oraz n a ­
zwisko i miejsce zamieszkania oferenta.

Z c. k. Nam iestn ic tw a.
Lwów, dn ia  29. m aja  1914.

Za c. k. N am ies tn ika :
B 1 u m  w. r.

U W A G A  : Oferta, w n ies iona  przez wię­
cej ja k  je d n ą  osobę, m a zawierać oświadcze­
nie, że oferujący zobowiązują się so lidarnie  
co do oferty. — Nadto należy wym ienić 
osobę upełnom ocnioną do za ła tw ienia całego 
in te resu  tej dostawy i odbioru zapłaty w 
zastępstw ie wszystkich współoferentów.

(W zór oferty.) 

O f e r t a .

 Mocą cą której zobowiązuję się (zobo­
wiązujemy się) so lidarnie  w la tach  . . .
dostarczyć w te rm inach ,  oznaczyć się m ają­
cych przez c. k. K ierownictwo regulaeyi
............................................w ...........................................
kam ienie ła m an e  do budowli regulacyjnych 
n a .......................................................................................
w ilości i pod w arunkam i,  podanym i w roz­
pisaniu  konkursu  i żądam (my) za 1 m . 3
kam ienia  p o ...............K . . . . h., wyraźnie
............... koron . . . .  hal.

W arunki dostawy, pow ołane w rozpisa­
niu  konkursu  są mi (nam ) znane i poddaję 
(jem y) się im  bez żadnego zastrzeżenia.

S tosunki miejscowe, m iarodajne d la tej 
budowy, które zbadałem (liśmy) n a  miejscu, 
są mi (nam  . dokładnie znane.

Jako  w adyum  sk ładam  (mj ), złożyłem 
(złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu .

Ofertą n in ie jszą jestem  związany (je­
s teśm y związani) aż do up ływ u ośmiu tygo-, 
dni od nas tępnego  dn ia  po dniu  rozprawy

ofertowej liczyć się m ających  i zrzekam się 
(zrzekamy się) te rm inów , us tanow ionych w 
§ 862 ust.  cyw. względnie w art. 318 i 319 
ust. handl .  do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się) n a  to, iż 
dla wszelkich z n iniejszej oferty względnie 
z umowy o tę dostawę wywiązujących się 
sporów, o i le n ie  należą z mocy ustawy 
przed wyłączny Sąd szczególny, będą w yłą­
cznie w łaściw ym i w  pierwszej instancyi rze­
czowo kom peten tne  c. k. Sądy znajdujące się 
w  miejscu siedziby c. k. gal. P rokura to ry i  
skarbu  we Lwowie.

W  . . . . dnia . . . .  1914. 
(Podpis ,  t. j. im ię i nazwisko, za­
wód i miejsce zamieszkania, oraz 

bliższy adres).

L. cz. E .  I II .  7581/18 (9333 3 — 3)
S tro n a  zobowiązana A n ie la  Kucharska.

E d y k t  l icytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.

N a w n iosek  lwowskiego Tow arzystwa 
bankowego we Lwowie s trony  egzekwującej 
odbędzie się dn ia  15 czerwca 1914 o godz. 
9 przed po łudniem  w biurze Oddz. I l i . ,  na  
zasadzie warunków, k tó re  się  ninie jszem za­
twierdza, l icytacya nas tępu jących  r e a ln o ś c i : 

ks. gr. IV. dz. m. Lwowa lwh. 1457 
przy ul. Leśnej składającej się z parcel gr. 
łącznej powierzchni 525 m .1.

W artość  szacunkowa 1575 kor. 
Najniższa o ferta  1050 kor.
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie  

nas tąpi .
O. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 

jako Sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie 
te rm inu  licytacyjnego.

W ezw anie  rzeczowo upraw n ionych  w 
szczególności wierzycieli h ipotecznych, dalej 
wierzycieli, k tó rych  p re tensye  powstały  z ty­
tu łu  udzielenia k redy tu  lub oparte  są n a  za­
pisie kaucyjnym, wreszcie organów  publi­
cznych wym ierzających podatki i dan iny  pu­
bliczne zamieszczone je s t  n a  osobnym ar­
kuszu.

C. k. Sąd powiatowy, S. I., Oddział ITT. 
Lwów, dn ia  16 kw ie tn ia  1914.

L. cz. E .  XIII .  648/14 (10) (9355 3 — 3)
E d y k t  licytacyjny

N a w niosek s trony  egzekwującej A n to ­
niego i F io re u ty n y  Boberów, odbędzie się 
dn ia  26 czerwca 1914 o godzinie 10*30 
przed po łudniem  w biurze Nr. 14 parte r,  
w c. k. Sądzie powiatowym cyw ilnym w 
Krakowie ul. św. J a n a  1. 22, licytacya re ­
alności lw h 38 ks. gr.  gm. Kraków-Zakrzó- 
wek, składającej się z parc. bud. lk. 18/1 i 
147 obszaru 192 m !, n a  k tórych  stoją zabu­
dowania, t. j. dom m urow any par te row y k ry ­
ty gontam i i papą, domek mieszkalny m uro­
wany mniejszy  i d rew niane  budynki gospo­
darcze, oraz z parc. gr.  lk. 75/1, 76/1 i 78/1 
o obszarze 298 m. i 399 m.

W artość  szacunkowa domu z p rzyna ie­
żytościami 6712 kor.,  g ru n tu  z p rzynaieży­
tościami 11.640 kor.

Najniższa oferta  9176 kor.
Poniżej najniższej oferty  sprzedaż n ie  

nastąpi .
Do realności lwh. 38 ks. gr.  Kraków- 

Zakrzówek należą nas tępu jące  przynależności: 
k rchnia ,  drzewa owocowe i parkan  sz tache­
towy.

C. k. Sąd powiatowy cywilny,
Oddział XIII.

Kraków, dnia 24 kw ie tn ia  1914.

L. cz. E . 4211/13 (9533 1 — 3)
E d y k t  l icytacyjny 

oraz wezwan e da zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek s trony  egzekwującej Za­

kładu k redy tow ego  w Rozdole odoedzie się 
dn ia  10 lipca 1914 o godzinie 10*30 przed 
po łudniem  w biurze Nr. 7, n a  zasadzie za­
tw ierdzonych w arunków  licytacya nasteouią- 
cych r e a ln o ś c i :

a) lwh. 137 ks. g r .  Malechów, połow* 
pbud. 61 zabudowana chatą, s ta jn ią , drewu­
tnią, s todołą i wozownią,

b) pgr. 446, 448, 631/1, 6 7 8 0 ,  679/1. 
918/1, 998/1, 1000/1, 1001 /1 ,1115 /1 ,1115 /* .  
1116/1, 1116/2, 1161, 1164, 1446 i 112/1.

c) lwh. 273 ks. gr.  Malechów, połotf* 
pgr. 862/1, 1131/2 i 1131/3,

d) lwh. 276 ks gr.  Malechów, połotf* 
pgr. 631/2. 1097 i 1157 2.

Oena szacunkowa: 
ad a) 1058 kor. 34 h., 
ad L) 2271 kor. 67 h„  
razem ad a) i b) 3330 kor,, 
ad c) 225 kor., 
ad d) 850 kor.
Najniższa o f e r t a :
ad a) 529 kor. 17 h.,
ad b)  1514 kor. 44  h „
razem ad a) i b) 2043 kor. 61 h.,
ad c) 150 kor.,
ad d) 566 kor. 6 6  h. ,
Do realności lwh. 137 ks. gr. 

chów należą następujące przynależności:
sztuk drzew owocowych i 110 m. płotu S T
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dzonego ocenione w całości n a  160 kor.,  z 
czego połowa zobowiązanego 80 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi .

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej A erucho in -śc i  dokum enta  może każdy, 
mający chęć k u p ie n ia ,  przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymieńio 
nym,

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
M k o ła jó w ,  dn ia  20 m a ja  1914.

L, oz, E. 7854.13 (9589)
E d y k t  licytacyjny.

Na wniosek s trony  egzekwującej Izaka 
Dawid ' F re ib ru n a  jako ce.ssyonaryusza Leiby 
S te rn a  odbędzie się  dnia 5 czerwca 1914 o 
godzinie 8  przed po łudn iem  w biurze Nr. 34, 
n a  zasadzie już zatwierdzonych warunków re- 
l icy taeya realności lwh 1511 ks. gr.  Halicz, 
składającej s ię  z pbud. 625/1, n a  której zuaj- 
duje się cha ta  i obróg i pgr. 3169/1, 3170/1.

W artość  szacunkowa 388 kor.
Najniższa oferta  194 kor.
Poniżej najniższej ceny sprzedaż nio 

nas tąpi .
0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Halicz, dnia 15 maja 1914.

Toro TepMiHy goicaa cMopim HenpHcyTHoro 
łB an a  PtypHHKa 3a ycTiwreHEÓ y3HaHHH
dy/te-

U,, ic. C y g  oKpysKHHił, B ig g i.i IV .  
Cnnitc, gn u  28 aiOToro 1914.

UW *M-

L. cz. T. 28/14 (4)  (9410 1 - 3 )
W drożenie postępow ania  amortyzacyjnego.

N a  wniosek p. M a r y jn a  M ichała  To- 
warnlckiego ze L w ow a wdraża się. postępo­
w anie Ctlein amoityzacyi rzekomo zagubio­
nej książeczki wkładkowej wydandj przez 
F i l ię  „Żivnosteńskiego B anku",  opatrzonej 
Nr. 1732 wystawionej n a  imię i nazwisko 
M ichała T ow arn ickLgo, a opiewającej na 
kw otę  500 kor.

Posiadacza powyższej książeczki w kład­
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi p raw am i w ciągu 6  miesięcy, od 
osta tn iego ogłoszenia edyktu w „Gazecie 
Lw ow sk ie j11, w przeciw nym  bowiem razie po 
upływ ie powyższego czasokresu za n ie is tn ie ­
jące  uz>-ane zostaną.

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dn ia  21  k w ie tn ia  19J4.

L, cz. T. 8/12 (4)  (9479 1— 3)
W drożenie postępow ania  celem uznania za 

zm arłego Teodora Knihiniekiego Jędrzeja .
Teodor K nihinicki Jędrzeja ,  właściciel 

realności z Żukowa, sąd powiatowy Oberlyn, 
urodzony dnia 6  s ie rpn ia  1845, w ydali ł  się 
z Żukowa przed przeszło czterdziestu la ty  
i od t go czas : miejsce jego  pobytu n ie  je s t  
w adome, ani też przez przeciąg  tego czasu 
n ie  dał żadnego znaku życia o sobie.

Gdy zatem przyjąć należy że za hodzi 
ustawowe domniemanie z § 24 1. 2 ust. c., 
przeto w draża się n a  p rośbę Józefa  K nib in i-  
ckiego J a n a  z Żukowa postępow anie  celem 
uznania  za zmarłego, zaginienego, d la kió- 
rego u s tanaw ia  się kura to ra  w osobie n a ­
czelnika gm iny  z Żukowa.

W ydaje się przeto ogólne wezwanie, 
aby udzielono Sądowi lub kura to row i panu 
naczelnikowi gm iny  w Żukowie wiadomości 
o powyż wymienionym  Teodorze K nib in ick  m 
Jędrzeja , k tórego wzywa się, aby przed niżej 
w ym ien ionym  Sądem s taw ił się, lub w inny  
sposób uwiadom ił o swem życiu.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Kołomyja, dnia 28 m area  1914.

po trzeba  podpisu dwóch członków dyrekcyi, 
lub jednego  członka dyrekcyi i jed n eg o  za- 
stępcy.

! D yrekcya  podpisywać będzie firmę sto- 
| w arzyszen ia  w ten  sposób, iż pod wyciśnię- 

tem  pieczęcią lub w ypisanem  brzm ieniem  
firmy dwaj dyrektorow ie łącznie umieszczą 
swe podpisy a to :  Leon Ziarkiewicz, Ludwik 
Bartkiewicz, dr. Józef  Drzewicki, J a n  F r a n ta  
i F e rd y n a n d  Ja c h  położą tylko swoje n a ­
zwisko a nadto dr. Jó z e f  Drzewicki przed 
nazwiskiem znaczek „ D r .“ .

Ogłoszenia będą uskuteczniane przez 
wywieszenie pisemnego ogłoszenia w biurze  
stowarzyszenia, oraz przez p laka tow an ie  w 
m ieśc ie '  S tanis ławowie.

Udział członka wynosi 100  kor.
O dpow iedzia lność: Każdy członek od-

powdada w razie poniesionych s t r a t  przez 
s towarzyszenie do wysokości p ięciokrotnej 
deklarowanego udziału z w liczeniem już 
wpłaconego.

Data wpisu : 7 m arca  1914.
C, k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Stanisławów, d n ia  10 m arca  1914.

L. cz. T. VI. 33 /14  (2)  (9241 1 - 3 )
W drożenie postępow ania  amortyzacyjnego.

Na wniosek p. M agdaleny  Ci;Kłakowej, 
w łaścicielki realności w Krakowie-Ptaszowie 
wdraża się postępow anie  c leni am ortyzac ji  
na<?tępują 'ej rzekomo przez wnioskodawcę 
Z gub ione j  książeczki wkładkowej S tow arzy­
szenia pożyczkowego i oszczędności „W zaje­
m n a  pom oc“ w Podgórzu N r 12.868, w ysta­
wionej n a  imię S ew eryna  Cieślaka, a opie 
Wającej na  kwotę 216 kor. 2 0  h.

Posiadacza powyższej książeczki w kład­
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił  się ze 
s Wojem i p raw am i w ciągu je dnego  r ku 6 
t jg o d e i  i 3 dni w przeciwnym  bowiem razie 
P° upływie powyższ go czasokresu od dnia 
trzeciego ogłoszenia w Gazecie urzędowej 
liczyć się mającego, książeczka ta  za nie- 
m tnieiącą uznaną zostanie.

C. k. Sąd krajowy cyw im y, Oddział VI.
Kraków, dn ia  1 m a ja  1914.

L. cz. F irm . 1038/13 B. X III.  25/92
(4249 3 - 3 )  

O b w i e s z c z e n i e .
W pisano do re jestru  s towarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych, że n a  ponownem  
nadzwyezajnem walnem zgromadzeniu człon­
ków „Zakładu kredytowego dla hand lu  i p rze­
m ysłu  w Skalacie, s tow arzyszenia  za re jes tro ­
wanego z ograniczoną p o r ę k ą “, dn ia  2 2  w rze­
śn ia  1913 uchwalono rozwiązanie i l ikwida- 
cyę powyższego stowarzyszenia z tern, że od­
tąd  brzmienie tegoż będzie „Zakład kredy to ­
wy dla hand lu  i przemysłu w  Skalacie  s to ­
warzyszenie zarejestrowane z ograniczona 
poręką  w l ikw idac j i" ,  i że likw idatoram i 
w y b r ,m  zostali dotychczasowi dyrek torow ie 
dr. M aurycy Gottfried, lekarz, Leopold Heil- 
p e rn  i Józef Milgrom, wszyscy w Skalacie 
zamieszkali.

W ierzycieli powyższego Towarzvstwa 
wzywa się,^ by tamże się zgłosili.

C. Ir. Sąd  obwodowy jako hand low y 
Oddział II.

Tarnopol, dn ia  22 g ru d n ia  1913.

L. cz. F irm . 9/14 Rg. A. 1 . 194  (9262  2 - 3 )
Wpis do re jestru  handlowego firmy 

spółkowej.
Do re je tru  firm spółkowyeh należy 

wciągnąć, co n as tępu je :
Siedziba f irm y: S tanis ławów.
Brzmienie f irm y: Izrael Teper i S-ka, 

po n iem iecku : I s rae l  Teper et Comp.
Przedm iot p rzeds ięb io rs tw a : Zastępstwo 

firm handlowych w spraw ach  hand low ych  
i udzielanie kredytu  pieniężnego.

F o rm a s p ó łk i : jawna.
Spólnicy osobiście odpowiedzialni: Izrael 

Teper i Maks Moldauer, kupcy w S tan is ła ­
wowie.

Spółka rozpoczęła swą czynneść dn ia  
31 g rudn ia  1913.

Podpis f irm y: Do zastępstw a spółki są  
upoważnieni obaj spólnicy kom ulatywnie ,  
a podpisywać będą firmę spółki w ten  spo­
sób, że pod w ypisanem  lub w ydrukow anem  
brzmieniem firmy każdy spólnik  podpisze 
własnoręcznie jedynie  swe nazwisko t. j. 
Izrael Teper podpisze: „Teper",  a Maks 
M oldauer podpisze: „M oldauer11.

Dzieii w p isu :  10 m arca  1914.
0 . k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Stanis ławów , dnia 10  m arca 1914.

Celem stizeżenia praw kuranda usta- 
I naw ia się p dr. H erm ana Kofiera, adwokata 
1 w Grzymałowie, kuratorem.

Tenże k u ra t  r  zastępywać będzie ku- 
ra n d a  w rzeczonej spraw ie  na jego koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki on sarn w s ą ­
dzie się n ;e zgłosi lub pełnom ocnika n ie  
zamianuje.

C k. Sąd powiatowy. Oddział I.
Grzymałów, dn ia  28 maja 1914.

L. 1676 (9510 1 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

W ydział powiatowy w Ropczycach s to­
sownie do § 30 ustawy o Reprezentacyi po­
wiatowej podaje do wiadomości opodatkowa­
nym  wr powieUe ropczyckiro, że zamknięcie 
rachunków funduszów powiatowych za rok 
1913 zostało wyłożone w biurze Rady po­
wiatowej i może być przez 14 dni p rzeglą­
dano przez opodatkowanych.

Z W ydziału powiatowego.
Ropczyce, dnia 28 maja 1914,
S e k re ta rz : P r e z e s :

Kwiatkowski w. r. Hr. R om er w. r.

L. cz. 0. II. 200/14 (1) (8909)
E d y k t .

Przeciw J, nowi Gleniowi z Latoszyna, 
którego miejsce pobytu  jest n ieznane, w nie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
Dębicy przez Józefę R rdońską  pozew o 288 
koron.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na  dzień 13 maja 1914, o godz. 
10-30 przed południem, Nr. 10.

Celem strzeżenia praw  tegoż ustanawia 
się p. adwokata dr. D. Herziga w Dębicy 
kuratorem.

Tenże kurator  zastępy wać go będzie 
w rzeczonej spraw ie  na jego koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki on w sądzie s!ę nie 
zgłosi lub pełnom ocnika n ie  zamianuj '.

C. k. Sąd pow iał owy, Oddział II.
Dębica, dnia 28 kw ie tn ia  1914.

w Z M a

L- ez, T . 34/14 (4 )  (9411. 1 ~ 3)
W drożenie  pos tępow an ia  amortyzacyjnego.

N a  w niosek p. H ryho rego  Sydora, ro l­
n ika  w  T a ts rynow ie ,  w draża się  postępow a 
n ie eel&m am ortyzacyi rzekomo przez w .^o 
skodawcę zagubionego kw itu  depozy tow ego  
Wystawionego p rz e ;  w iedeńsk ie  Towarzystwo
ubezpieczeń na  życ e i ren ty ,  względnie 
Przez G enera lną  reprezen tacyę  t e g k  dla a 
Jjcyi w e Lwowie d n ia  19 g ru d n ia  1913 
22.181 n a  polic.ę asekuracy jną  Nr. 81.749 n 
podstaw ie  której wnioskodawca zaasekurowa 
wnuczkę swoją I la śk ę  Prociów.

Posiadacza powyższego kw itu  depozy 
towego wzywa się przeto, aby zgłosił  się 
z_e swojemi p raw am i w ciągu jednego  roku, 
^  tygodni i 3 dni, licząc od osta tn iego o- 
g łoszenia edyktu  w „Gazecie Lwowskiej" ,  w 
P rzeciwnym  bowiem  razie po upływ ie po­
wyższego czasokresu za n ie is tn ie jące  uznane 
zostaną.

C. k. Sąd  krajowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, d n ia  28 k w ie tn ia  1914.

L. cz. F in n .  219 /14  Stow. H. 367
(6962 2 - 3 )  

O b w i e s z c z e n i e .
W pisano  do re jes tru  stow arzyszeń za­

robkowych i gospodarczych, żc na  nadzwy- 
czajnem w alnem  zgrom adzeniu  członków 
„Unii kredytowej w Skalacie , s towarzyszenie 
zarejestrow ane z ograniczoną poręką, — po 
n iem iecku: „K redi tun ion  in  Skała t,  rogi- 
s t r ie r te  G enossenschaf t  m i t  bese li rank ter  
H aftnng"  dn ia  16 lis topada 1913 uchwalono 
rozwiązanie i l ikwidacyę powyższego Towa­
rzystw a z tein, że odtąd  b rzm ien ie  tej f irmy 
będzie z dodatk iem  „w likwidacyi" „in  Li'  
qu id a t io n “, tudzież, że l ikwidatoram i w ybra­
ni z o s ta l i : dr.  I s ra e l  W aldm ann, adw. kraj.  
w Tarnopolu  i Mojżesz F ische r ,  dyrektor  
Unii kredytowej w Tarnopolu .

Wierzycieli wzywa się, b y  w tom To­
warzystwie się  zgłosili.

O. k. Sąd  obwodowy, jako handlowy? 
Oddział II.

Tarnopol,  d n ia  12 m aca 1914.

tiszczenia.
L. Prez. 172 (20/14) (9460 3 - 3 )

E d y k t .
W  tutejszym Urzędzie podatkowym jako 

depozytowym przechow aną je s t  n a  książeczce 
powiatowej Kasy oszczędności w Gorbca b 
Nr. 7135 kw ota 446 kor. 99 hal., pochodząca 
z rea lizac j i  3 %  zapisu głów nej Kayy d łu­
gów pańs tw a i funduszu umorzoń z 2 2  lu­
tego 1849 Nr. 1724 na kwotę 75 złr. 70 '/2 ct. 
czyli 151 k r. 41 hal, opiewającego i od 
przeszło 30 lat w d/pożycie sądowym na 
rzecz m asy  ks. Bazylego Konztantynowicza 
przeL-hon anego.

Wzywa się wszystkich, którzy do de­
pozytu tego praw a sobie roszczą, by  w prze­
ciągu jednego  roku, sześciu tygodni i trzech 
dni od ogłoszenia tego edyktu p raw a  swe 
w podpisanym sądzie należycie wykazali, 
gdyż w przeciwnym razie po upływie tego 
term u-u depozyt powyższy uznany będzie za 
przepadły i Skarbowi Państw a oddany.

G. k. Sąd powiatow?y. Oddział I.
Żmigród, dn ia  22 maja 1914.

L. cz. C. II.  400/14 (1) (9095)
E d y k t .

Przeciw Herzowi Freifeldow.i, którego 
miejsce pobytu  je s t  nieznane, wniesiony 
został do e. k. sądu powiatowego w Rzeszo­
wie przez Józefa Hollesa pozew o 648 kor, 
18 bal.

N a podstawie pozwu tego wyznaczono 
rozprawę n a  dzień 25 maja 1914, o godz. 
9 przed południem.

Celem strzeżenia praw  Herza F re ife lda  
ustanaw ia się p. dr. l lopfena,  adwokata w 
Rzeszowie, kuratorem.

Tenże kura to r  zastępywać będzie pomie- 
nionego w rzeczonej sprawie n a  jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi 1 ,b pełnomocnika n ie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Rzeszów, dn ia  2 2  maja 1914.

L. cz. F irm . 117,14 Stow. IV. 541 (9263 2 -  3) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 

T . , i gospodarczego.
Walczy w pisać  do re je s tru  stowarzyszeń

lT6WV6 n i  ---  i ° -u • UU rWJtiSUl
zarobkowych i gospodarczych.

Siedziba stowarzyszenia '.  S tanis ławów. 
B rzm ienie  f irm y : Mieszczańska Kasa

XI .  en. T .  1/14 (5 )  C9 0 4 9
E  g  H W T.

U ,, k . C y g  oispyj& nH H  b  C nH O ifi n a
ł&agaHe A hhh KypHHK 3 KocTapoBCipt B3n 
Bae HenpHcyTHoro I s a n a  KypHHKa 3 o 
CTapoBcnt a ’iT 36 uHcafluoro 3 6aTtKa s  
TOHa i Ma-repH M apni 3 3anoTonHHX mg, u. 
g. 6 b KocTapiBii;ax ypogaceHoro i Koscgoro
x to 6 h  o ero skutki i Mieipa npoóyaaHn 3Ha 
m,o6a b npoT ary  3 i t ica if is  nig  nocjLi'gnoro 
orojioinCHH cero  egHKTy gaB o him 3HaT0 
go nigUHcajioro cygy  a6o ero KypaToposH 
IlaBjLOBH 3BipHKOBH, rocnogapcBH B BoCTa-
piBn,nx noneace no  yn.iHBi óe3  HaejiigKiB

zaliczkowa w  S tan is ław ow ie ,  s towarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczona poręką.

Data s ta tu tu :  27 stycznia 1914. 
P rzedm io t p rzedsięb io rs tw a : Podniesie­

n ie  zarobku i gospoda rs tw a  swych członków 
przez udzielanie im  kredy tu  n a  um iarkowany 
procent i n a  w arunkach  możliwie dogodnych- 

Czas t rw an ia  s towarzyszenia je s t  n ie ­
ograniczony.

Dyrekcya s towarzyszenia składa się z 
trzech dyrek torów  i dwóch zastępców. 

Członkiimi dyrekcyi w ybran i :
1. Leon Ziarkiewicz,
2 : Ludwik Bartkiewicz,
3. dr. Jó z e f  Drzewicki, wszyscy w bta- 

nisławowie zamieszkali.
Zastępcam i w y b ra n i :
1 . J a n  F ra n ta ,
2. F e rd y n a n d  Jach ,  obaj w Stanis ła- 

wowie zamieszkali. _ ,
Podpis f i rm y :  D o ważności z o b o w ią z a ń

L. ez. C. II .  97/14 (9434 3 - 3
E d y k t .

Przeciw Michałowi Tomas, którego miej­
sce pobytu je s t  n ieznane wniesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w Grzymałowie 
przez Mikołaja M K haluka  w E ieonorówce 
pozew o zapłacenie 300 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznacza się au- 
dyencyę n a  dzień 19 czerwca 1914, o godzinie 
8  p ized południem.

Celem strzeżenia praw Michała Tomasa 
ustanaw ia  się p. adwokata dr. Kofiera w 

i G rzym ałowie kuratorem .
Tenże kura to r  zastępywać będzie M i­

chała Tomasa w rzeczonej sprawie n a  jego 
koszt i n iebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się n ie  zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd powia*owy, Oddział II.
Grzymałów, dnia 12  maja 1914.

L. cz. 0 .  I. 189/14 (9485 3 — 3)
E d y k t .

Przec iw  Józefowi Paulina , którego miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w G rz y m a ło w ie  
p rz e z  K aspra  P au lin ę  pozew o 1 0 0 0  kor.

N a podstawie pozwu wyznaczono roz­
p raw ę n a  dzień 19 czerwca 1914, o godz. 
9 rano, biuro Nr. 4.

L. cz. C: VII. 118/14 ( 2)  (9107)
E d y k t .

Przeciw  Iwar.owi Iwańków  Dmytra, 
którego miejsce pobytu jes t  nieznane, w n ie­
siony zos tał do c. k. sądu powiatowego w 
Horodence przez Kasę oszczędności w Horo- 
d -n ce  pozew o zapo ce n ie  kwoty 306 koron 
97 bal. zpn.

N a  podstawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę do ustnej rozprawy na  dzień 25 
1914, o godz, 10 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się dla niego kuratora  w osobie adwo­
kata  dr. E m a n u e la  W erbera  w Hor. dence.

Tenże kurator  zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie n a  jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie- zamianuje, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII.
Horodenka, dnia 13 maja 1914.

L. cz. O. 195/14 (1) (9461)
E  d J  k t,

Prz- ciw nieznanem u z miejsca pobytu 
Janow i Klimaszowi z Samoklęsk, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego wr Żmigro­
dzie przez A ndrze ja  Kityka pozew' o 203 
kor. zpn.

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę n a  dzień 3 czerwca 1914, o godz. 
9 przed południem.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
n a w a  się p. dr. Dzlanotta , adwokata w Żmi­
grodzie, kuratorem .

Tenże kura to r  zastępywać będzie ku- 
randa  w rzeczonej spraw ie  n a  jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
n ie  zgłosi lub pełnom ocnika n ie  zamianuje. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Żmigród, dnia 25 maja 1914.

(9441)L. cz. C. IV. 217/14 ( 1 )
E d y k t .

Przeciw  Judzie  Sigall, którogo miejsce

„Gazeta Lwowska" Nr. 126 z dnia 5 czerwca 1914.
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pobytu  je s t  nieznane, wniesiony został do
c. k. sądu powiatowego w Ł op a ty m e  przez 
F e ig ę  Katz, obecnie żarn. Kohl, żonę kupca 
w Kamionce s trumiłowcj pozew o zapła tę  
500 kor. zpn.

N a podstaw ie pozwu wyznaczono au- 
d y e n e ję  do ustnej :ozprawy n a  dzień 2 -go 
czerwca 1914, o gadzinie  8  przed południem, 
b iuro  Nr. 4.

Celem strzeżenia p raw  nieobecnego 
J u d a  S igalla  u s tanaw ia  się p. dr, Karola 
W eissm anna ,  adw okata kraj. w Łopstyn ie ,  
kuratorem ,

Tenże kura to r  zastępywać będzie n ie ­
obecnego w rzeczonej sprawie na  jej koszt 
n iebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
n ie  zgłosi lub pełnom ocnika n ie  zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Łopatyn ,  dnia 29 kw ie tn ia  1914.

L. cz. 0 .  IV. 289/14 (9122)
E  d y k t.

Przeciw  Grzegorzowi Wojto> iczowi, k tó­
rego miejsce pobytu  jest nieznane, oraz n ie­
objętej masie spadkowej sp. M ichała Ogryzko 
syna W awrzyńca, wmiesiony został do c. k. 
sądu pow atowego w P rzew orsku  przez J ó ­
zefa Ogryzko pozew o własność.

Na podstawie pozwu t,s go wyznaczono 
audyencyę n a  dzień 8  maja 1914, o godz. 
9  p r z id  południem, w tut.  sądzie

Celem strzeżenia praw  Grzegorza Wo,- 
towicza i M ichała  Ogryzków ustanaw ia  się 
p. adwokata dr. K arpfa  w P rzew orsku  kura­
torem.

Tenże kura to r  zastępywać będzie tychże 
w rzeczonej spraw ie  na  ich koszt i n iebez­
pieczeństwo, dopóki oni w sądzie się n ie zg ło ­
szą lub pełnom ocnika nie zamianują.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Przeworsk, dn ia  21 kw ie tn ia  1914.

L. cz. E . 2778/18 (7) (8779)
E d y k t .

Dm ytrowi Dzera z R oha tyna  — w egze­
kucyjnej sprawie, toczącej się przed c. k. 
sądem tutejszym przeciw n iem u o 820 kor. — 
m a być doręczoną uchw ała  z dn ia  1 0  czerwca 
1914 i. cz. E . 2773/13, k ió rą  dozwolono licy­
tacyi jego  realności w R oha tyn ie  i edykt 
l icytacyjny.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Dm yiro  
Dzera przebywa, us tanaw ia  się w celu strze­
żenia jego p raw  kura to ra  w osobie p. adw. 
dr. Sch&rfa w Rohatynie .

Tenże kura to r  zastępywać go będzie 
w  rzeczonej spraw ie  n a  jego  koszt i n iebez­
pieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnom ocnika n ie  zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
R ohatyn , dn ia  15 maja 1914.

L. cz. E .  9324/13 (9180)
E d y k t .

W  spraw ie  egzekucyjnej B anku k rajo­
wego we Lwowie przeciw K atarzynie z Czar- 
nopyskich  Czarnopyskiej i tow. o 1239 kor. 
37 hal. zpn. d la n ieznanego z miejsca po ­
by tu  zobowiązanego M ic h a ła  Rozumnego W a ­
syla z Olchowea us tanaw ia  się kuratora  w o- 
sobie adw. dr. E m a n u e la  W erbera  w Horo- 
dence.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Horodenka,  dn ia  23 kw ie tn ia  1914.

L. cz. C. II. 204/14 (1) (9377)
E d y k t .

P rzec iw  F ranciszkow i Sutorowi synowi 
Ja n a ,  k tórego miejsce pobytu  je s t  nieznane, 
w niesiony został do c. k. sądu  powiatowego 
w Jo rdanow ie  pizez A delę z Zychów K nu 
row ską  i W ik to ryę  z Siepaków Ciosową ze 
S kaw y pozew o zniesi- n ie  współwłasności 
rea lności  lwh. 512 i lwh. 607 ks grt.  gm, 
kat.  Skaw a obję tych  zpn.

N a podstaw ie  pozwu wyznaczoną została 
audyenc-ya n a  dzień 9 czerwca 1914, o godz, 
9 rano, b iuro N r.  4.

Celem strzeżenia praw  F ranciszka  Su- 
to ra  us tanaw ia  się  J a n a  Sutora w Skawie 
kuratorem .

Tenże ku ra to r  zastępywać będzie wyż 
w ym ienionego w rzeczonej sprawie n a  jego 
koszt i n iebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się n ie  zgłosi lub pe łnom ocnika nie zamia­
nuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Jo rdanów , dn ia  24 m aja  1914.

L . C7.*Ob. II. 503/14 (1) (9B67)
E d y k t .

Przeciw  A n to n ie m u  Łabowskiemu, k tó­
rego miejsce pobytu  j e s t  n ieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego w Gorlicach 
przez H ryc ia  Stefanowskicgo w Bielance 
pozew o 1 0 0  kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznacza się ter- 
min  do ustnej audyencyi n a  dzień 4-go 
czerwca 1914, o godz. 9 rano.

. ^ e\eni  strzeżenia praw kuranda usta- 
kuratorem p. adwokata dr. Przy­

bylskiego w Gorlicach.

Tenże kura to r  zastępywać będzie ku­
ran d a  w' rzeczonej <eprawie n a  jego koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
n ie zgłosi lub pełnom ocnika n ie  zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Gorlice, dn ia  2 m aja  1914.

L. cz. 0. V III .  168/14  (1) (9456)
E d y k t .

Przec iw  Agnieszce Szeiągiewicz, której 
miejsce pobytu jes t n ieznane, wniesiony zo- 
s t . ł  do c. k , sądu powiatowego w T arno ­
brzegu pi zez M. W etrauboek, k. u. k. Hof- 
1 e f e r .n t  in W b n ,  pozew o 552 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
praw ę n a  dzifcń 15 czerwca 1914.

Celem strzeżenia p raw  kurandki u s ta ­
naw ia się p. dr. Surowieckiego w T arno ­
brzegu kuratorem .

Tenże ku ra to r  zastępywać będzie ku- 
ran d k ę  w rzeczonej spraw ie  n a  jej koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
n ie  zgłosi lub pe łnom ocnika n ie  zamianuje.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Tarnobrzeg, dn ia  11 m aja  1914.

L. cz. 0 .  II. 236/14 (1) (9486)
E d y k t .

Przec iw  Fodorow i Ołeksiukowi Stefana, 
którego miejsce pobytu  je s t  n ieznane, w n ie ­
siony został do e. k. sądu powiatowego w 
Kutach przez Ohaim a Schm erza w Kutach 
pozew o 500 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo­
s ta ła  andyeneya do rozprawy n a  d/.it-ń 1 0  go 
czerwca J 914, o godzinie 8  przed południem, 
sala Nr. 15.

Celem strzeżenia praw  ni-.wiadomego 
us tanaw ia  się p. dr. H ar tens te  na, adwokata 
w Kutach, kuratorem

Tenże kunUor zastępywać będzie n ie ­
wiadomego w rzeczonej spraw ie  na  jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
n ie zgłosi lub pełnom ocnika n ie  zamianuje, 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I I  
Kuty, dnia 22 maja 1914.

L. cz. C. I. 221/14  (1) (9545)
E d y k t .

Przeciw  Klem ensowi Adamowskiemu, 
k ió reg j  miejsce pobytu  je s t  nieznane, w nie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
W ojn łowię przez A ntoniego  Wykę, ro ln ika  
w Dolhej, pozew o 464 kor. i t. d. zpn.

N a podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę n a  dzień 12 czerwca 1914, o godz. 
8  rano.

Celem strzeżenia praw  pozwanego us ta­
naw ia się p. adw. dr. N adia w W ojniłowie 
kuratorem .

Tenże kura to r  zastępyw ać będzie po­
zwanego w rzeczonej spraw ie  na  jego koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje,

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Wojniłów, dn ia  29 maja 1914.

L. cz. 0 .  V. 227/14 (1) (9448)
E d y k t .

Przeciw  Ju l ian n ie  Skibak z Babuchowa, 
której miejsce pobytu je s t  n ieznane, wnie­
siony został do c. k. sądu  powiatowego w 
R oha tyn ie  przez P e t r a  Doroszerikę w Babu- 
chowie poz .w  o 354 kor.

N a podstawie pozwu wyznaczono roz- 
p r a / ę  n a  dzień 2 2  czerwca 1914, o godz. 
9 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanej usta­
naw ia się p. dr. F e rd y n a n d a  Kaiza, a d wo ­
kata w R ohatynie ,  kuratorem.

Tenże ku ra to r  zastępywać będzie  po­
zw aną w rzeczonej sprawie na  jej koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pe łnom ocnika n ie  zamianuje.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział V.
R oha tyn ,  dn ia  25 m a ja  1914,

L. cz. O. III .  187/14 (9383)
E d y k t .

Przeciw A n n ie  Niedźwiedź zam. Pacyra, 
której miejsce pobytu  jest  nieznane, w nie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
L isku  pizez Józefa U styanowsbiego pozew o 
464  kor.

N a  podstaw ie  pozwu wyznaczono roz­
p raw ę n a  dzień 16 czerwca 1914, o godz. 
9 rano.

Celem strzeżenia praw A nny  Niedźwiedź 
zam. P acy ra  us tanaw ia się p. adwokata dr. 
Tom asika w L isku kuratorem .

Tenże kura to r  zastępywać będzie swą 
kurandkę  w rzeczonej sp raw ie  na  je j  koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
n ie zgłosi lub pe łnom ocnika n ie  zamianuje.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział 111.
Lisko, dnia 12 maja 1914.

L. cz. Ow. X. 2413/14 (2) (8870)
E d y k t .

Przeciw  M aryi Wolskiej, p rzedtem  we 
Lwowie zamieszkałej, i tow. wniesiony zo­

s ta ł  do tut, sądu  przez Lolę R ingelhe im  
w Lubaczowie pozew o wydanie nakazu za­
p ła ty  sumy wekslowej w kwocie 5.000 k o ­
ron zpu.

N a podstawie tego pozwu wydano nakaz 
zapła ty z dn ia  31 m arca  1914 1. cz. Cw. X. 
2413 ,14  (1).

Poniew aż pozw ana Mary a W olska wy­
je ch a ła  za gran icę  i jej obecne miejsce za­
mieszkania nie je s t  zimne, przeto celem strze­
żenia jej praw  ustanaw ia się ku ra to ra  w oso­
bie p. dr. Marcelego Łukowskiego, adwokata 
we Lwowie.

Tenże kura to r  zastępywać będzie po­
zw aną w rzeczonej spraw ie na  j ‘j  koszt 
i nie.be,.picczeństwi , dopóki ona w sądzie się 
n ie zgłosi lub pełnom ocnika n i t  zamianuje.

0. k. Sąd krajowy, jako  handlowy, 
Oddział X.

Lwów, dn ia  2 maja 1914.

L, cz. Ow. 1499/14 ( 1) (9353)
E  d y k t.

Przeciw Janow i Surnykowi synowi Ł u ­
kasza, k tórego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu obwodowego 
jako  handlowego w Złoczowie przez Mindlę 
Weiss, kupcową w Olesku, pozew o 1000 
kor. zpn.

N a podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw  J a n a  Sumyka 
syna Ł- kasza us tanaw ia  się p. dr. Kołacz­
kowskiego, adwokata w w Złoczowie, k u ra ­
torem.

Tenże kura to r  zastępywać bed/ie  Ja n a  
Sum yka w rzeczonej spraw ie n a  jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika n ie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, jako  haiid.owy, 
Oddział II.

Złoczów, dnia 6  maja 1914.

L. cz, Ow. 1129/14 (3) (9080)
E d y k t .

Przeciw  Józefowi Burczy, k tórego miej­
sce pobytu je s t  nieznane, w niesiony został 
do c. k. sądu obwodowowego w7 Tarnow ie 
przez Towarzystwo handlow e w Mielcu po­
zew o w ydanie  nakazu zapłaty na  sumę we­
kslową 2090 kor.

Celem strzeżenia praw  Józefa Burczy 
ustanac  ia  się p. dr. Teodora R ingelkm m a, 
adw okata  w Tarnowie, kuratorem .

Tenże kura to r  zastępyw ać będzie J ó ­
zefa Burczy w rzeczonej spraw ie  n a  jt-go 
koszt i n iebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pe łnom ocnika nie 
zamianuje.

0 .  k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnów , dn ia  29 kw ie tn ia  1914,

L. ez. Ow. 1099/14 (2) (9260)
E d y k t .

Przec iw  Janow i A ndruchów  z Słobódki 
Dżuryńskiej, k tórego mh jsce  pobytu je s t  n ie ­
znane, wniesiony został do c. k. sądu obwo­
dowego w  S tan is ław ow ie przez Towarzystwo 
dyskontow e w Buczaczu pozew wekslowy
0 zapłacen ie  kwoty 620 kor.

Oelem strzeżenia praw  niewiadomego 
z miejsca pobytu  J a n a  A ndruchów  ustanawia 
się p. adw. dr. H erm a n a  F isch le ra  w S ta ­
n is ław ow ie kuratorem .

Tenże kura to r  zastępywać będzie J a n a  
A ndruchó  w w rzeczonej spraw ie  n a  jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sadzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
S tanis ławów, dn ia  13 m arca 1914.

L. cz. Cw. II .  4022/13 (3) (9513)
E d y k t .

Przeciw D ym itrowi Bautelowi, k tórego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo­
s ta ł do c. k. Sądu krajowego jako h a n d ’0 - 
wego w K rakowie przez firmę Dtisseldord- 
ską F a b ry k ę  w Krakowie pozew o 300 ko­
ron  zpn.

N a podstawie pozwu w ydano nakaz 
zapłaty  w dniu 9 września 1913 do 1. cz. 
Cw. II.  4 0 2 2 / i 3 ( 1 )

Celem strzeżenia praw  kuranda  u s ta n a ­
wia się p. dr. Bułyka, adwokata w K rako­
wie, kura to rem

Tenże kurator zastępywać będzie ku­
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

0 . k. Sąd  krajowy, jako handlowy, 
Oddział II.

Kraków, dn ia  23 września 1913.

L. ez. 0 .  II. 127/14  (2) (9444)
E d y k t .

P rzec iw  Ja n o w i Surnykowi synowi Ł u ­
kasza, k tórego miejsce pobytu je s t  nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
w Olesku przez Suchera  Bera Kriina pozew 
o 250 kor.

N a podstawie pozwu wyznaczony zo­
s ta ł  te rm in  do ustnej rozprawy n a  dzień 9 go

czerwca 1914, o godz. 9 rano, w sali roz­
praw  Nr. 9.

Celem strzeżenia praw  pozwanego us ta­
naw ia się p. E m  la W itkiewicza, c. k. no- 
ta ryusza w Oiesku, kuratorem .

Tenże kura to r  zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej spraw ie  na  jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądz e się 
n ie  zgłosi lub pełnom ocnika n ie zamh nuje.

0 . k. Sąd powiatowy, jb d u z ia ł  II.
Olesko, dn ia  7 m aja  1914,

L. cz. 0 .  V. 270/14 (1) (*447)
E d y k t .  ,

Przec iw  Karolowi W itkow skiem u syn. 
M arc ina z Putia tyn iec ,  k tórego miejsce po­
bytu jes t  nieznane, wniesiony został d: c. k. 
sądu powiatowego w R oha tyn ie  przez Ju s ty n ę  
Dorofel w P u tia tyńeach  pozew o 358 kor.

N a podstawie pozwu wyznaczono roz­
praw ę na  dzień 10 czerwca 1914, o godzinie 
9 rano.

Oelem strzeżenia praw  nieobecnego po­
zwanego us tanaw ia  się p. dr. Samuela Schau- 
dera, adwokata w R ohatynie ,  kuratorem .

Tenże kura to r  zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie n a  jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
n ie zgłosi lub pe łnom ocn ika  n ie  zamianuje, 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Rohatyn ,  dnia 11  maja 1914.

H. cn. U .  I, 107/14 (1) (9437)
E  g  H K T.

UpoTH HenpucyTHiiM CrejiaHOBa, <J>egB- 
kobh i Mapuj / ( hufcom giTHif B acn.an Bneccui 
/(w m rpo ^ an K o  no I b,-ra i i tob. no30B o 
Baacm cTs 1'pyHTiu b oK.iag peauibHocTH btu . 
123 rp . I L kib cTapiin  BxogHgnx.

Po3npaBy b ciii cupaBi BH3HaueHO b 
TyT. cyg! Ha geHB 12 uepBHH 1914 ro g . 9 
paHO, KOMHaTa u. 3.

^ ,uih cTepeacenH npaB ni3BaHnx Kypa- 
TOpOM gp. MapHHOBCKi, agBOKaT B HfJOpOBi, 
6yge  Ix  TaK goBro aacTymiTH go ko.i h  ohh 
ch b cy g i He 3ro.iocnTŁ a6o noBHOB.iacE n- 
Ka n e  ycTanoBHTB.

I j .  k. C y g  noBiTOBHH, Biggi.a 1 . 
HBopiB, g n u  23 Maa 1914.

H . cn. Ii;. VI. 343/14 (1) (9379)
E  g  H K T.

U poT n b  CeMKOBH M hm phkobu 3 I l e -  
peMHjioBa, KOTporo Micge n o ó y ry  He e Bigo- 
Me, BHeccia MapnHKa 3 TyuancK H x M h m  b k  
b IlepeMHUioBi b g. k. eyg i noBiTOBin b Ko- 
hhm hheii;hx n o 3 0 B  o  992 Kop. 75 co t.

H a  nigcTaBi n03By BH3HaueH0 aBgneH- 
ijhk) go ycTHol po3npaB0 n a  geHB 26 Ma & 
1914 o ro g  10 nep eg  noutygHeM, KOMHaTft
u. 4.

/I.UW CTepeaceHH npaB KypaHga yc.Ta- 
HOBUtne cn u aria |gp. Tn.jcpa, agBOKaTa b 
K onHqHHBunx, KypaTopoM

Tonące KypaTop 6 yge  KypaHga b 3ra- 
gaH in c n p a B i  Ha ero HeśeaneuBicTB ,i k o ih t»  
tu k  goBro sacTynaTn, aac bIh  a6o b cyg l
3 POJIOCHTB CH a 6 o BHmŁhHTB IIOBHOB.laCTIJ.fl.

I(. k . Cyg noBiTOBHH, Biggin IV.
KonHUHHBiji, g n a  12 n a n  1914.

K ura tę  ie.
L cz. P. VI. 26/14 (8554 1 - 3 )

E d y k t  
Za umysłowo chorego uznano Wasyl® 

Kumyi^a syna  F. d ia w Podmichalu.
K ura torem  jego ustanowiono P rokop9 

K urnyka syna  F e d ia  w Podm ichaiu .
0. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Kałusz, dn ia  16 m .rca 1914.

L. cz. P . 156/13 (8 ) (9596 1 — 3)
E d y k t ,

Za m arno traw nego  uznano P e t r a  M IT  
nyskiego, ro ln  ka  w Markowcach.

K ura to rem  jego  ustanowiono Ołeks? 
W asy luka  w Markowcach.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tyśmienica, dn ia  18 g rudn ia  1913.

L. cz. P. 39/13 (9) (8568 1
E d y k t .

N ad W asylem M yckanem  Iw a n a  z P 0, 
żnowa zawieszono kurate lę  z powedu m arń0 
trawstwa.

K ura to rem  jego ustanowiono Fedo* 
M yckana Iw a n a  i  Rożnowa.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Zabłotów, dn ia  16 m aja  1914.

L. cz. F  23/14 (11) (8379
E d y k t .  ^

Za m arno traw cę  uznano P y ł 7pa C1&P 
syna  M ichała  w Chiszewizach. ^

Kuratorem  jego  ustanow iono F e d k a  K 
sznisza z Chiszewie.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Rudki, dn ia  9 m aja  1914.
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L. cz. L. 3/13 P. 25/14 (8691 1 - 3 )

E d y k t .
Za m arn o traw n ą  uznano P araskę  l-o  

Błażków 2-o Przeniczuk w Słobódce.
: Kuratorom jej ustanowiono Ołeksę D >

j jsz  s. Oleksy w Słobódce. 
i 0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
h T łuste , dnia 26 m arca  1914.

/  cz. L. VIII. 24/13 (4) "  ‘ J  (6388)
E d y k t .

Ludw ina  Gąsienica żona Jędrze ja  z Mur- 
.sichla oddana została pod kurate lę  z po- 
odu n iedołęs tw a umysłowego.
' K ura to rem  jej ustanowiony został Józef 
nowaniec z M ursas ich la .

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Nowy Targ , dn ia  4 g rudn ia  1913.

L. cz. P . XXV. 245/13 (9290)
E d y k t .

Za m arno traw nego  uznsno Karola Ko­
zaka w Drohobyczu.

K ura torem  jego ustanowiono Jakóba  
Dąbrowskiego w Drohobyczu.

O k. Sąd powiatowy, Oddział XXV. 
Drohobycz, dnia 16 października 1913.

L. cz. L. I. 91/13 (8 ) (9366)
E d y k t ,

Za m arnotraw czynię  uznano K atarzynę 
Przybyło  w Krygu.

K ura torem  jej ustanowiono Tomasza 
Ci cha w Krygu.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Gorlice, dnia 2 m arca  1914.

L. cz. L. V. 16/13 ( 6 ) (9110)
E d y k t ,

Za umysłowo chorego uznano Simche- 
go Haliczera  w Kopyczyńeach.

K uratorem  jego ustanowiono Izraela 
Mozesa K imla w Kopyczyńeach.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Kopyezyńce, dn ia  20 m arca  1914,

L- cz. p. XI, 280/13 (17) (9097)
E d y k t .

Za m arno traw cę  uznano N ykołę  Kały- 
na, syna  W asyla w Hamisowicach.

K uratorem  jego  ustanowiono Jakow a 
Kałyna, syna H ry n ia  w Hamisowcaeh.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
S tanis ławów, d. 30 października 1913

"• cz. P . 33/14 (1)  (8344)
E d y k t .

i Za umysłowo chorego uznano W asyla
ad8 syna Onufrego w Potoku.

, Kuratorem jego ustanowiono Hryńka
Kr0diiika vr Potoku.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Urzeżany, dn ia  6  lutego 1914.

"■ ez- P. 16/13 (8450)
E d y k t .

T m arnotraw nego uznano J a n a  Górala
v Lętowieach.
^ieto i torem leg ° ustanowiono Wawrzyńca

O ^ tow icacb-
W V*-. powiatowy, Oddział I.

°jnicz, dnift 9.1 1(11 i

(9350)

dnia 21 marca 1914.

L - cz- L. 21/13 (5)

p ła ta  *  G ąjach traW neg0  u zn an o  F e d k a  SzU'

S aw k ^ w ^ G ajach ^® 0 UStanowlono Michała
0 .  k .  Sąd p o w i a t o w y ,  Oddział TTI 
W innik i,  dnia 2 stycznia 1 9 1 4 ,

1 ■ cz. P, x i .  2/14 (7) (8495)
„  E d y k t .

W int. ™arnotravvnego uznano M ykietę Ko- 
"wnka b. Hnata w Krechowcach.
, Kuratorem jego ustanowiono Nykołę

Kaezuka s. Eedia w Krechowcach.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Stanisławów, dnia 22 grudnia 1914.

'' ,7-  L( 15/13 (6) (8538)
E d y k t .

. Za m a r n o t r a w n e g o  u z n a n o  A n t o n i e g o  
'osierba w Księżem Kolanie. 
r Kuratorem j e g o  u s t a n o w i o n o  Tomasza

a m i e c k i e g o  w Brandwicy.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Rozwadów, dnia 3 kwietnia 1914,

Wyroki prasowe.
L. cz. Pr.  14/14 ( 2 ;  (9462)

O g ł o s z e n i e .
W Im ieniu  Jego  Cesarskiej M o śc i!
C. k. Sąd obwodowy w Przem yślu ja ­

ko T ry b u n a ł  dla spraw prasowych orzekł na  
mocy § 489 i 493 p. k., że cała treść  ar tykułu  
umieszczonego w Nr. 42 czasopisma „Echo 
P rzem ysk ie1' z dn ia  23 maja 1914 pod n a­
p isem  „Zagadka" zawiera znamiona występku 
w edług §§ 300, 302 i 303 u. k, zatem za­
rządzona przez c k. P rokura to ryę  P ań s tw a  
konfiskata tego num eru  czasopisma „Echo 
P rzem yskie" je s t  usprawiedliwiona.

W skutek  tego wzbronione je s t  dalsze 
jego  rozpowszechnianie, a zabrany  nak ład  
ma być zniszczony,

C. k. Sąd obwodowy, Oddział VI.

Przemyśl, dnia 29 maja 1954.

L. cz. Pr.  1 9 3 1 4  (2)

W  Imieniu Jego  Cesarskiej M o ś c i !

C. k. Sąd krajowy k arny  jako  T ry b u ­
n a ł  prasowy we Lwowie orzekł na  wniosek
c. k. Prokurato  a P aństw a, że treść  czaso­
p ism a „P rykarpatskam  Ruś" Nr. 1357 z 
dn ia  27 maja 1914 w artykule pod ty tułem: 
„P rem ia"  w ustępie od „A ustr ia  sto" zaru- 
beżnym bratiam" — zawiera znam iona w y­
s tępku z § 300 u. k. uznał dokonaną w dniu  
27 maja 1 9 1 4  konfiskatę za uspraw iedliw io­
n ą  i zarządził zniszczenie całego nak ładu  —

i wydał w myśl § 493 p. k. zakaz dalszego 
rozpowszechniania tego p ism a drukowego. 

Lwów, dn ia  29 m aja  1914.

L cz. Pr, I II .  63.14 (3) (9405)
O b w i e s z c z e n i e .

C. k. Sąd krajowy jako p rasow y orzekł 
n a  wniosek c. k. P rokuratora  P ań s tw a ,  że za­
mieszczony w Nr. 118 czasopisma „Naprzód" 
z daty Kraków, dn ia  27 maja 1914 ar tykuł 
pod ty tu łem : „Do p. nam ies tn ika  Korytow- 
skiego" zawiera w całej swej osnowie zna­
miona występku z § 300 uk. i z § 4 9 1  
i art. V. ust. z d. 17 g rudn ia  1862 1. 8/63 
Dz. u. p., że zakazuje się rozszerzania u g o  
artykułu.

C. k. Sąd krajowy, jako  prasowy,
Senat I II .

Kraków, dnia 27 m aja  1914.

L. cz Pr. III. 62/14 (3) (9406)
O b w i e s z c z e n i e .

0 . k. sąd krajowy jako prasow y orzekł 
na  wniosek c. k. P roku ra to ra  P ańs tw a ,  że 
zamieszczony w Nr. 118 czasopisma „Głos" 
z daty Kraków, dnia 27 maja 1914 a r tyku ł 
pod ty tu ł e m : „Do p. namiestnika? Korytow-

skiego" — zawiera w całej swej osnowie 
znamiona występku z § 300 i 491 u. k. i 
art. V., ust. z 17 grudnia 1862 1. 8/63 Dz. 
up., że zakazuje się rozszerzania tego ar ty ­
kułu.

0. k. Sąd krajowy karny jako prasowy. 
Senat III.

Kraków, dn ia  27 maja 1914.

■ . ;  i śS/ŚJ
M. cn. H p .  1 9 4 /1 4 (2 )  ' ' (9552)

B IjneHH Gro Be.iHuecTBa U J c a p n !
I I  k. Cy/i; KpaeBHH u  ko T paS yna j i  

npacOBHH y „ Z I lb o b I  pimHB Ha BHecoK k 
UpoKypaTOpm ^epacasHOi', mo 3MicT uaco- 
HHCH „rpOMa^CBKHH .To.IOc" UH Cd O 21 3 ąBH 
28 Man 1914 b  apTHKydi n i#  THTydOM ,,Bo- 
i o i o u h h  KdepHKa.ii3Mu b  ycTynax bi/j; no- 
uaTKy #0 „ofijieeHi cdOBa" ai ;̂ „Eo He o 
ocoóy“ ą o  „nepenma/i,acaa’H“ i b \ą  „B o^Hiar" 

Kintna —  MicTHTt b  coói 6 C tb o  npoBH- 
hh 3 §§ 300 i 302 3. k. y3HaB /̂ OKOHaHy b 
^hk 29 Man 1914 KOH<j>icKaTy 3a onpasd,aHy 
i sapa^HB 3HHin,eH0 nidoro naicda^y i b h -
^aB no ayMn: § 493 n. k, 3aKa3 ^ajiomoro
p 03IUHpfOBaHH 1’OrO dPyKOBOrO UHCBMa.

JLbBiB, d,HH 31 wan 1914.

D O N I E S I E N I A  P R Y W A T N E .
R u ch  p o c ią g ó w  k o le jo w y c h

o t iO ■ v r i ą z 'u j ą c y  z: d n i e m  1. m asaja, 1 9 1 4  r .  
w ed łu g  c z a su  śred n io-eu rop ejsk ie .go .

Przychodzą do Lwowa:
na dworzec głAw uy:

2  Krakowa: 2 2 2 , 540, 625Q), 725, § 4 5 , 955, 110*), 1 2 5 , 
2 2 0 §), 530, 757f), 8 1 0 , 982

*) z Tarnowa, §) od 16 maja do 1 października w łą­
cznie codziennie, 

f )  z Gródka Jag ie li .  od 1 maja do 30 w rześnia wyłą­
cznie codziennie, □ )  z Mościsk.

Z P o d w o ło czy sk : 7)5, 1136, i4 7 § ) , 2 1 5 , 525, ioso, i o « t )  
t )  z Krasnego, §) od 14 maja do 29 września włącznie 

codziennie. 
Z C zern iew ice: I 2 »o, 520f f ) ,  541*), 735, I028f), 1 4 5 , 535, 

6 3 1 , 928”
*) ze S tan is ław ow a, j )  z Kołomyi, f f )  z Chodorowa 

w każdy n as tęp n y  dzień po niedzieli i święcie,
Ze S tr y ja :  720, 900, 1140, 620, 1105, 1158§)

§) od 16 czerwca do 8  w rześnia włącznie tylko w n ie­
dziele i rz. kat. święta,

Ze S am b ora: 820, 955, 144, 830
Ze S ok a la : 705, 836*), 135, 720

*) z Żółkwi a w każdy poniedziałek z Rawy ruskiej.
Z Jaw orow a: 804, 429 

Z P e d h ą je c :  1112, 1020 

Ze S to ja n o w a : 950, 630

na dworzec „Łwów-Podzam cze"*:

Z P o d w o ł o e z y s k :  656 1116, 133*), 2 ° ° ,  506’. 1^211)
t )  z Krasnego. * j od 14 maja do 29 września włącznie

codziennie. 
Z P o d h a jce : 734*), 1054, 1003 

*) z W inn ik ,

Ze S tojanow a: 931, 612

n a  d w o r z e c  „ Ł w ó w - Ł y c z a k O w *4 :

Z P o d h a jec : 712*), io36, 325*), 944 

*) z W innik

P o c i ą g i

na dworzec g łów n y : 
Z B rznchow ic:

codziennie: od 1 maja do 30 września 654, 730
od 1 czerwca do 31 sierpnia 1.P4, 341, 515,
730, 930
od” 1 października do 30 kwietnia 728 

w niedzielo i św ięta rzym. kat.: od I maja do 31 maja 
341 930
od 1 czerwca do 31 sierpnia 1100

Z Jan ow a:
codziennie: od 17 maja do 15 września 1010 

od 1 czerwca do 31 sierpnia loa. 
w niedziele i św ięta rz y m . kat. od 1 1 maja do 30 sier­

pnia 911,
Z Lubienia^: w niedziele i święta rzym kat. od 1 czerwca 

do 30 sierpnia 1020

UWAGA. Pociągi pospieszne wyróżniają się grubym drukiem, 
czone podkreśleniem liczb minutowych,

Odchodzą z© Lwowa:
z  d w o r c a  g ł ó w n e g o :

D o  K r a k o w a : J .2»5 , 355, 8 » o ,  855, 126f ) ,  2 «*§), 2-*5,
335*), 550, 700, 735, 1115 

*) do Rzeszowa, §) od 14 maia do 29 września włącznie 
codziennie, f )  do Gródka Jagieli.

D o P o d w o lo c z y sk :  600, 1038, 2 ©o, 34® §), 255f), 840, 1118 

f )  do Krasnego. §) od 16 maja do 1 października w łą­
cznie codziennie.

D o C z e r n io w ie c : 610, 915, 1003, 2 *0 , 312*), 5521),
750ft), 1058

*) do Stanisławowa, f )  do Kołomyi, f f )  do Chodorowa 
w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i świętem .

D o S t r y j a : 725, I000 f), 147, 655, 740, 1106
§) od 14 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie­

dziele i rzym. kat. święta,
D o S am b ora: 655, 900, 540, 1056 

D o S o k a la : 750, 225, 750, 1135*)
*) do Żółkwi a w  każdą niedzielę do Rawy ruskiej.

D o J a w o r o w a : 840, 631 
D o  P o d h a je c :  553, 453*)

*) do Brzeżan,
D o  S to ja n o w a : 846, 555

z  d w o r c a  „ L w ó w - P o d z a m c z e * * :

Do P o d w o lo a s y s k : 621, 1100, 2 1 *, 2 5 8 * ) , 3 i2 f) , 901,
1135

f )  do Krasnego, *) od  16 maja do 1 października w łą­
cznie codziennie,

B o P od h ajec: 607, 134*), s u g )
*) tylko do W innik, jjj) do Brzeżan.

D o S to ja n o w a :  905, 61?

z dworca „Łwów-łCiyczaków**:
D o P od h ajec: 626, 153*), 5S4§), 727 

*) tylko do Winnik, §) do Brzeżan
“V

l o k a l n e .

z  dworca głównego:^
D o B r z n e h o w lc :  codziennie 600

codziennie: od 1 maja do 30 września 4 ;4
od 1 czerwca do 31 sierpnia 1231, 235 414, 
6 j | ,  835

w niedziele i św ięta rzym. kat.: od 1 maja dó 31 maj# 
235, 835
od 1 czerwca do 31 sierpnia 10i>5

Do Janow a:
codziennie: od 17 maja do 15 września 300

od 1 czerwca do 81 sierpnia 1015. 
w niedziele i św ięta rzym, kat, od 10 maja do 30 wrze­

śnia 109

D o L n b le n ła : w niedziele i święta rzym, kat. od 1 czerwca 
do 31 sierpnia 225

Godziny nocne od 600 wieciór do 559 ran0f ^ ozna-
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Podróże morskie
[MimnffliTrrarwnriwnfiinwrnnr ca dla wypoczynku i rozrywki.
V. 1'odróż mislr. sędziów, adwokatów i notaryuszy okrętem Austro Amerykany ,,Ar- 

gentina* od 12 do 30 sierpnia 1914: Tryest, Dnrazzo, Ateny. Konstantynopol, Sebastopol, Jałta. 
i,ivadia.. Skutari. Drinki po, Smyrna, Kpili rus; Ourzola, '1’ryf‘st.. gen a wraz z utrzymaniem i wycie- 
ezkami jadoworni od K. do 1100.

J r *  o d x * ó . x e  iz  c »  mmi a , x ? i 2 s y s  I s :  J. e  
o k rę te m  a u s t r  y ack io g o

Lloyd a. „THALIA“
V I . © o  H iszpanii, P ortugalii i na północ od 24 maja do 15 czerwca: Genua, Monte 

Oario, Barcelona, Valeneia, Malaga (Granada), Gibraltar. Tauger, Cadyx (Sewilla), Lizbona, Arosa Bay 
(Sant lago), Oowes (wyspa Wight), Amsterdam Podróż wraz z utrzymaniem począwszy od K. 450.

V I I .  Podróż do północnych miast od 19 czerwca do 8 lipca: Amsterdam, BrunAarittel, Kiel, 
Stockholm, Kopennaga^Obristiania, Koperwik, Odda, Noreimsund. Tisse, Bergen, Kopernik, Helgo- 
land, Amsterdam Podróż wraz z utrzymaniem począwszy od K. 480.

V I I I .  Podróż do kroju W ik in gów  od 11 do 31 lipca: Amsterdam, Koperwik, Osternwik, 
Sabo, Oic, Hellesylt, Mirok, itaftsunu, Tromso; Nordkap i z powrotem do Amsterdamu. Podróż wraz 
z utrzymaniem począwszy od K. 480

I X .  Podróż do wiecznych lodów od 3 do 30 sierpnia.
X . Podróż do miejsc kąpielowych od 1 do 28 września.
X I .  Podróż do Halm acyi, Albanii, Sycylii i Tunisu od 3 do 19 października.

Główna Ageneya Austr. Lloyda dla Galicyi. Biuro miastowe c. k. kolei pań­
stwowych $. Sokołowski, Lwów, ul. Trzeciego Maja 1. 5.

Adres telegr. „Stadtbureau“. Telefon Nr. 234.

l i ł i m ,  ni. A k »(f«n ticb a  8.
Nnjwielrsz-y m *g;tzvn ju b ile rs k i  iz e ir^ n u is trz o w sk ,

4  u  l i  m i *  D Ą B  W  W  8 K I E G O
kupuje i ?]i'-/.edaje starsi sreńro, Aloto i
7] C i i '/ • ii M t i  A *)•.\i *1 ; i  : p  1*7.«• • • b c **. • .

O  K  N  A
stare jak nowe z fabryki W czelaka

p i e c e  o r a z  m a le r y a ł  b u d o ­
w la n y  ta n io  d o  s p r z e d a n ia .  

J a g i e l l o ń s k a  7 .
Zgłosić się: Biuro St. Sokołowskiego. 

Trzeciego Maja 1, 5,

D o s p r z e d a n ia  
m a t e r y a ły  b u d o w la n e  

( c e g ł a ,  b e lk i ,  o k n a  e t c . ) .  
W ia d o m o ś ć  n a  b u d o w ie  

J a g i e l l o ń s k a  7 .

K m w y
n ajlep sze  gatnuki o sm a k u  czystym  i 
arom atycznym  po k o r . 1*80, 1*92. 2*— 

2  08 1 2*10 za p ó ł k lgr . poleca
h a n d e l  h e r b a t y  i k a w y

C lm u n ia  R ie ila , £ u ó v .
D robne ogłoszenia

oa wyrazu p etitem  3 hal., t ł u s t y m  
p etitem  4 h a l.

7 V 8 j  ̂ Wyborny w^ n â '£ * jabłezak stary,Okazyh; nalew ki owocowo-miodowe domowe­
go wyrobu bez alkoholu, 5 klgr. 6 kor. franko. — 
Naczynie demyon. warte 2 korony. P. Korzeniewiez, 
em. naucz. Iw anezany p. 1.

K f l d l l  V  energiczny i uczciwy ail- 
9  m inJstrator p rzy jm ie  w 

zarząd k a m ien icę  poił przystępnym i wa­
ru n k am i. ew eut. złoży kancyę <ło 5  tys. 
koron . Ł ask aw e zgłoszen ia  potl literam i 
. .W . W . 15.“ . do lii nr a dzien n ików  i «>Rł. 
S ok ołow sk iego . Lw ów , T^żecfego M aja 1. i>.

Zwyczajne Ogólne Zgromadzenie
C z ło n k ó w

Towarzystwa wyrobu i sprzedaż! szat liturgicznych w Krośnie
odbędzie się

Ve  w t o r e k ,  d n ia  2 3  c z e r w c a  1914, o  g o d z in ie  5  po  
p o łu d n iu  w e  w ł a s n y m  d o m u .  

P o r z ą d e k  d z ie n n y :
1. Odczytanie protokołu z ostatniego Zgromadzenia.
2 . Sprawozdanie Dyrekcji z czynności i rachunków za r. 1913.
3. Sprawozdanie Komisyi kontrolującej.
4. Wnioski Bady nadzorczej co do wyniku rachunku strat i zysków za 

\ 1913.
5. Wybór uzupełniający członków Rady nadzorczej.
6. Wybór komisyi kontrolującej.
7. Wnioski członków.

Krosno, dnia 3 czerwca 1914.
Prezes Rady nadzorczej:

K s. K o le ń s k i .

PORTRETY
Adama Mickiewicza

Es. Józefa Poniatowskiego 
Jana Dąbrowskiego 

Tadeusza Czackiego
r e p r o d u k c j o  z e  s ły n n y c h  p o r t r e t ó w

w  gustownych ramach i za szkłem

są  do nabycia po 8  koron
w biurze ogłoszeń Sokołowskiego, Lwów, Trzeciego Maja 5.

Za porto i opakowanie na prowincję dolicza się .1 koronę

>  m  •  •  •

9  9  •  •  •

9  •  •  •  •

po bajecznie niskiej cenie, bo po 2 0  i 5 0  hal. za tom  
nabyć można w biurze dzienników, Lwów, I l l . - g o  M aja 5.

Wysortowane powieści

1L 11
M ADO NNA D O LO RO SA

reprodukcja kolorowa ze słynnego obrazu 
F. KRUDOWSK1EGO jest do nabycia w 
gustownych ramach i za szkłem w cenie
--------------- 2 5  k o r o n -----------------
za porto i opakowanie dolicza się 1 kor. 
w biurze ogłoszeń S o k o ł o w s k i e g o  
L w ó w , u l.  T r z e c i e g o  M aja  5 .  
Na żądanie przesyła się odbitkę niekolorową.

A n g  e ls k ie  f f r a n c u s k ie  Św ieże m ie ­
s ię c z n ik i  bex  o k ł a d k i  i  p ie rw s z e j  s t r o ­
n y  m o ż n a  t a n  i o  n a b y w a ć  w b iu rz e  
d z ie n n ik ó w , u l. T r z e c ie g o  M a ja  5 .

Knryer kolejowy ^ s r s r h a ie r ^
Siara jbieBRików St. Sokołowskiego. Lwów, Trzeciego Maja I. 5.

I t  drukarni W ł. Łozińskiego (pod zarządem Jana Niedopada) ul. Czarnieckiego 1. IZ, — Telefon 527,i


